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GAZETA LWOWSKA
eo<L*ennie o godzinie 5. po południu 

Pop.,1 ^ttluer JJ1.P®świąteessnych.
Uli.  ̂ 16 bal 6 ypezy kosztuje w miejscu 10 hal., 
łt , Czarnio v~" -Ciura Hedakeyi i Administraeyi 
L  ^ n e  i “,°kiego 1. 12. -  Ekspedycja miejscowa 

na ] leP n^ “w ®>t. Sokołow skiego, -Pasał, 
1. a. — Listy należy frankować.-.'

1 Sklarnaeye otwarte wolne od opłaty. 
Telefon Redakeyi. nr. 83,

Prenum erata * przesyłką pocztową wynosi r o c z n i e  32 K, p ó ł r o c z n i e  16 K, k w a r t a l n i e  8 E,  
m i e s i ę c z n i e  2 K 70 h. — W miejscu: r o c z n i e  Si  K, p ó ł r o c z n i e  12 K, k w a r t a l n i e  6 K, 
m i e s i ę c z n i e  2 K. — P r e n u m e r a t a  z a g r a n i c z n a :  W Niemczech 3 K 20 h miesięcznie. We 
wszystkich innych państwach 3 K 80 h miesięcznie.

„P rzew odn ik  naukowy i literacki44, dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej", otrzymają eałó- 
i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1. stycznia do końca czerwca 
lub od 1. lipea do końca grudnia, ćwiereroezni i miesięczni za dopłatą pierwsi 1 K 50 h. drudzy 60 h. 
„Przew odnik44 prenumerowany osobno kosztuje 8 E.

Jednorazowe inseraty obliczają się po 14 hal. 
kilkorazowe po 12 hal. od miejsca i wiersza miarą 
petitową, ogłoszenia zaś tabelaryczne i  liczbowe 
po 20 hal. od jednego w iersza m iary  petitow ej.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj­
muje wyłącznie A gencja dzienników Sokołow skiego 
we Lwowie P asaż H ansm ai.na 1. 9. i w  biurze 
L udw ika Plohnn u lica  K aro la  L udw ika 1 . 9 ;  we 
Praneyi w Paryżu wyłącznie Agencya pana Adama 
38 Kuo dc Yarenno.

Ĉ ś ć  u r z ę d o w a ;.

pt0 ^ w°w sk; wyższy sąd krajow y p rzen iósł 
k ie ^ Z!icych  księg i g ru n to w e: K aro la  J u r -  
8*ka'!nC Z a . z Sanoka do L w ow a i F ra n c i-  
JCojo r z e c i e c k i  eg-o  ze S tan is ław ow a do 

Starszy ch eficyałów  kancelary jnych : 
4o F  e d a k a z G ródka Jag ie llońsk iego  
H  ' V°Wa ' J a n a  C z a j k o w s k i e g o  z Sa- 

K opyczyniee; zam ianow ał prow adzą­
c e  ! g run tow e, sta rszych  oficyałów
J)f ^ ary jnych : M ary an a  C e g l e c k i e g o  w 

°kyczu dla Lw ow a, P io tra  T e  o n o r  o- 
Cjs C 2 a we Lwowie d la P rzem yśla i F ra n -  

a K saw erego F a c z y ń s k i e g o  w Ko- 
ę j ^ t i e a c h  dla Złoczowa, oraz oficyałów  kau- 
^ ^ y j n y c h :  C haim a M endla H a i n m e r -
j  a i ih a w B rodach  dla S anoka i Ignacego  

a ń o w s k i e g o  w Sam borze d la S tan is ła - 
ę zam ianow ał sta rszym i oficyałam i kan- 

aryjnym i, prow adzącego księgi g run tow e 
, e Lvrowie, Tom asza H l i b s c h a  d la Sam - 
°ta , tudzież oficyałów kan celary jn y ch  : Leo- 

?a B c d n a vir s k i e g  o w Przem yślu dla Gród- 
a Ja g ie llo ń sk ie g o , Ł azarza  W a l t e r a  w 
&taopolu  dla S tan isław ow a, R afa ła  Leo- 

?atda K a r  a t n  i c k i  e g o  w N adw orn ie  dla 
aC sza, E m ila  C h a r k i e w i c z a  w K oło­

w i  dla Złoczowa, W ład y sław a  S z y d ł o w -  
^ e g o  we Lw ow ie dla S try ja , K azim ierza 

z ° z e p a ń  s k i  e g o  w C hodorow ie d la D ro -

J U L IU S Z  Z E Y E R .

'( A \  M A R Y  A  P L O .!  S I A R

P O W I E Ś Ć .

Y I.

(C iąg  dalszy).

pin do łoży ła  mu d łoń  na ustach. Rum ie- 
brun ? rzem knął po je j tw arzy. Tak, is to tn ie  
ją był w m align ie , skarży ł sic, zak lina ł 
a]j a W ja sn ą  sw ą tw arz odw róciła  od niego, 

Śo o dstąp iła , p o n iech a ła  śm ierci, roz­
b i j  ‘ p iek ła . W  tak  czarnych  sk reś lił sie- 
w;„ ya^Waeh, że K atarzynę zd ją ł lęk, N ie 
kiuirr r  ’ n ie  rozum iała, ale p rzedew szyst- 
Szn tovraI:a się nad  n im  widząc, jak  stra- 
tv iy1 Clerpi- A  dla c ierp ien ia  jego m ia ła  jedno
J *° uczucie : litość.

0 , — Ja n ie  — szep ta ła  — n ie mów mi
e<tt n igdy  w ięcej.

Gy, lfl°g§ przecież milczeć, K ata-
f  • —  Ni# m ogę cię okłam yw ać.

N ie mów o tem  w ięcej — m ów iła 
c2L.rn cichym , altow ym  głosem  i p a trzy ła  
że ?Û ? ein‘ sw em i oczym a w jego  oc-zy tak, 

um ilkł ukojony słodyczą je j spo jrzen ia .
Bo chw ili zaczęła zn ó w : 

tyjp, W idzisz, od czasu, jak  cię kocham , 
(jz„ 6 P o m y ś la ła m , w iele przeczułam  sie- 
Utnf ■ u tw e&° łóżka, w idząc cię praw ie 
tyilJ^AJW ^g0- W yznanie tw ych  w in krw a-

fosł. rni duszę, ale m iłość m oja chyba tylko
to  przez to. B yłeś bardzo nieszczęśliw y. 
H e ^ńem , jak ie  tajem nicze praw o przym usza 

s do tego, dość, że d la  doskonałych  m am y 
y. .Ułomne, słabe kobiety, podziw  jed y n ie , 
W -iłość naszą, tę  praw dziw ą, gorącą, k tó ra  

J .6 Pyta, nie bada, n ie  dośw iadcza, tę ży- 
ty lko dla nieszczęśliw ych i zb łąkanych .

hobycza i Ludw ika R ó ż y c k i e g o  w S an o ­
ku d la  Sanoka.

W yższy sąd krajow y w K rakow ie za­
m ian o w ał ausku ltan tam i p rak ty k an tó w  sądo­
w ych: S tan is ław a K o s m a n a  i J a n a  K u ­

r o w s k i e g o .

C Z Ę Ś Ć  N I E U R Z Ę D O W A .

Lwów, 1 grudnia.

Bada państwa.

Z Izby posłów.
( D alszy ciąg i dokończenie telefonicznego spra­
w ozdania z  posiedzenia Izb y  z  dnia  30  z. m.)

Po zam ieszaniu, w yw ołanem  przez kon- 
flikt pp . A lb rech ta  z Klofaezem , odbyw ały 
się dalsze g łosow ania nad sp raw ą podziału 
okręgów  w yborczych w C zechach już bez p rz e ­
szkód, lecz zajęły p raw ie  dw ie godziny czasu, 
g łów nie z w iny p. M a l i k a ,  k tó ry  przy ka- 
zdem g łosow an iu  dom agał się stw ierdzenia 
stosunku  głosów.

Po za ła tw ien iu  podziału okręgów  w y­
borczych w Czechach, n a  M oraw ach i Szlą- 
sku w ed ług  wniosków kom isyi refo-m y, przy­
stąpiono do obrad nad n a s tęp n ą  g rupą, obej­
m ującą podział okręgów  w G alicyi i n a  Bu­
kow inie.

Po przem ow ie spraw ozdaw cy kom isyi
p. L o c k  e r a ,  zab ra ł g łos spraw ozdaw ca m niej­
szości p. G ł ą b i ń s k i  i o św iadczy ł, że po ­

niew aż ogólną liczbę m andatów  już u chw a­
lono, zm uszony je s t  ograniczyć swój w n io ­
sek. Mianow icie nie obstaje przy tem , ażeby 
utw orzono now y okręg  w yborczy d la  P o la ­
ków n a  Bukow inie, ale w nosi, ażeby cztery  
gm iny  bukow ińskie, z k tó rych  dw ie są czy­
sto polskie, a je d n a  w w iększości niem iecka, 
przyłączono do d rug iego  okręgu czerniowie- 
ckiego. Przez tę  zm ianę w ybór P o laka  z o- 
wego okręgu n ie zostan ie jeszcze zapew nio­
ny, chociaż procen t g łosów  po lsk ich  n ieco 
się popraw i. Polacy tam te jsi n ie  będą m ogli 
w ysłać w łasnego posła  do p arlam en tu , ale 
m ogliby  p rzynajm nie j zapobiedz w yborow i 
w rogiego im kandydata, N ie je s t  w praw dzie 
rzeczą w ykluczoną, że Czerniow ce i B ukow i­
n a  w" przyszłości w ybiorą posła  polskiego, 
ale n ie  jako  P olaka, ty lko jako m ieszkańca 
Bukow iny, k tó ry  cieszy się zaufaniem  lud n o ­
ści. M ówca w ięc prosi o p rzy jęcie swojego 
skrom nego w niosku.

Dalej p rzedstaw ił m ów ca w niosek  w 
spraw ie zm iany ugrupow ania kilku okręgów  
galicy jsk ich  ze w zględów  kom unikacy jnych , 
k tóre to popraw ki n ie  w pływ ają n a  znacze­
n ie  w iejskich okręgów.

P. M a l i k  dom agał się zam knięcia 
posiedzenia i o obliczenie stosunku  głosów . 
W niosek ten  odrzucono 144 g łosam i p rze­
ciw  dwom.

P. B r e i  t e r  w ystępuje z zarzutem , 
jakoby podział okręgów  w Galicyi został 
ułożony z góry  dla pew nych jednostek . Z d a­
niom  m ówcy, polscy członkow ie kom isyi 
reform y wyborczej ukonsty tuow ali się w to ­
w arzystw o ubezpieczenia m andatów  n a  koszt 
ludu, a nad to  z k rzyw dą robotn ików  Rusimów 
i Żydów. M imo to — praw i p. B reiter — 
są jeszcze niezadow oleni i w osta tn ie j chw ili 
w ystępu ją  z now em i u roszczen iam i! Mówca 
przew iduje, że lud galicy jsk i zaw oła jed n o ­

g ło śn ie : „C hcem y now ej, spraw ied liw ej re ­
form y w yborczej, praw dziw ego, pow szechne­
go głosow ania".

P. M a l i k  s taw ia  w niosek o zam knię­
cie posiedzenia i stw ierdzen ie  stosunku  g ło ­
sów. W niosek odrzucono 132 g łosam i p rze­
ciw  2 .

P. V a s t i a n  ośw iadcza, że w icep re­
zydent Izby dr. K aiser p ro s ił go, aby p rzed ­
staw ił jego w niosek m niejszości o u tw orze­
nie z Białej, L ipn ika , H ałcnow a i W ilam o­
wic nowego okręgu z jednym  m andatem . 
N iebezpieczeństw o, iż przez w ybór n iem ie­
ckiego re p rez en ta n ta  tych m iast ludność 
polska zostanie zm ajoryzow ana, ni* istn ieje. 
Jeżeli zważy się, iż 350.000 Polaków  na 
Szląsku otrzym uje trzech  posłów , nie m ożna 
nazw ać w ygórow anem  żądanie jednego  m an ­
datu dla 250.000 N iem ców. M ówca więc 
poleca w niosek m niejszości do przyjęcia.

P. M a i i k staw ia  w niosek o zam knię­
cie posiedzenia i o ^stw ierdzenie stosunku 
głosów. W niosek odrzucono 126 g łosam i 
przeciw  2 .

P. D a s z y ń s k i  podnosi zarzut, że 
panujące w G alicyi stronn ic tw o  w yzyskało 
swoje w pływ y, ażeby przynajm niej w n a j­
bliższej przyszłości utrzym ać sw oją w ładzę 
nad ludem , szczególnie nad robotn ikam i.

W K rakow ie, w edle zapatryw ań  mówcy, 
potw orzono m andaty  specyaln ie  d la  pew nych  
ekscelencyj, ażeby w ten  sposób „strzedz 
najw yższych in teresów  narodow ych". P osu­
nię to  się w tem  — pow iada p. D aszyński — 
tak  daleko, że na żądanie uprzyw ilejow anych 
kandydatów  przy ję to  n iek tó re  inne, a dla 
n ich  dogodne s tro n y  ulic do ich przyszłych  
okręgów  w yborczych. D la przyw ódcy kato ­
lickiego p lu ralizm u, ks. P as to ra , w ykrojono — 
tw ierdz i m ów ca — nadzwyczaj sztuczny okręg, 
dobry  ty lko d la niego sam ego. M ówca ubo-

G łowa je j sk ła n ia ła  się zw olna na jego  
p iersi i spoczęła n a  jego ram ieniu .

N areszcie w ięc ja sn o ść  w eszła m iędzy 
n ich  i w szystkie cienie i w ątpliw ości zni­
knęły.

Teraz w ierzy ł J a n  M ary a, że i u Boga 
wszystko mu odpuszczono i że je s t zbawiony.

Od tego dn ia  życie ich było bezbrzeżnie 
szczęśliwe. Teraz, k iedy  go już n ic  od niej 
n ie  odgradzało, żadna ta jem nica , żadna skry- 
tość, kiedy je d n o  drugiem u patrzyło  dusza 
w duszę, teraz opow iadał jej spokojn ie całe 
swoje życie, w szystkie swe radości i sm utki: 
zło ty  sen  sw ego dzieciństw a w H aw ran icach , 
m ęki swoje z A kadem ii i służb ie na s ta tku , 
przyjaźń sw ą z K onstan tynem , ro jen ia  ich 
w spólne i utopie, Pokazał jej także ów list, 
k tó ry  p rzy sła ł m u z po łudniow ej A m eryki
i w zruszony nanow o polotem  jego  i jego 
skargam i, przypom niał sobie znów dalekie
swe, rodzinne Czechy. Teraz w yjaśniło  mu 
sie, dlaczego zaraz od pierw szej chw ili po­
znania ciągle rozm aw iał z K ata rzyną o 
swej ojczyźnie. P rzeczuł, że nie m ogłaby go 
była zrozum ieć należycie, gdyby n ie w ie­
działa, co duszę jego  żre, a nad to , czyż m ógł 
się oprzeć p ragn ien iu , ażeby i ona tę  k ra i­
nę p o k o ch a ła?  -  Zaliż m ógłby się  był 
czuć zupełn ie  szczęśliwym , gdyby K atarzyna 
n ie  pow tórzy ła n igdy  za b ib lijną  N oem i: 
„Twój Bóg je s t B ogiem  moim , i tw oja oj­
czyzna je s t  m oją o jczyzną?".

0 , jakże m u było teraz błogo, kiedy 
w idział, jak  ona go rozum ie, kiedy w oczach 
jej czytał, ja k  żywo obchodzą ją  losy jego  
narodu  ! A  ona p rzyznała m u się  z uśm ie­
chem , że w m arzeniach  sw ych u tożsam iała 
go z jego ojczyzną, że cały  on sp ły w a ł się 
w je j oczach z m glistym  obrazem , k tó ry  w y­
tw orzy ła  sobie o Czechach.

J a n  M arya sposępn iał na chw ilę. P rz y ­
pom nia ł sobie za ta rg  i k łó tn ię  w ogródku 
poklasztornym  ma H radczanach .

—  To nie b y ła  w alka w tedy  w tym  
ogródku klasztornym  — zaw ołał — to by ła 
b ija tyka. I  przek linam  tę  godzinę te raz , bo 
wówczas i tam , tam  w łaśn ie  zdrow ie m oje 
m i zabrano i m łodość m oją, bo tam  w łaśn ie

ograbiono m nie z najw yższego dobra, — za­
brano m i w tedy ciebie, K atarzyno, której 
jeszcze n ie znałem ! Tam podcięto rdzeń m e­
go życia. J a  n ig d y  już w ięcej nie w rócę do 
zdrow ia, ja  um rę a ty, ty  n igdy  n ia  będziesz 
m oją! I  pom yśleć sobie, że by ła to g łup ia , 
n ieprzyzw oita , ohydna  b ija tyka.

— N ie by ła  to b ija ty k a  — rzek ła doń 
zb ierając w szystkie swoje siły . — Dlaczego 
czynisz sobie w yrzuty . A lboż M ojżesz nie 
zab ił owego E g ip c ja n in a , k tó ry  w obecności 
jego  ludow i jego  u w łacza ł?

A  widząc, że m ilczy, p o ch y liła  się nad 
n im , ja sn e  je j w łosy rozsypały  mu się po 
tw arzy, oczy je j g rąży ły  się w jeg o  oczach, 
a usta  szep ta ły : „Jak  możesz m ówić, że nie 
M g  n ig d y  t woj ą?  Je s te ś  m oim , moim n a  
w iek i!" U sta  ich sp o tk a ły  się w tedy  po raz 
p ierw szy i n ie  m yśle li już  an i o życiu, ani
0 śm ierci, czuli jedynie, że są n ie śm ie rte ln i
1 że niebo n ie  je s t  czczym w ym ysłem .

W  kilka dni później, opow iadając je j o 
swojej m atce i o zainku w H aw ran icach , 
p rzy n ió sł m a łą  n a  W schodzie gdzieś kupio­
ną szkatu łkę  z sandałow ego drzew a, w y k ła ­
daną słoniow ą kością i sreb rem , w której 
p rzechow yw ał m iłe d la  siebie pam iątk i, a 
m iędzy n iem i m in ia tu row y p o rtre t m atki i 
n ie św ie tn ą  w cale fo tografię haw ran ick iego  
zam ku. K ata rzyna  c ieszy ła się tem  wszyst- 
kieru ja k  dziecko, ro b iła  tysiączne uw agi i 
tysiące zapytań , św iadczących  °o sub te lności 
je j n a tu ry  i delikatności uczuć, tak , że Ja n  
M arya czuł się jeszcze szczęśliw szym , niż był 
dotąd.

Z dziecięcą ciekaw ością, k tó ra  tw orzy ła  
k o n tra s t z je j pow ażnym  spokojem , p ro s iła  
go K atarzyna, aby pokazał je j w szystko, co 
m iał w szkatu łce. J a n  M arya p rzew rócił 
szkatu łkę do góry  dnem  tak , że ca ły  s to li­
czek pokry ł się pożó łk łym i pap ieram i ze­
sch łym i kw ia tam i i m nóstw em  r o z m a i t y c h  
drobiazgów . N ie  było  tam  an i jed n e j p am ią­
tk i po pan i D ra g o p u lo s ; n ig d y  b o w i e m  Tan 
“ 7 * n i“ sF » f » » w . l  n W

m i S r t a t 80 r e l i k * > ™  i f o l k i  t e -
n o g i te raz  bez za ru m ien ien ia  sie° i bez 

zak łopo tan ia  o dpow iadać  n a  w s z y s k m  p y ta ­

n ia  K atarzyny . B ra ł pierw szy lepszy kaw a­
łek  do ręk i i w y jaśn ia ł: te n  okruch m arm u­
ru  pochodził z P arten o n u , ta  zw iędła róża 
z dom niem anego grobu Y erg iliusa, tę zaś 
m ałą  zabaw kę, w ypaloną z nam ułu  nilow ego, 
k up ił w Kairze. Ta gałązka jab łon i z u sch ły ­
m i k w ia tam i by ła  z haw ranick iego  sadu, ta  
paczka listów , to lis ty  od m atk i, tu  .są je j 
w łosy, a tu ta j k luczyk od tru m n y .

Po chw ili m ilczenia, w yw ołanego w spo­
m n ien iam i, odezw ał się z uśm iechem :

—  A  tu patrz , ta  ćw ia rtk a  pap ieru  
wiąże się z ro jen iam i mej m łodości. Z aw ie­
ra  p rzysięgę wiecznej przyjaźni z K o n stan ­
tynem  M ajakow iezem . P odp is sk reślony  je s t 
jego krw ią. J a  w ręczyłem  mu takiż sani do­
kum en t m oją znów krw ią  podpisany .

Z am yślił się i rozpam iętyw ał te daw no 
m in ione dni, p rzypom nia ł sobie przy jacie la  
i koleje jego życia i nag le  przeszło  mu przez 
g łow ę py tan ie , czy K o n stan ty n  żyje jeszcze.

— A cóż to je s t?  — w yrw ała  go z za­
dum y K atarzyna, w skazując n a  m ałe  p u d e­
łeczko, w kształcie  p łask iego  flakonu z szyj­
ką, k tó rej o tw ór zaśrubow any b y ł h e rm e­
tycznie. Pudełeczko było zdaje się ze srebra , 
n a  jednej stron ie  zna jdow ała  się em alia tru ­
piej głów ki, n a  d rug iej zaś trzech  czarnych  
krzyżyków.

— To także pam ią tka  naszych ro jeń  z 
K on stan ty n em  — odrzekł. Raz rozm aw iali­
śm y o tem , że może nade jść  chw ila, w k tó ­
rej trzeb a  będzie w ybierać m iedzy h an iebna  
śm ittrcią a sam obójstw em . Ja k iś  p roces m - 
h ih s tó w  po ruszy ł wówczas cały  św ia t Ś m ierć  
od tru c izn y  w y d aw ała  się nam  tra g ic z n a  
V idzisz, jak  te a tra ln y  g rac ik  k ry ł w so łńe

i L T d L k y H — e Tr0Sta!ni:i ueieczk?- T n ie i-
dostał ntp’ u  r 3 stantyfl niewiem zkad d o sta ł m e je s t  w cale te a tra ln y m  ż a i W i
is to tn ie  zna jdu je  sie dotad^
łeezku.

U'

i  rak .

w tem  pude-

i o  rzea łszy , ch c ia ł flakon odebrać je j

(C iąg  dalszy n as tąp i).
T łu m a c zy ł z  czeskiego M aciej Szukiewicz.



lew a bardzo, że ks. P a s to r  n ie  czuje się dość 
zdrow ym  i rzu tk im , ażeby m ógł ub iegać się 
o m an d at no rm alny .

Ks. P a s t o r :  To je s t 8  m iast obok s ie ­
b ie leżących!

P. D a s z y ń s k i :  A le razem  liczą
26.000.

Ks. P a s t o r :  P rzepraszam  29 .000  do
30.000, To jest, zw ykły  m an d at m iejski!

P . D a s z y ń s k i ;  Z w ykły  d la pana , nie 
d la  innych .

Z daniem  m ówcy, p rzedm ieścia  m iasta  
Lw owa i w ielk ie m iejsca p rzem ysłow e p rzy ­
łączono do okręgów  w iejsk ich  po to jed y n ie , 
ażeby robo tn icy  zostali przez chłopów  zm a- 
jo ryzow ani. A le my — w oła m ów ca — nie 
spoczniem y i pójdziem y w okręg i w iejskie, 
do k tó rych  nas przem ocą w tłoczyliście  i zwy­
ciężym y i w yrw iem y je  wam, zam iast się 
zgub ić w w ielk ich  m asach  chłopów . D latego 
n ie żalim y się na ofiary, jak ie  się na nas 
n ak ład a  za w ielką ideę rów nego p raw a g ło ­
sow ania, k tóre też w reszcie zdobyć sobie po­
trafim y.

P. M a l i k  s taw ia  w niosek  o zam kn ię­
cie posiedzen ia i o stw ie rdzen ie  s tosunku  
głosów . W niosek  odrzucono 137 g łosam i 
przeciw  3.

P . M a ł a c h o w s k i  odpow iada n a  za­
rzuty , podniesione przeciw  podziałow i ok rę­
gów' w G alicyi i ogran icza się do ogólnych  
uw ag, celem  sch arak te ry zo w an ia  tych  zarzu­
tów , pozostaw iając szczegóły re feren tow i 
m niejszości. P rzec iw nicy  przytoczyli ca łą  eu- 
cyklopedyę — n ie  a rgum entów , lecz tylko 
obelg. (P o tak iw an ia  u Polaków ).

P . B r e i t e r :  Cyfr.
P . M a ł a c h o w s k i :  N ie m ogę odpo­

w iadać n a  obelg i obelgam i. W ogóle nie znain 
tak iego  tonu  i uw ażam  go za n ieg o d n y  po ­
w agi Izby. (P o tak iw an ia  P olaków ). Jeże li o 
ludz iach , k tórzy  przez w iele la t p rac u ją  dla 
k ra ju , k tó rych  nazw iska przez w szystk ich  
(z w y jątk iem  może k ilku  rad y k a ln y ch  p ism ) 
są szanow ane i pow ażane, n ic  in n eg o  n ie 
p rzy tacza się jak  obelgi, to m ogę sąd  pozo­
staw ić  Izbie, a pom inąć je m ilczeniem  i po- 
g&raą. (O klaski P olaków ). Jed n ak że  p rzec i­
w nicy K oła polskiego, z rozm ysłem  czy bez 
rozm ysłu , przem ilczeli, że re fe re n t całego  po­
działu okręgów  g alicy jsk ich  n ie  je s t  zastępcą 
sz lach ty , lecz zastępcą m iasta , k tó rego  de­
m okratyczne usposobienie żadnem u nie pod­
lega pow ątp iew aniu .

N ie należę do s tro n n ic tw a  p. G łąb iń - 
sk iego — ciągn ie  m ów ca dalej — trzeba 
m u wszakże w ystaw ić św iadęctw o, że jego  
przeszłość daje pew ną rękojm ię, iż podział 
okręgów  nie je s t  p rzykro jony  ty lko  d la  sz la­
ch ty , lecz g łów nie d la  ludności w iejsk ie j i 
m iejsk iej. I lu  zastępców  m ia ły  obecnie m ia­
s ta ?  13. I le  będą  m ia ły ?  34. Ozy to je s t  
upośledzenie m ia s t?  A  k to  m a w iększość w 
m ia s ta c h ?  Ozy sz la c h ta ?  D em okra tyczne n a ­
rodow e stro n n ic tw a  m ają  tam  w szędzie w ięk­
szość. O czywiście n ie  socyaliści, lecz p raw ­
dziwi zastępcy  ludnośc i n a  podstaw ie  now e­
go p raw a w yborczego, tacy tu przy jdą.

P. D a s z y ń s k i :  P an  je s te ś  z Izby 
handlow ej.

P. M a ł a c h o w s k i .  P rz en ie s ie n ie  
Z n iesien ia  i Z am arstynow a do L w ow a b y ło ­
by może bardzo w ygodne pew nem u s tro n n i­
ctwu, lecz m y n ie obraliśm y za cel p rzy ­
sp a rzan ia  m andatów  poszczególnym  s tro n n i­
ctwom , lecz sto im y ponad s tonn ictw am i, re ­
prezen tu jem y w szystk ie s tro n n ic tw a , cały 
naród.

P. D a s z y ń s k i :  P a n  w g łęb i duszy 
sam  śm iejesz się z tego.

P . M a ł a c h o w s k i :  O dp ieram  tak ie 
podejrzen ia z ca łą  stanow czością. M ów ię zu­
pełn ie  szczerze.

P . D a s z y ń s k i :  Za daleko się  pan  
zapędził, to za dużo.

P . M a ł a c h o w s k i :  N ie  je s t  za du­
żo, je s t  p raw dą, zastrzegam  się przeciw  
takiem u podejrzeniu . P . B re ite row i odm a­
wiam praw a przem aw ian ia  w im ieniu  lu ­
du polskiego. N a naszych  ław ach  siedzą po 
słow ie, k tórzy  w y b ran i zostali z g m in  w iej­
skich  przez chłopów . Je s te śm y  rzeczyw isty ­
mi rep rez en ta n tam i n a rodu  polskiego. In n i 
zaś p rzem aw iają ty lko  z ra m ie n ia  jed n eg o  
nie licznego  s tro n n ic tw a .

P . D a s z y ń s k i ;  P a n  zo s ta łe ś  w y b ra ­
ny  przez Izbę handlow ą.

P . M a ł a c h o w s k i :  Także Izby  h an - 
d low o-przem ysłow e są za c ia łam i re p re z e n ­
tacy jnem u

P. M a ł a c h o w s k i  (zw rócony  do p. 
D asz y ń sk ie g o ): P a n  żyjesz z p ien iędzy  robo ­
tn ików , a ja  ze swego uczciw ie zarobionego 
m ajątku . (R ozm aite  okrzyki pp. B re ite ra  i 
D aszyńskiego).

P rzew odniczący  p ro si, aby m ówcy n ie 
przeryw ano.

P . D a s z y ń s k i :  M ilczę dość d ługo, 
jeże li je d n a k  zacznę m ów ić, wówczas pan 
inaczej będziesz m ów ił.

P . M a ł a c h o w s k i :  M ogę spokojn ie 
czekać n a  to , co p an  pow iesz.

W  dalszym c iągu  m ow y ro z trzą sa ł p. 
M ałachow sk i tw ie rd zen ie , jakoby  m an d aty  
i okręg i p rzyk ro jono  n a  korzyść ty c h , k tó ­
rzy z ła sk i Bożej zosta li tu  w y sła n i. N ie  
w iem , k to  to m a być, ale że ci, k tó rzy  te 
oszczerstw a p rzy tacza ją , n ie  są w y sła n i z 
ła sk i Bożej, to n ie  u lega  w ątp liw ości. (G ło­
sy u P o lak ó w : B ardzo dobrze!).

Z apow iedzianego przez p. B re ite ra  o b u ­
rzen ia przeciw  podziałow i ok ręgów  oczeku­
jem y  w spokoju . W iem y, że w yw alczy liśm y 
korzyści dla k ra ju  i całej lu d n o śc i i ze spo­
kojem  zdać się  m ożem y n a  sąd  ludności. 
Koło po lsk ie  je s t  re p re z e n ta c y ą  ca łego  n a ­
rodu polsk iego , d la tego  b ro n i zarów no in te ­
resów  p a rty j dem o k ra ty czn y ch , ludnośc i 
m iejskiej i w ie jsk ie j; rękodz ie ln icze j, ja k  
w ielkiej w łasnośc i. M y zastęp cy  k ó ł up rzy ­
w ile jo w an y ch , w ielk iej w łasn o śc i i Izb  h a n ­
dlow ych zrzek liśm y  się n aszych  m oże w ie l­
k ich  p raw  i z po św ięcen iem  zu p e łn ie  lo ja l­
n ie  p racow aliśm y  celem  doprow adzen ia  do 
sku tku  dzieła . S ta ram y  się zastępow ać 
in te re sy  w szystk ich , zarów no  R usinów , ja k  
Polaków . Z am iast ośm iu, d o s ta ją  R usin i te-

raż 28 m andatów . L udność m iejska o trzy ­
m uje o wiele liczniejszą rep rezen tacy ę  niż 
m a Ją obecnie. Jeże li tak  lo ja ln ie  i uczciw ie 
pracow ało  się i słyszy  się tu  zarzu t ra b u n ­
ku, _ popełn ionego  n a  R usinach , n a  ludzie, 
na Żydach, to m ożna spokojn ie czekać n a  
sąd o tak ich  oszczerstw ach. (H uczne ok la­
ski u P olaków ).

N astępn ie  dyskusyę zam knięto .
P . M a l i k  w nosi zam knięcie posiedze­

nia. O drzucono 139 g łosam i przeciw  3.
P rezy d en t Izby  ośw iadcza, że z powodu 

szm eru w sali n ie  sły sza ł p ierw ej dok ładn ie 
różnych  okrzyków  posłów , te raz  dopiero przy­
w ołuje więc p. B re ite ra  i D aszyńsk iego  do 
porządku za osob istą  obrazę członka K oła 
polskiego.

P . S k e d e l  podnosi, że bukow ińscy 
N iem cy  z P o lakam i tam te jszym i od daw na 
pozostaw ali w dobrych  sto sunkach  i k ładą  
w ielką w agę n a  u trzym an ie  tego dobrego po­
życia, zachow ali się w ięc życzliw ie w obec 
poruszonego przez Koło polskie p ro jek tu  
u tw orzen ia  m andatu  polskiego dla Bukow iny 
i pop ie ra li go w edług  sił. Jako  fo rm alny  
w yraz te j zgody, bukow ińscy N iem cy w ysto­
sowali do P. M in is tra  ro d ak a  te leg ram  tej 
treśc i, że w obec zam iaru  u tw orzen ia  po l­
skiego m andatu  n a  Bukow inie zachow ują się 
z sy iu p a ty ą  i p roszą o jego poparc ie. P ro ­
je k t ten  by ł rzeczowo usp raw ied liw iony . — 
N iem cy, R um uni i R usini na B ukow inie są 
zadow oleni z reform y w yborczej i z podziału 
okręgów  i życzyliby sobie ty lko , aby czw arty  
n a ró d  n a  B ukow inie o trzym ał sw oją re p re ­
zentacyę. N ieste ty  p ro jek t ten  upadł. M ówca 
m usi p u b liczn i^  stw ierdzić , że n ie  N iem cy 
tem u są w inni, lecz opór Czechów, którzy 
n ie chcie li zgodzić się n a  rekom pensatę . P o ­
niew aż p ro jek t ów n ie  d a ł się zrealizow ać, 
w y stąp ił p. G łąb ińsk i dziś z innym  w n io ­
skiem , k tó rem u jed n ak że  N iem cy bukow ińscy 
m uszą się sprzeciw ić n ie  z n iechęci ku P o ­
lakom , lecz celem  u trzy m an ia  sieb ie sam ych. 
Mimo, iż N iem cy życzyli Polakom  o siąg n ię­
cia sam oistnego  m an d atu  n a  B ukow inie, nie 
m ogą zgodzić się, aby to dokonało się ko­
sztem  N iem ców . W niosek  p. G łąb ińsk iego  
n ie je s t tak n iew inny , ja k  on s ta ra ł  się go 
przedstaw ić . N iem cy w C zerniow eaeh nie 
tw orzą zw artej całości i przy n iekorzystne j 
kouste lacy i m ogliby  Polacy tam te jsi ła tw o 
połączyć się z m ieszkańcam i innej n a ro d o ­
wości. Jeże li w ięc przyłączy się jeszcze 
cztery  w ielkie gm iny  do tego okręgu w ybor­
czego, n iebezpieczeństw o to jeszcze urośnie. 
I  N iem cy  galicy jscy  także s ta ra li się o 
uw zg lędn ien ie, a mim o iż są liczniejsi, sp o ­
tk a ła  ich odm ow a K oła polskiego. Gdyby 
ich uw zględniono, wówczas z pew nością mo- 
żuaby by ło  przyznać Polakom  n a  B ukow inie 
je d en  m an d at. W  razie p rzy jęcia  w niosku 
p. G łąb iń sk iego  blok niem iecko - rum uńsk i 
doznałby  o słab ien ia  i d la tego  sp raw a ta  
s ta ła  się sp raw ą  w szystk ich  N iem ców . M ówca 
p rosi w ięc o odrzucen ie tego w niosku.

P onow ny  w niosek p. M alika o zam knię­
cie posiedzenia odrzucono.

S praw ozdaw ca m niejszości p. G ł ą b i ń -

nie utv?o

nie d»i

s k i ośw iadcza, że nie m °z.e 
je s t w iną, że n a  Bukowinie 
polskiego m andatu ; Niem cy 
przeciw  tem u głosowali- ł a wTnie m°i 
przeoczyć, że P olacy n a  Buko p0si*fl|t
w ołać się na polityczny s. lTl0gą o sl
czego N iem cy w Galicyi n u  ^
pow iedzieć. Ń ie m ożna ża lu  -lędo' 1
ców w G alicyi zupełn ie  ni? 
gdyż są n iek tó re  okręgi u ie p  ’ n ie js^ . 
Polacy jako  tacy  znajdują s|g . t om ,
Co do in te resów  kolonij n10 etYcyj, * * do 
ca może w skazać na szereg P 
rych  proszono, aby M o n ie  *  
polskich  g rup  m iejskich . wz®9® iD
N iem ców  w Białej już przez 0

A

że w spom niane m iasto  cZeg0s r (!)i,
k ilkom a m iastam i polskierni-1  0 r&io^ c\  
bnego zm ierza także wniosę! ^
gdyż żąda tylko, aby połDy^zny fC
laków w C zerniow eaeh z0S , wV 
A by przez to cały  system  bloko Jede 
naruszony, w to m ówca nie 
posłów  galicy jsk ich  usiłow ał P1? - ^  
dzo n ie św ie tn ą  fo tografię P? 1 /L b
kom isyi refo rm y  wyborczej- •» u polsN f 
tylko ośw iadczyć, że dla w szjst • j,y 1 
członków  kom isy i reform y wyh° strL, 
rzeczą bardzo p rzykrą , g d y b f ẑ aSfci 11 j6.
o trzym ali pochw ałę. (G ro m k ie  P
laków ), W końcu w ystępuj
ciwko w ywodom  p. D aszyńskieg°^jjCyi U  
działu  okręgów  w yborczych 
św iadcza, że na w yraźne życzefli® V Q V 
cielą R usinów  w kom isyi wy1% olb#y 
wsi rad y k a ln y ch  i przyłączono -0 
sąsiedn ich . M ów ca prosi o prz/J« _ ■. 
sku. (O klask i u Polaków ). zaifl^Dl' L

N ow y w niosek  p. M alika 0 
posiedzenia odrzucono.

S praw ozdaw ca p. L  o c k e r  J? ^  zifl|8 j.
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jęc ie  w niosków  p. G łąbińskiego - . -j, 
k ilku okręgów  w yborczych w ć a! g ■, 
m iast sp rzeciw ia  się wnioskowi jo 
okręgu czeruiow ieckiego, gdyż Pr ' 
ruszony  by łby  stosunek  blokowy-

I  znowu w nioskiem  p. pp 
się zam knięcia posiedzenia. G ło ^  , ^ 
W niosek  odrzucony. , , pr

Podzia ł okręgów  g a lic y jsk i 
w edług w nio-ku  p. G łąbińskiego- 0it 

W niosek  m niejszości p. K»i80 , «
eouo 181 g łosam i przeciw  64. . . prff-!v 

P o d zia ł okręgów  na Bukowin1 z»s t 
w edług  w niosku komisy i , w IlioS mi P1" 
G łąb ińsk iego  odrzucono 123 g)°sa
eiw  89. «t)d? ,nei

Izba  przeszła  do obrad n a? P (Fr y,, 
okręgów  w yborczych w Dolnej pf2i # r 
A ustry i, w S alzburgu, T yro lu  i 
lan ii. ..

P rzem aw iali pp . S c  h 1 e g e v^ j pf 
g e r ,  poezem  zab ra ł g łos p. Ma D , „  
m aw iał od godz. pół do 6  do,  i ° wlrd V f,
opow iadając o najazdach  Longob8' 
Tyrol. Zakończył ośw iadczeniem , ze ” 
gdyż d o p ią ł ce lu “. #v/ ,

P rzew odniczący  p rze ry w ał m yo> 
kakro tn ie , przyczem  p. S c h ó n e re
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BARON HEIDENSTAMM.

(Z niemieckiego, M eyer-Forstera). 

CZBŚć DRUGA.

I .

(C iąg dalszy).

F o to g ra fia  leża ła  jeszcze p rzed  n ią  n a  
s to liku  do ro b o ty ; n a  tym  sprzęcie m a h o ­
niow ym  p rze s ta rza ły c h  ksz ta łtów , pom iędzy 
k łębkam i baw ełny  do rob o ty  n a  d ru tach  i 
stosów  b ie lizny , fo tografia  A m ery k an k i w 
w ielk im  form acie „ im peria l"  w yg ląda ła  ja k ­
by p rzypadk iem  ty lko się tu  zab łąk ała . B y­
ła  to tw arz  uderzająca, skończenie p iękna, 
z b łyszcząeem i i śm iejącem i się oczami, z pet- 
nerni u stam i, lekko odchylonem i, ja k  gdyby 
rozm aw ia ła  z k im ś, sto jącym  naprzeciw  niej... 
może z Józefem ?

N ie by ło  n ie  uroczystego  w je j ob li­
czu, jak  to się  aż nad to  często zdarza w i­
dzieć n a  fo tografii, k tó re  m łode kob ie ty  k a­
żą rob ić  co dw a, lub trzy  la ta , gdy  udało  
im się uzb ierać  nieco p ien iędzy  n a  ten  wy­
d a te k ; uśm iech  A m erykank i był w esoły i 
żartob liw y, k tó ry  daw ał dowód, że fo to g ra f 
m ało  j ą  obchodził.

U  dołu, dużem i pew nem  pism em  by ­
ło  n ak re ś lo n e  jej n a z w isk o : „ J a n e  Bel-
m on t" .

Jó z ef b y ł narzeczony, o s ta tn i ak t d ra ­
m a tu  się kończył, zasłona m ogła zapaść.

Im  w ięcej p a trz y ła  n a  te n  p o rtre t,

tem  w iększe uspoko jen ie  se rce  je j n a p e ł­
n iało .

Od la t c a ły c h  n ie  m ia ła  w iadom ości 
od Józefa. O s ta tn i lis t, k tó ry  o trz y m a ła  od 
n iego , był p isan y  z H a m b u rg a ; p isa ł go w 
dniu , w  k tó ry m  p o żeg n a ł się  z N ie m c a m i: 
„ Jes te ś  w olna, M a iy o ! N igdy  ju ż  o m nie 
n ie  posłyszysz , M atryo! Pow iedz so b ie , żem  
u m a r ł !“ .

P óźn ie j ju ż  ty lko  przez rz a d k ie  lis ty  
Józefa do A lb re c h ta , m iew ała  o n im  od 
czasu do czasu ja k ą  w iadom ość.

Być m oże, iż b u rzą  z łam an e  je j serce 
p ieściło  jeszcze c ich ą  nadz ie ję , że Jó zef, tak , 
ja k  w ielu  in n y c h , k tó rzy  tam  m a ją tek  zro­
bili, w róci d n ia  p ew n eg o  i podobn ie , jak  
królew icz z bajk i, w szystko  w ynagrodzi.

G orzki u śm iec h  u sta  je j w ykrzyw ił. 
T ak, rzeczyw iście ; J ó z e f  z ro b ił tam  m a­
ją te k  !

P a trz y ła  c iąg le  na fo tografię . Z am iast 
b iednej, p rzy w ięd łe j dziew czyny, żen i się 
z tą  w sp an ia łą  A m a ry k a n k ą : zy sk a ł do p ra­
wdy n a  tej zam ian ie

Skoro trzy  ty g o d n ie  tem u A lb re c h t 
p rzy n ió sł M ary i w iadom ość  o zaręczynach  
Józefa z m iss R e lm on t, je d n ą  z bogatych  
h e r itie re k  z B estonu , czu ła jn k b y  spokój 
rozchodzący się  w całe j sw o je j istocie.

—  To je s t, eo m o g ło  mu się zdarzyć 
najlepszego  — rzek ł A lb re c h t.  — Je d y n e  
m ożliw e w yjśc ie  d la  n ie^;o .

I  M ary  a po tw ierdzi ła  to zd a n ie  m il- 
czącem poruszeniem  g łow  y.

A le gdy  się  znalaz ta  sam a w  nocy, 
p rzy szed ł w ybuch  straszn i ij ro z p a c z y ; se rce  
je j k rw aw iło  się i r o z d a r ło  poraź o sta tn i, 
gdy zobaczyła, iż o s ta tn ia - nadz ie ja  z pod 
nóg jej się  usuw a, o s ta tn ia  n ad z ie ja , n a  k tó­
rej szczęście sw oje o parła . P o tem , zapano- 
w ując nad  sobą, m y ś la ła : „C ie rp ia ł b ie d ak
ja k  n ik t jeszcze n ie  cierpi ».ł i -upadł niżej 
niż ktokolw iek inny . Obec n ie ,  może mu się 
uda w ynieść znow u. N ie c i u j  Bóg ei b łogo­

sław i Józiu  i n iech  ciebie strzeże! Bądź 
zdrów , Jó z efie !" .

T a fo tografia  odnow iła jej rany . P rz e d ­
s ta w iła  sobie n ie jasno  narzeczonę Józefa  j a ­
ko osobę w sta rszym  już  w ieku, k tó ra  za 
swój posag  kupuje sobie zru jnow anege męża

D ziw nem  je s t  serce lu d zk ie ; jeże li zdol­
ne je s t  p rzen ieść  z bo h aters tw em  n a js tra ­
szniejsze bole i upokorzenia, bun tu je  się 
wszakże i pęka z bólu, skoro  się do tkn ie  
m iejsca, z pozoru zn ieczu lonego : m iłości
w łasnej.

M arya w szystko przebaczy ła Józefow i, 
naw et ow ą o s ta tn ią  obrazę, n a jbardz ie j upo­
karzającą , za pom ocą której zerw ał o sta tn i 
w ęzeł pom iędzy sobą, a ukochaną k o b ie tą ; 
m od liła  się za niego, o jego  szczęście. A 
tym czasem  ta  fo tografia  zniszczyła, ca łe  je j 
p rzebaczenie i je j m odlitw y.

Ż en ił się z tą  A m erykanką, bo by ła 
p iękna, m łoda, u rocza! n ie  zadow alał się jej 
pieniędzm i, trzeb a  mu było now ej m iłości.

B iedne serce, podw ójn ie do tkn ię te .
M odliła  się  o jeg o  szczęście, ale o szczę­

ście w pew nych g ran icach , k tórego  używać 
będzie obok żony n ie m łodej, szczęście sm u­
tne , op łakane! Tej nocy, k tórej b ła g a ła  Bo­
ga, aby m u pobłogosław ił, by ła p raw ie  d u ­
m na z tego zw ycięztw a, odniesionego  nad 
sobą sam ą, dum na z s iły  m oralnej, k tó ra  
um ie przebaczać i zsy łać b łogosław ieństw a 
n a  g łow ę w innego.

F o to g ra fia  m iss J a n e  ciągle się do niej 
u śm iechała . N apróżno  w p a try w ała  się w n ią  
oczym a p e łn em i gn iew u i n ienaw iśc i, u sta  
n ie  p rzestaw ały  się uśm iechać! B y ła  tak 
bardzo daleko, o tysiące  m il, po drugiej 
s tro n ie  O ceanu.

M arya m y śla ła :
„O tej porze, w tej sam ej chw ili, Józef 

siedzi obok swojej narzeczonej, opow iada je j 
sw oją przeszłość...."

„M ów m i, Józefie, o tw ojej m łodości, 
o N iem czech , o tw oich tryum fach  na p lacach 
w yścigow ych, o n iem ieck ich  oficerach. Czy

w szyscy są tacy  p iękn i, tacy  
bni. ja k  t y ?  T a k ?  M ów mi takzn 
daw niejszej narzeczonej. Jakże się I 
A ch, ta k !  M arya. N ie ładne  imię- \ ^  
k n a ?  P iękn ie jsza  odem aie ? N ie, 
n ie  b y ła  tak a  p iękna, ja k  ja ?  A W

te raz  już je s t  s ta ra . I le  la t m ieć & 
licz, Józefie.... dw adzieścia cztery  j a ,’ Jest,?0j 
Boże! a ja  m am  dopiero  ośm naśc(e 
m łoda, jestem  p iękna, pocałujże nun1 ,, 
Daj nu  c a łu sa !"  „

M arya zadrżała i w ydała  _
M atk a  spo jrza ła  n a  n ią ,  * ,7

na« le - ” i o l M—  M aryjko, dziecko m oje, co * ,t  
O biem a rękam i M arya

za w łosy, a po tem  ocknęła  się 
m y ś l i , na pół p rzy tom na. Ujl’z. gffro0lv  
śm ierte ln eg o  n iepokoju  oczy m atki, jjuF1) 
na sieb ie  i rzek ła  z g łębokiem  w e s ^

— N ic  mi n ie  je s t, m am o, n lC' , 
To n i c ! to n ic  ! n.o^ \i

B iedna  s ta ra  k o b ie ta  usiadła 
zw ykłem  sw ojem  m ie jscu  i m ach insh1 
robo tę  do ręki.

„N ie" pow tarzała  z cicha, a z 
potem  znow u p o w tó rzy ła : „N ic“ - c.

N asta ło  d ługie m ilczenie. P° ta,ra 
łego tego ponurego  popołudni®, SA -  
raz ty lko  p rze rw ała  je , aby p o w ie k

— Oto F re r ic h s  idzie!...

* * * #  
Z aręczyny A lb rec h ta  H eidenstaIF' pf*

sta ły  ogłoszone w Gazecie K r Z j f ^
wie jednocześn ie z zaręczynam i J ’

— N areszcie ! P rzecież doszło d , 
m ów ili k rew ni.

k>'

u m ow ui. il‘
W szyscy spodziew ali się teg° ^  

s tw a , gdyż n ik t n ie  p rzy p u szcza ł, f  

b rech t z p ro sty ch  ty lko w zględów  r° 
in te reso w ał się do tego s to p n ia  od 
losam i M aryi i je j m atki.

(C iąg  dal3zy n as tąp i)



„Zapłacona banda, pijacy, sprzedawczyki i
t . d. S in iecb, rozm aite  okrzyki. P . S c b o n  e-
r e r :  „ Ja  m ów ię p r a w d ę ,  . je s te śc ie  zap łacen i 
p ijacy!11

Przew odniczący przyw ołu je p. Scłióne- 
r e ra  do porządku. Podobne sceny 
w ały  się  k ilk ak ro tn ie  podczas m ow y p. M anka.

P . S t e i n  w nosi zam knięcie posiedze 
nia. W szechniem cy w ychodzą z sa li. W n io ­
sek upad ł w śród  ogó lnych  oklasków .

Pp. S t e i n  i" S e h  5 n e r  e r  powracają do sali.

Izb a  ukończy ła  d y sk u s ję  n a ń  w spo­
m nianą  wyżej g ru p ą  krajów , aż do g łosow a
nia. O godz. 12  w nocy  p rze rw ał Przew o­
dniczący obrady.

Z

W arWarszawa m a w najbliższą n iedzielę 
l - .1- ju tro  zapro testow ać przeciw  licznym  w y­
rokom  śm ierci. P ro te s t te n  m a przejaw ić się 
w form ie g e n e r a l n e g o  s t r e j k u  —  tak 
Przynajmniej g ło s i b e rliń sk a  p rasa , s tw ier- 
ząjąca z praw dziw em  zam iłow aniem  wrze- 

? le um ysłów  w K ró lestw ie P olsk iem , czę=to- 
k r°ć  naw et w brew  praw dzie i is to tn em u  sta- 
howi rzeczy. Czy rzeczyw iście jak ieś złe du- 
eny p rag n ą  w nieść w uspakaja jące się zwol- 
®a społeczeństw o now e zarzew ie z a m ę tu .

wiem y. T o  ty lko  pew na, że iuform acye 
M iń s k ie  posiada ją  bardzo podejrzaną m ar­
kę, i ty m  w ięc razem  może obejdzie się  bez 
nowej klęski.

n ■
Z j a z d  w 

P°doba
s p r a w i e  a g r a r n e j  n ie l  

żywioł;  part.yom lew icy. „D em okratyczne 
Wołaj„ n ie  ^ io rą  udziału  w o b rad a ch 11 —  
°bserw  ?ne Pe l“ yn. głosem . B ezstronny atoli 
w iana a • Iaas* Przyznać, że kw estye, oma- 
szaw  W osta tn ich  dni k ilku  w W ar-
sta tt,16’, wyśw ie tla ją  is to tn ie  zasadnicze pod- 
n  y nytu i u ła tw ią  rozum ną politykę eko- 
saiu 1Ct U^’ .Pożyteczną n ie ty lko  w yłącznie d la  
‘ n y ^ n . w iększych posiadaczy, lecz przede- 

szystkiem  d la  w łościan . Co nas obchodzi 
j o n n i c t w o  zw ołujące zjazd? R ezultaty  jego  
rskaźą  dopiero , czy by ł on n a  czasie i jaka 

P rzew odnia idea  k ie row ała  in ieyato ram i ze­
bran ia .

Spraw ozdanie z pierw szego dn ia obrad 
zjazdu p rzerw aliśm y n a  m ow ie A dam a h r. 
K rasińsk iego , po k tó rym  w stąp ił n a  trybunę  
red ak to r Dm owski.

K oresponden t w arszaw ski Gazety N a ­
rodowej pisze o jego przem ów ieniu: „O ryg i­
n a ln e  stanow isko zają ł p. Rom an Dmowski. 
T w ierdził on na jp ierw , że k ry ty k a  do tych ­
czasowej działalności K ola polskiego w byłej 
D um ie je s t n iesłuszna. Koło polskie, je ś li 
n ie  zajęło w ybitnego s tanow iska i n ie  za­
znaczyło odrębnego  zdania, to s ta ło  się to : 
”z powodów ta k ty c z n y c h '. N astępn ie  m nie­
m a m ówca, że okraślen ie zby t śc isłe  p rzy­
szłego stanow iska d la K oła m ogłoby mieć 
z‘e skutki, pon iew aż: „w iązałoby mu ręce 
, 0 sw obodnej d z ia ła lnośc i-1. W reszcie sądzi, 
^  zebran ie  obecne rep rezen tow ane je st prze- 

azn ie p rzez w łasność większą. A  więc — 
onklm jujg _  strzedz się należy, aby nie 

sno a '*° t r a k t e m  klasow ego, co m ogłoby 
P wodować, że i in n e  stany , n, p. w łasność 

r  ‘f z a ,  m ogłaby utw orzyć związek agrarny , 
tern Zeatu-lacy in n e  koła. W następstw ie za- 
zjedn 6̂,*31'* 1.116 obecne, k tórego  cel polega na 
by m '!?eiłiu s ił w jednym  kierunku, mogło- 

przeciw ny, t. j. rozbicia spo- 
powiedzr a Ba k lasy , s ta n y  i obozy. W od­
znaczono Ua t(i w yw ody p Dm owskiego za- 
C2eństivi ' Ze P°J?cie własności jest w społe- 
kość 6 P u k ie m  jedno, bez względu na wiel- 
P r z y n a d t f .c i  Zgrom adzenie n ie  m a n a  celu 
r ó ż u L u ,  We.J tak tyk i, ja k a  w ypaść może z 
śtenjp . “ ste lacy j stronniczych, ale okre- 
pew na 1}1,ew zrasz°nej zasady, k tó rą  nietylko 
dować • > i 0ez ca łe  społeczeństw o powo-
je d y n ip Sl^ Pow inno —  zasada ta  bowiem  je s t 
trądy™  c^ wiiizacy jną i zgodną z wiekową 
należp 1 n a szego społeczeństw a. D odać też 
ski, t l  .. °P °zycya, ja k ą  założył p. Dmow- 
cyato ^  a p rzew ażnie ztąd, ponieważ ini- 
k racD ami Zabrania n ie  są  n a ro d o w i-d em o ­

ny  t  każdym  raz ie  — kończy w spom nia- 
ze w ° resP °n d en t — Zebranio  450 ziem ian 
za ak? JS tk ic l1  ziein Poiskich uważać należy 
dopj Ple rw szorzędnego’znaczenia. Od dziś 
i ober"0* akcya przedw yborcza, do tąd  ospała 
Ważn^ ' Przy b ra ła  form y w yraźne a po- 

6p* don iosłe  zarazem “. 
dać z Zemów ienie p. D m ow skiego— ja k  wi- 
^Vw Gł SPraw ozdania w arszaw skiego Słow a  — 
ezrm °  °. is to tn ie  znaczne podniecenie i l i ­
sto l e Piiki, w k tó rych  w yjaśniono dobitn ie 
z jS.Bnek K o ła  polskiego do posłów Polaków  
g. j i R usi. N a  szczególną uw agę zasłu-
p e s ł8  S P- E d w a r d a  W o y n i ł ł o w i c z a ,
g0‘ £  do R ady  p ań s tw a  i p rezesa m ińskie- 
W i. °w arzystw a rolniczego. D owodził on, ze 
coś P o lacy  będą m ogli dopiero w tedy
0e-óiUZyska(-[, g d y  okażą zain teresow anie się 
PeK y ,a  k ierunk iem  naw y państw ow ej. Zu- 
Czo 6 iS norow anie sp raw  rossy jsk ich  do n i- 
k o / ?  a i« doprow adzi. Pp woły w anie się n a  

ael£s N apoleona w D um ie je s t  bezcelowe,

gdyż tam  naw et ze „Swodu zakonow “ n ic  
sobie n ie  robią. M ówca uważa, że Koło pol- 

e w D um ie nic nie zyskało, n a to m iast 
g ru p a  po lska w R adzie państw a w iele razy  
odnosiła  zwyeięztwa, poniew aż obok so lid a r­
ności g ru p a  odznaczała się  w ielką k u ltu ra l­
no,scią, k tó rą  uszanow ali członkow ie R ady 
państw a. Logicznem  też jest żądanie rów no­
u p raw n ien ia  przed dom aganiem  się au to n o ­
mii ^Bezpodstawny b y ł zarzut p. D m ow skie­
go, że posłow ie polscy z L itw y  i R usi n ie  
chcieli się  przyłączyć do K oła p o lsk ieg o ; n a  
posiedzeniu bowiem pryw atnem  w P e te rs ­
burgu posłow ie z K rólestw a p ierw si uznali 
słuszność tego postępku. N a  L itw ie  sprawa, 
a g ra rn a  je s t spraw ą bytu polskiego. P o se ł 
S k irm u n tt zasługuje n a  uznanie n arodu  ca­
łego  za obronę w łasności ziem skiej w D u­
m ie. P arce lacya z czasem  i tu  będzie po­
trzeb n a , ale przedtem  trzeba  lud  podnieść 
ku ltu ra ln ie , żeby m ógł w łasn ą  p racą , za w ła­
sn y  grosz zdobyć z iem ię ; w przeciw nym  ra ­
zie lud  się  zdem oralizuje doszczętnie. N a za­
kończenie mówca dodaje, że m ożna się sp o ­
dziew ać w drugiej D um ie większej liczby  
posłów  polskich z L itw y i Rusi.

P o se ł do Rady państw a i prezes W i­
tebsk iego  Tow arzystwa rolniczego p. Ł o p a -  
c i  ń s k i  stw ierdza, że patryo tyziu  polski je s t  
siln ie  rozw inięty n a  k resach , że tam  idea 
polska je s t  zw iązana z z iem ią ; życie nad  s tan  
uważa się  tam  za zbrodnię narodow ą, bo to 
prow adzi ło  u traty  ziemi. Zarzuca też P o la ­
kom  z Korony, że ty lko oni dzielą się n a  
„N -D eków “, „P-D eków 11 i t. d., gdy w szę­
dzie n a  L itw ie i Rusi są tylko P olacy  bez 
podziałów-. Oo się tyczy „kadetów 11, ośw iad­
cza, że oni w szystkich łu d z ili: P o laków ,-Ż y­
dów, w łościan, robotników .

O statni przem ów ił p. Jó z ef J e z i o r a n  
s k i .  M ówca zaznaczył przedew szystkiern, że 
w D um ie „kadeci11 i „trudow ik i11 n ie  dążyli 
do rozw iązania kwestyi ag ra rne j, lecz do ce­
lów  rew olucyjno-socyalnycb, k tóre są  zawsze 
i wszędzie tylko zaborcze. W  tak ich  w arun ­
kach  autonom ia, naw et już zdobyta, n ie  przed­
staw ia  żadnej rękojm i isto tnej odrębności sa­
m orządnej. Oo się  tyczy zarzutu, że zebran ie 
uchw alić może rezolucye o charak te rze  k la ­
sowym, je s t to wręcz b łędne m niem anie. Z e­
b ran ie  może ty lko protestow ać i ostro wy-JJJU-tiO VJ IMU p  --------
stąp ić  przeciw  karkołom nym  projektom  re- 

’ i —  ™ t-incnnlu: do na-
hwały,

e w rażenie w śród

..  Ł lUlllUjiu vj - .
wolucyjno-socyalnym , lecz w stosunku do na 

pow eźm ie owszem takie uchw ały , TfrórArJ
k u ltu ra lny

r u g i  e g o

szego ludu
które zrobią j k najlep 
w łościan, u ła tw iając im  rozwój 
polepszenie bytu.

R ozpraw y przedpołudniow e d 
d n i a  o b r a d  poświęcono wyłącznie p a r c e ­
l a c j i .  P rzem aw iali obszernie dr. R y  c h ł o  w- 
s k i  i B i e d e r m a n  z Poznania. Przeciw  
parcelow aniu  w iększych m ajątków , będących 
głów nem i placów kam i polskiemu n a  L itw ie 
i Rusi, w ystępow ał energicznie poseł do R a­
dy państw a K o r w i n - M i l e w s k i .

In te resu jące  było rów nież przem ów ie­
nie posła do Dumy, W ładysław a U r a b -  
s k i e g o .  Przedew szystkiern zastanaw iał się 
on nad groźnym  stanem  ekonom icznym wlo- 
śc iaństw a po lskiego: w zrost ludności ja s t  
bardzo duży, w ydajność g leby  m ała, konku­
re n c ja  z tan im  producentem  rossyjskim  n ie ­
możliwa. Je d y n ą  s iłą  polskiego w łościanina 
jest jego w artość w ew nętrzna ; zarówno w 

"  • ’ Poznańskiem , wyzbywaK rólestw ie, ja k  w ______ .
się p ijaństw a, je s t  oszczędny, pracowity. Lecz 
to n ie  w ystarczy, ieżeli m u się  nie posp ie­
szy z pomocą społeczną. P arce lacya za po­
mocą Banku w łościańskiego je s t  zupełn ie 
chyb iona; b łędy w ładz b iurokratycznych  po- 

n ieścisłem i danem i sta ty stycznem u  
planow a akcya ko lon izac ji

krywano 
N iezbędna .jest
wewmętrznej przy  pomocy społeczeństw a, tem - 

że w iele m ajątków  średn ich , nie 
robocizny z powodu u ie-bardziej,

mogąc podnieść „— -------
możliwości pow iększenia cen n a  produkty , nie

cen

N apo leona
„G*zetM Lwowska “ z

będzie też w stan ie  d ługo gospodarzyć i m usi 
uledz rozparcelow aniu. M ówca przypom ina 
urządzenie wsi przez b. izbę skarbow ą w K ró­
lestw ie, k tó ra  tw orzy ła  kolonie czynszowe 
i t. p. Dochodzi wreszcie do wniosku, że 
B ank ziem ski je s t  koniecznie potrzebny.

W skutek naw ału  pierw szorzędnej wagi 
m ateryału , p r z e d ł u ż o n o  zjazd n a  dzień 
trzeci, w  k tó rym  u c h w a l o n o  przede- 
wszystkiem  n a s t ę p u j ą c e  w n i o s k i :

1. U znając prawo w łasności za n iena­
ruszalne tak ze względów praw nych, ja k  i 
ekonom icznych, etycznych i ku ltu ra lnych , 
zebranie uważa, że p r  z y m  u s o w e w y- 
w ł a s z c z a n i e  w ł a s n o ś c i  z i e m ­
s k i  e j  w c e 1 u r o z s z e r z e n i a  p r z e ­
s t r z e n i  m n i e j s z e j  w ł a s n o ś c i ,  n i e
m o ż e  m i e ć  m i e j  s c a.

2. Is to tn e j po trzeb ie pow iększenia p rze ­
strzen i m niejszej w łasności ziemskiej może 
uczynić zadość p a r c e l a c y a  p r a w i d ł o -  
w a, k tó ra  n iety lko tw orzy now e je d n o stk i 
gospodarcze, ale nad to  m a n a  w idoku zape­
w nienie im  w arunków  sam oistnego  u stro ju  
gospodarczego i k u ltu ra lnego  rozwoju.

D otychczasow a działa lność B anku w ło ­
ściańsk iego  w K rólestw ie P o lsk iem , m ająca 
n a  oku je d y n ie  finansow e p op ie ran ie  n a b y ­
wców ziem i i n ie  troszcząca się  w cale o 
ekonom iczne w arunk i is tn ie n ia  now ych  je

dnostek  gospodarczych, nie może być uzna­
n a  za racyonalną.

3. W  celu p r z e p r o w a d z e n i a  
p r a w i d ł o w e j  p a r c e l a c y i  po trze­
bne są :

a) re fo rm a działalności B anku w ło­
ściańskiego przedew szystk iern  przez powo­
ła n ie  do w spółudziału  s ił m iejscow ego spo­
łeczeństw a, a ew en tualn ie  o rganów  sam o­
rządu ;

b) u tw orzenie krajow ej in sty tucy i finan­
sowej, pośredniczącej i regu lu jącej spraw y 
parcelacyjne.

G runtow ny re fe ra t w s p r a w i e  k o ­
m a s a c j i  odczytał poseł do Rady państw a, 
N a p i ó r k o w s k i :  o d ł  u go  t e r  m  i n o wy m 
i k r ó t k o t e r m i n o w y m  k r e d y c i e  mó­
w ił p A ntoni D o n i m i r s k i .

W ybrana sp e c ja ln ie  d la  w prow adzen ia 
w życie poruszonych spraw , k o m i s y  a, bę 
dzie nosić nazwę „reform  a g ra rn y c h 11.

Przed zam knięciem  Zjazdu żegoali obe­
cnych : Wł. h r. Potocki, A dam  h r. K rasiń
ski i Z. hr. P L te r , w podn iosłych  słow ach 
w skazując n a  pożytek z tego Zjazdu i na jego 
posiew , rzucony dla dalszej pracy w spraw ie 
ro lnej.

KRONIKA.

za­
chód

Lwów, 1 grudnia.
K a le n d a r z .

N i e d z i e l a  (2 grudnia):
Bibianny. — Szulislawa. — Awdyja. 
Wschód słońca o godzinie 7 01 rano, 
słońca o godzinie 3 25 po południu. 
P o n i e d z i a ł e k  (3 grudnia):
Franciszka Ksaw. — W iślimira. — Hry- 

horya D.
Wschód słońca o godzinie 7 02 rano, za­

chód słońca o godzinie 3 -24 po południu.
— Przepowiednia pogody. Wiedeń­

ska stacya meteorologiczna zapowiada na dziś, 
sobotę: w Gralicyi wschodniej, na Bukowinie i 
w G alicji zachodniej: pogoda zmienna, żywe 
wiatry, temperatura mało zmieniona.

— JE. Pan Marszałek krajowy, Sta­
nisław hr. Badeni, wyjechał do Krakowa.

—  Z Uniwersytetu. Pp. Filip Zygmunt 
Gross, rodem ze Starego Sambora i Stefan Le­
opold Brablec, p r.f. gimnazyalny w Podgórzu, 
rodem z Krakowa, otrzymali na Uniwersytecie 
Jagiellońskim pierwszy stopień doktora praw, 
drugi, doktora filozofii.

— Powszechne wykłady uniwersy­
teckie na prowincyi. W niedzielę, dnia 2 
grudnia b r . : B r o d y :  prof. gimn. M. Piekar­
ski, Z ptd.róży po Francyi cz. II. — B r z e ż a -  
n y :  prof. gimu. J. Stock, O promieniach nie­
widzialnych, cz. II. (z deraonstr.) — D o l i n a :  
asyst. Uniw. dr. J. Tokarski, 0 tworzeniu się 
pokładów soli. — K a ł u s z :  adj. sąd. K. Ko- 
sacz, O zbrodniach, występkach i przekrocze­
niach wedle prawa austryackiego. —  K o ł o ­
m y j a :  prof. gimu. F. Bojarski, Zwierzęta pół­
nocy (z obrazami). —  N a d w ó r n a :  prof. szk. 
realn. A. Cehak, Henryk Ibsen. — P r z e m y ś l :  
adw. dr. L. Peiper, Psychologia zeznań świad­
ka. —  S a m b o r :  prof. gimn. A. ćwikowski, 
O genezie poezyi i jej znaczeniu dla społeczeń­
stwa. —  S a n o k :  prof. gimu. A. Bornwiczba, 
O wulkanach i trzęsieniach ziemi (z obraz, 
świetln.) — S k o l e :  prof. gimn. dr. L. By­
kowski, Walka o byt w przyrodzie i w społe­
czeństwie. —  S t a n i s ł a w ó w :  prof. szkoły 
realn. L. Bryliński, Wzajemna zależność czło­
wieka i  świata roślinnego. —  S t r y j :  prof. 
gimn. K. Bułkowski, Znaczenie nauki języków 
klasycznych. — T a r n o p o l :  prof. gimn. K. 
Mossoczy, O historyi i rozwoju języka polskie­
go. —  T r e m b o w l a :  prof. Uniw. dr. J. Bu­
zek, O proporcyonaluym systemie wyborczym. —  
Z ł o c z ó w :  prof. gimn. E Lewek, Nasza lite­
ratura poromantyczna.

— Wieczór Henryka Sienkiewicza. 
Staraniem akademickiego Koła Związku pomocy 
narodowej w Krakowie odbędzie się w niedzie­
lę, dnia 9 bm., o godzinie 4 po południu w 
auli Uniwersytetu Jagiellońskiego „Wieczór 
Henryka Sienkiewicza11 przy współudziale prof. 
Stanisław a hr. Tarnowskiego.

— Odczyty o Nietzsckem. W pierw­
szej połowie grudnia wygłosi znany krytyk i 
literat z Warszawy p. Cezary Jellenta szereg 
odczytów o Nietzsckem p. t. „Zarathustra wobec 
dzisiejszej ludzkości-1, Dokładne terminy oraz ty­
tuły poszczególnych, odczytów podamy za dni 
kilka.

#  Przy losowaniu skon wertowanej 
4  i  pół procentowej pożyczki m. Lwowa, 
odbytem dziś w połudaie w ratuszu, wylo­
sowane zostały następujące obligi. Serya E . po 
5000 k o r .: ur. 41.

Serya D. po 2000 kor. n r .:  822 790 
972. ’ 5

Serya C. po 1000 kor, n r . : 1057 07 
1979, 1540, 216 . ’

Serya B. po 200 kor. nr.: nr. 1889
«71,

Serya A. po 100 kor. n r . : 127, 5, 944.
Wylosowane obligi płatne są począwszy 

od marca 1907 po cenie nom inalnej; z tym 
dniem ustaje też ich oprocentowanie.

— Ostrzeżenie. Wobec rosnącej emi­
g rac ji z Austryi do Argentyny, Ministerstwo 
spraw wewnętrznych zwraca ponownie uwagę, 
że obecnie bez specjalnych stosunków jest p ra­
wie niemożliwem nabycie tam ziemi za korzy­
stną cenę. Koloniści cierpią wskutek braku od ­
powiedniej komunikacji. Przy robotach w polu, 
z wyjątkiem czasu żniw, bardzo trudno znaleźć 
zajęcie. Stosunek płac jest niepomyślny, w ca­
łym kraju wielka drożyzna, szczególnie zaś w 
większych miastach.

— Źa duszę ś. p. ks. Arcybiskupa 
stablewskicgo odbyło się dziś o godzinie 9 
rano żałobne nabożeństwo w kościele katedral­
nym. Mszę żałobną odprawił JE . ks. Arcybiskup 
Bilczewski w otoczeniu licznego kleru, poezem 
odśpiewano egzekwie koło katafalku.

W nabożeństwie wzięło udział wielu ra­
dnych z prezydentem Michalskim i bardzo liczna, 
publiczni ść. l ’o nabożeństwie odśpiewano „Anioł 
P ań sk i11.

— Konkurs. Zarząd miejskiego Muzeum 
przemysłowego we Lwowie ogłosił konkurs na 
trzy projekty: 1. alisza dla urządzanych przez
Muzeum wystaw, wykładów i t. p .; 2. garni­
turu do pisania na biurko, składującego się z 
kałamarza, przycisku na papiery i lichtarza i 
3. ram rzeźbionych z drzewa i złoconych do 
obrazu J. Matejki „Śluby Jana Kazimierza w 
katedrze lwowskiej11. W konkursie mogą brać 
udział tylko artyści polscy lub ruscy, bez wzglę­
du na miejsce zamieszkania. Za prace, odpowia­
dające wymaganiom konkursu, przeznaczono na­
grody następujące: za projekt afisza: pierwszą 
nagrodę w kwocie 150 kor., drugą 100 kor.: 
za projekt garnituru do pisania: pierwszą na­
grodę w kwocie 200 kor., drugą 120 kor.; za 
projekt ram : pierwszą nagrodę w kwocie 250 
kor., drugą 150 kor. Prace nagrodzone stają 
się własnością Muzeum do dowolnego jego uży­
tku. Prace opatrzone mają być godłem, w opił - 
czętowauej zaś kopercie z tem samem godłem 
załączone ma byó nazwisko i adres autora. Ter­
min nadsyłania projektów pod adresem: Mu­
zeum przemysłowe miejskie we Lwo :e ozna­
czono na dzień 31 stycznia 1907 do godz. 12 
w południe. W ciągu miesiąca lutego 1907 
projekty nadesłana zbada i oceni komisya obra­
dująca pod przewodnictwem prezesa Muzeum, 
w skład zaś jej wchodzą p. p . : Gustaw Bisauz, 
Juliusz Bełtowski, dr. Władysław Łoziński, 
Wincenty Rawski, Władysław Kebczyński, S ta­
nisław Rejchan, Wilhelm Sknurzyl, Antoni Ste­
fanowicz, Władysław Stroner. Następnie wszyst­
kie nadesłane prace wystawione będą w lokalu 
Muzeum.

— W Towarzystwie hygicnicziicni
w poniedziałek, dnia 3 grudnia br., o godzinie 
6 wieczorem, wygłosi dr. Pisek wykład na te­
mat: „Obowiązki gminy wobec gruźlicy w m ie­
ście11.

—  Z Kasyna miejskiego. We środę, 
5 grudnia, o godzinie 6 wieczór dla dzieci 
(św. Mikołaj). L ista otwarta do wtorku włącznie.

— Wystawa prac artystów w Kole 
liter. artysŁ gruntownej uległa zmianie, wobec 
czego w dniu jutrzejszym spodziewany jest zno­
wu liczny zastęp zwiedzających.

— Poranek Mickiewiczowski odbę­
dzie się w niedzielę, 2 L. m., w zakładzie na­
ukowym p. Maryi Zagórskiej.

—  Św . Mikołaj zawita do Kasyna urzę­
dniczego (Rynek 1. 9) we. środę, dnia 5 b. m., 
Początek o godzinie pól do 6 po południu.

— Kiermasz Tow. „Szkoły ludowej od­
będzie się jutro, w niedzielę, w sali „Sokoła11. 
Początek o godzinie 4 po południu.

— »Sokół Macierz* urządza, dnia 8 
b. m., dla dzieci „Wieczór św. M ikołaja11. P o ­
czątek o godzinie 4 po południu. Podarki dla 
dziatwy należy składać w kancelaryi Sokoła 
(prosi się o wypisanie dokładnie imienia i  n a­
zwiska dziecka) codziennie pomiędzy godziną 
6— 8 wieczorem, aż do piątku, dnia 7 b. m., do 
godziny 8 wieczorem.

— Z G rw iazdy. W niedzielę, 2 b. m., u rzą­
dza Stow. rękodz. „Gwiazda11 w rocznicę listo­
padową uroczyste przedstawienie. Członkowie 
Kółka amatorskiego Stow. „Gwiazda11 odegrają; 
„Tamten11, dram at w 5 aktach J. Maskoffa. W 
antraktach odegra orkiestra wojskowa 80 p. p. 
utwory narodowe. Początek o godz. 7 wieczo­
rem. Dochód przeznaczony na fundusz wdów i 
sierót Stow. weteranów z r. 1863/4.

— Strcjk robotników piekarskich
uważać należy za skończony, gdyż toczące sic 
od dwóch dui rokowania między delgatauń 
majstrów, a delegatami strejkujących doprowa­
dziły wczoraj po południu w rezultacie do 
rozumienia. Majstrowie zobowiązali się do 
wyższenia płacy wszystkim robotnikom 
jątkiem  t. zw. „juAli11, o 2 kor 
jęcia do pracy wszystkich

po­
pod 

z wv- 
oraz do ptzy- 

robotuików z za-

“ z dnia % grudnia 1906 r.

strzeżeniem praw a ustawowego wypowiedzenia. 
W szystkie spory, jakieby ewentualnie z tego 
powodu w ynikły, m ają być poddane rozstrzy­
gnięciu sądu polubownego. Sprawa innych po- 

0 stulatów, jak  zmniejszenia produkcji, zmniej­
szenia czasu pracy, urządzeń sa n itm n y ^ ^ w  
piekarniach i t. d., ma pozosta.- ^
do 1 stycznia 1907 r., poezem ma f

46,
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mi komisya, w której skład wejdą delegaci 
pracodawców i robotników.

Ugoda zawarta została przedłożona dzi­
siejszemu walnemu zgromadzeniu majstrów, któ­
re, w chwili gdy zamykamy numer, obraduje 
jeszcze w gmachu ratuszowym.

A  Czuły małżonek. Policya areszto­
wała wczoraj zarobnika Aleksandra Burmyj 
który spotkawszy na ulicy niemieszkającą z nim 
żonę, ugodził ją  z tyłu nożem kuchennym w 
plecy. Rana nie jest niebezpieczną.

A  Nieostrożna jazda. W uli«y Karola 
Ludw ika najechał wczoraj woźnica dorożki nr. 
89 na kucharkę Antoninę Stefańską, która na 
szczęście nie odniosła poważnych obrażeń.

A  Zgubiono: W ulicy Sykstuskiej sre­
brny zegarek damski.

A  Kronika policyjna. W realności 
przy nl. Boimów 1. 4 przytrzymano wczoraj no­
towanego złodzieja, Michała Oleśkowa, w eliwi- 
li, gdy rozbiwszy drzwi mieszkania p. Józefy 
Dąbrowskiej, zamierzał się dostań do wnętrza.

— P. Dembiński Bronisław, poczt-
m istrz w Krynicy, wybrany został dnia 29 l i ­
stopada b. r. znaczną większością głosów na­
czelnikiem gminy Krynicy. Z wyboru tego 
szczerze cieszyć się należy, na czele bowiem tej 
gminy, od działalności której pod niejednym 
względem zależy tak  bardzo upragniony rozwój 
naszego uroczego zdrojowiska, stanął powszech­
nie znany i sympatyą otaczany obywatel, najle­
pszymi ożywiony zamiarami. — Nowemu wój­
towi krynickiemu i całej gminie należy powin­
szować wyboru, życząc jak  najlepszych rezulta­
tów przyszłej pracy.

— Pogrzeb śp. dr. Franciszka Pieko-
sińskiego odbył się wczornj o godz. 2 po połu­
dniu w Krakowie. Przy wyniesieniu zwłok prze­
mawiali Rektor Uniwersytetu Jagiellońskiego 
prof. dr. Morawski imieniem Akademii Urnieję- 
thości, imieniem zaś wydziału prawa prodzie­
kan dr. Krzymuski, docent dr. Kutrzeba imie­
niem dawnych uczniów, a dr. Krzyżanowski 
imieniem Towarzystwa miłośników Krakowa. 
N a cmentarzu przemawiali pp. Pawlikowski z 
ram ienia Biblioteki słuchaczów praw a i jeden 
z byłych uczniów zmarłego, Kazimierz Lubecki.

—  Pogrzeb śp. Maryi z Szatkowskich 
Lewickiej, małżonki p. Bolesława Lewickiego, 
naczelnika lwowskiej filii krak. Towarzystwa 
wzajemnego kredytu, członka Rady miejskiej, 
wielce zasłużonego na polu życia publicznego, 
odbył się wczoraj po południu z domu żałoby 
przy ul. Dąbrowskiego 1. 12 na cmentarz Ły­
czakowski, gdzie zwłoki po odprawieniu mo­
dłów złożono w grobowcu rodzinnym W żało­
bnym orszaku prócz najbliższej rodziny, wzięli 
udział prezes Tow. Dziennikarzy Polskich Adam 
Kreehowiecki z sekretarzem p. Bronisławem La- 
skowniekim i gronem dziennikarzy, grono r a ­
dnych m. Lwowa z prez.ydyum na czele, oraz 
bardzo liczna publiczność.

— Zmarli w ostatnich dniach we Lwo­
w ie: Stanisław  Szpor, emer. radca Dworu w 
77 r. życia; Anna z Kuryłowiozów Steinowa, 
w 84 r. życia;

w L u b lin ie : Mikołaj Gosiewski, jeden z 
najwybitniejszych ziemian ziemi lubelskiej, w 
77 r. życia.

— Z krajowego Związku turysty­
cznego. Doświadczenie poucza, że jednem 
z najtrudniejszych zadań, jakie mają do speł­
nienia komitety różnych zjazdów, obchodów, i 
t. p. uroczystości — jest rozmieszczenie osób, 
przybyłych na ten czas do danej miejscowości. 
Kwestya mieszkaniowa występuje atoli nietylko 
przy podobnych okolicznościach, lecz jest ona 
ważną dla osób, wybierających się na dłuższy, 
lub krótszy pobyt do zdrojowisk, miejsc k lim a­
tycznych, lub zwykłych letnisk.

Aby ułatw ić wynajdowanie mieszkań w 
miejscowościach krajowych, kraj. Związek tu ry ­
styczny pośredniczyć będzie zupełnie bezintere­
sownie między właścicielami mieszkań, a po­
szukującymi i zaprowadza w tym celu wykaz 
wolnych pokoi i całych domów, will i t. p., 
we wszystkich miejscowościach eałej Galicyi. 
W  tym celu zwraca się Związek do wszystkich 
interesowanych o nadsyłanie zgłoszeń do biura 
Związku, z podaniem liczby wolnych pokoi, ce­
ny i innych bliższych szczegółów.

— Rada miasta Wiednia przyjęła 
wczoraj rezolucję przeciw zamierzonemu pod­
wyższeniu opłat pocztowych i telegraficznych.

— KoMeta w  życiu społecznem. Z 
W arszawy nadesłano nain następujący kom uni­
k a t: „Czterdziestolecie pracy Orzeszkowej przy 
padło w dobie przebudowy społecznej, w ysuw a­
jącej na plan pierwszy czyny obywatelskie tej, 
eo nam była nie harfą tylko, lecz pługiem  i 
m ieczem !“

Bojowniczka idei hum anitarnych, obejmu­
jąca myślą twórczą i sercem współczująeem na­
sze niedomagania społeczne, zapisała się nieza­
tartemu zgłoskami w dziejach nowoczesnego ru ­
chu kobiet, dążąeych do zdobycia praw i wy­
pełniania obowiązków ezłowieka-obywatela.

To też dziś, gdy chwila złożenia hołdu 
wielkiej twórczyni „M arty“ zbiegła się z chw i­
lą  przełomową, wprowadzającą pomiędzy inne- 
mi i sprawę kobi-cą na nowe tory pełnego ró­
wnouprawnienia, odczuwa się żywiołowo potrze­
bę sporządzenia i złożenia jej w dani bilansu 
wytężonej pracy, podjętej w duchu jej haseł.

Ta myśl kierow ała gronem 03Ó b ,  podej­
mujących wydawnictwo, zatytułowane: „ Kobie­
ta w życiu społecznemli.

Obejmuje ono szereg prac, streszczających 
zadania, postulaty i ideały obecnego ruchu nie­
wieściego, przegląd głównych diiedzin pracy i 
warunków, w jakich się ona odbywa. Opraco­
wanie krytyczne m ateryału, zebranego drogą 
ankiet, odsłoni najdotkliwsze braki, a zarazem 
uzasadni potrzebę najbardziej dojrzałych reform. 
Wobec tego pożądanem byłoby jak  najszersze 
współpracownictwo w rozpowszechnianiu i wy­
pełnianiu kwestyonaryuszów, z których dotąd 
zostały wydane: 1 . pedagogiczny w opracowa­
niu A. Szycówny (nakład N ow ych Jo ró w ) : 2. 
poświęcony pracy kobiet w służb ie zdrow ia , 
w układzie dr. Anny Tomaszewiez-Dobrskiej 
(nakład Zdrow ia).

W celu unormowania nakładu ogłoszono 
prenumeratę w cenie rubla na pierwszy cyfcl 
prac, który obejmuje:

Stanisław a P o s n e r a :  „Prawo kobiety“ . 
Teodory M ę cz k o w s k i e j : „Ideały etyczno-spo- 
łeczne ruchu kobiecego11. Anieli S z y c ó w n y ;  
„Kobieta w pedagogii11. Dr. Anny T o  m a s z  e- 
w i e z - D o b r s k i e j :  „Praca kobiet w służbie 
zdrowia".

Prenumeratę przyjmuje księgarnia Gebeth­
nera i Wolffa. L ista przedpłacicieli ogłaszana 
będzie w Jygodniku Illustrow anym .

Dochód z wydawnictwa, zgodnie z in ten ­
c ją  i w porozumieniu z Komitetem, zasili fun­
dusze instytutu pedagogicznego, owej pochodni 
św iatła, mającej wejść pod wezwaniem Orze­
szkowej do czynnej walki z ciem notą".

Podając powyższą odezwę Komitetu wy­
dawniczego, nadmieniamy, że podjęło je  grono 
kobiet, pośród których najczynniejszy udział 
biorą p. Józefa S a w i c k a  (Ostoja), Cecylia 
W a l e w s k a  i M. R a j e k m a n o w a ,  in ic ja to r­
ka tej pięknej formy uczczenia znakomitej ju ­
bilatki.

— Samobójstwo dyrektora teatru.
Z Budapesztu telegrafują : Dyrektor teatru lu ­
dowego, Paweł Yido, odebrał sobie życie z po­
wodu trudności finansowych.

— Potomek Obrenowiczów. Pomię­
dzy rzeszą petentów i petentek zjawiających się 
codziennie w kuluarach parlam entu wiedeńskie­
go, zwraca od kilku dni na siebie uwagę da­
ma la t około 36, skromnie ale gustownie ubra­
na, wzrostu średniego, o ciemno-blond, bujnych 
włosach i ze śladami minionej piękności. Przy 
niej siaduje często żywy chłopaczek lat około 
dziesięciu. Nazywa się ona Karolina D. i jest 
Polką ze Lwowa. Tam poznała i pokochała 
porucznika piechoty D. i po dluższem czeka­
niu, nie mogąc znaleźć wymaganej przy woj­
sku kaucyi, potajemnie go poślubiła. Z mężem 
przeniosła się do Wiednia, gdzie D., który do­
służył się tymczasem rangi kapitana, z powo­
du choroby przeniesiony został w stan spo­
czynku i to z bardzo szczupłą emeryturą. Sko­
ro bieda zajrzała na dobre do izby, pani D. 
zdecydowała się przyjąć posadę, ofiarowaną jej 
w Belgradzie. Po przyjeździe do Belgradu prze­
konała się, że agent oszukał ją  tylko, żeby 
wyłudzić komisowe, a posady żadnej nie było. 
W rozpaczy, ginąc prawie z głodu, udała się 
do konaku szukać pomocy. Tu spostrzegł ją  
młody Aleksander i w ysłał adjutanta, który 
pod pozorem, że jodzie z nią do jakiegoś mi­
nisterstwa, zawiózł i zamknął ją  w zacisznym 
domku na' przedmieściu. Wkrótce też piękna 
Polka sta ła  się kochanką króla. Dowodzą tego 
znajdujące się w jej posiadaniu bileciki milo- 
śne, pierścienie, medaliony, i t. p Mąż, który 
mniemał, iż jest na posadzie, czując się już 
prawie umierającym, b łagał o powrót. Karolina
D. widząc opór króla, pewnego pięknego dnia 
um knęła ze słabej klatki i frunęła do Wieduia. 
Ale kilkumiesięczny romans nie pozostał bez 
owocu. Chcąc ukryć wiarołomstwo przed mę­
żem, który nie wstawał już z łoża boleści, Ka­
rolina D. powiła dziecię u akuszerki Z. w IX 
dzielnicy wiedeńskiej, za resztę przewiezionych 
pieniędzy skłoniła akuszerkę, że ochrzciła dzie­
cko jako swoje własne. Wkrótce potem mąż 
um arł. W ładze wojskowe, opierając się na tem, 
że ślub był tajny, odmówiły wdowie pensyi i 
zbyły ją  tylko jednorazowym datkiem kilkuset 
guldenów. Karolina D. daw ała sobie jednak 
jako tako radę, syna wzięła do siebie, ale 
zawsze jeszcze pod owem obcem nazwiskiem i 
tak chowała go do dziesiątego roku. Przez j a ­
kąś bezimienną denunc.yacyę, w ładza szkolna 
dowiedziała się o tem i na jej doniesienie po­
ciągnięto do odpowiedzialności i matkę i ową 
akuszerkę, a w następstwie tego Karolina D. 
u traciła dotychczasowy szczupły zarobek. Przed­
stawia więc posłom dowody, że Aleksander 
Obrenowicz był ojcem jej syna i łudzi się na­
dzieją, że posłowie potrafią wyrobić dla syna 
alimenta ze strony tych — którzy zamordo­
wali ojca Aleksandra.

— Muzeum polskich pamiątek w 
Płocku. Duchowieństwo płockie założyło w 
Królestwie Polskiem muzeum dyecezyalne. Mie­
ści się ono przy katedrze w Płocku, w um yśl­
nie na to zbudowanym gmachu. Przechowywa­
ne tam są bardzo stare i drogie ornaty, ko­
ronki, monstraneye, stare, rzadkie dzisiaj księgi, 
drukowane i pisane, stare monety, rozmaite na­
czynia, narzędzia, ubiory dawne polskie, wielka 
biblioteka i wiele cennych dla historyi pa­
miątek.

Kronika prowincyonalna.
§ B u r m i s t r z e m  m.  Ż y w c a  wybrany 

został dr. M ichał Kórnicki, adwokat krajowy i 
prezes tamtejszego „Sokoła".

§ W i e c  n a u c z y c i e l i  z powiatów: 
kolbuszowskiego, łańcuckiego, przeworskiego, 
ropczyekiego, strzyżowskiego i dalszych odbę­
dzie się dnia 8 grudnia b. r. o godzinie 10 
rano w Rzeszowie, w sali tamtejszego „Sokoła". 
Na porządku dziennym : Sprawa regulacji płac 
nauczycielskich.

§ W Z a k o p a n e m  zawiązał się w tych 
dniach „Klub tow arzyski", którego celem będzie 
rozbudzenie życia towarzyskiego. Do Klubu na­
leżeć będą zarówno panie jak  panowie.

Pierwsze walne zgromadzenie Klubu od­
będzie się w „Grandhotelu" Stamary w nie­
dzielę, 2 grudnia b. r., o godzinie 4 po po­
łudniu.

§ S a m o b ó j s t w o  n a u c z y c i e l k i .  W 
Samborze odebrała sobie, ouegdaj życie wystrza­
łem z rewolweru nauczycielka miejscowej szko­
ły ludowej, 29-letnia W eronika W italska. Po­
wodem samobójstwa m iała być u trata  posady.

Kronika zagraniczna.

* E c h a  k a t a s t r o f y  w W i t t e n .  Do­
tąd wydobyto 30 zabitych i 60 ciężko rannych. 
Około 180 osób jest lekko rannych. P rokura- 
torya wdrożyła śledztwo.

* T a r g  n a  d z i e w c z ę t a .  Z Kazania 
donoszą: W skutek wzmagania się głodu w wielu 
okolicach chłopi ua wsi, nie mając już innych 
sposobów do życia, sprzedają obecnie swoje cór­
ki. Za dziewczęta od 15 do 17 lat płacą im od 
100 do 140 rubli. T ransakcje te odbywają się 
zupełnie jawnie a towarzyszy im płacz sprze­
dawanych dziewcząt i ich matek.

* P o r u c z n i k  B i 1 s e, autor książki p. t. 
„Z małego garnizonu", znikł z Berlina, naro­
biwszy wiele długów.

* S a m o b ó j s t w o  k o ń c e  r t a n t k i  
W Berlinie m iał się odbyć koncert pianistki 
Maryi Ludwiki Ritter. Tymczasem nadeszła z 
Paryża telegraficzna wiadomość do urządzają­
cych koncert, że Mary a R itter odebrała tam so­
bie życie. Denatka liczyła 30 rok życia.

* S z c z e p i e n i e  c h o l e r y  l u d z i o m .  
Z 20 więźniów w Bilibid, którym celem do­
świadczeń zaszczepiono cholerę, 10 umarło. Le­
karze oświadczają, że zarazek choleryczny in- 
fektowany był dżumą bubonową (!). Gentirał- 
gubernator uwolnił uczonych za icli doświad­
czenia od wszelkiej odpowiedzialności i ośw iad­
czył, że postara się, aby rodziny i dzieoi zmar­
łych więźniów-nie cierpiały nędzy.

* T a j e m n i c z y  w y p a d e k  o t r u ­
li i a wydarzył się w tych dniach — jak  dono­
szą pism a londyńskie —  w Cumnock, w Ayrs- 
hire. Bogaty farm er tamtejszy W illiam Lennox 
otrzyma! ubiegłego tygodnia przesyłkę poczto­
wą, zawierającą piernik, podarunek jakiegoś 
nieznajomego, który dołączył tylko słow a: 
„serdeczne, pozdrowienie od starego przyjacie­
la" . W trzy dui później podano piernik do 
herbaty, do której zasiedli mr. Lennox, jego 
siostrzenica i jej przyjaciółka mis Beaine. Za­
jadano ze smakiem dar nieznajomego. Nagle 
siostrzenica Lennoxa doznała strasznych bole­
ści, a przywołany lekarz stw ierdził zatrucie 
strychniną. Dziewczyna zm arła po godzinie 
wśród strasznych boleści, jakkolwiek zastoso­
wano wszystkie środki ratunkowe. Mr. Lennox 
i panna Beaine zachorowali również, ale udało 
się ich uratować. Policya wdrożyła natychmiast 
śledztwo, dotąd jednakże nie natrafiła na ślad 
wysyłającego dar zatruty.

MM literacko-artystyczne.
Grono konserwatorów Galicyi za­

chodniej odbyło posiedzenie, w dniu 20 listo­
pada b. r. pod przewodnictwem kor. Lepszego.

Sekretarz przedstaw ił stan wydatków w 
r. 1906, zamykający się niedoborem przeszło 
700 koron i zawiadomił, że grono wypłaciło 
gminie m. Krakowa 2 .000 koron na restau ra­
cję  murów miejskich. Grono uchwaliło zwrócić 
się do p. prezydenta m iasta z prośbą o infor­
mację, jak i obrót weźmie spraw a budynków 
przy kościele św. Idziego.

Na pismo gminy Kluczkowic, przesłane 
przez W ydział krajowy — upraszającej o zmia­
nę decyzyi w sprawie kościoła podominikań- 
skiego w Oświęcimiu, uchwaliło grono wyjaśnić, 
że decyzya ta  zapadła po dokładnem zbadaniu 
sprawy przez wszystkie powołane czynniki i 
zmianie uiedz nie może.

Kor. Kutrzeba zawiadomił, że gminy No­
wy Wiśnicz i Tuszów złożyły swoje archiwalia 
w Archiwum krajowem i podniósł energiczną 
działalność W ydziału krajowego w tym kie­
runku.

Dalej zdał sprawę z inwentaryzacyi a r­
chiwum kościoła N. P. Maryi w Krakowie, 
prowadzonej pod jego kierunkiem przez dr.

Edm unda Długopolskiego w czasie le ' ^  
którą fundusze łoży ks. A r c h i p r e z b i t e r  *  
miński. , , ulc Jęki

Kor. Kutrzeba zawiadomił, ze ^  oCzrńe 
A rchiw alnej w najbliższym^ czasie 0_
od ogłoszenia katalogu Archiwum raj *^en.

Kor. Krzyżanowski zdał sPraWJ 0 Qjaja w 
taryzacyi archiwum klasztoru ®ozet^-azj111ierza 
Krakowie, prowadzonej przez P dypl°"
K a c z m a rc z y k a ;  z inw en taryzow ano  rekopi-
mów z la t 1 2 8 9 - 1 8 3 8 ,  a nadto AW  * 
sów z X V .—XIX, w. . ^ aby

Kor. Muczkowski postawił wnl0S(lCTj 0gze' 
Grono konserwatorów wzięło udział w 
niu konkursu na fasadę domu p W  mij0- 
N. P. Maryi w Krakowie wraz z 1° • 
śników historyi i zabytków Krakowa, ^ytkafló 
kszenia m iasta i Tow. opieki nad za 
i przyczyniło się do togo subwencją 
Uchwalono.

pjorwsze
Kalendarze, wydane ..P! l eZ „:=trvacko- 

ogolne Stowarzyszenie urzędników au ■ aj.j 
węgierskiej Monarchii" w Wiedniu, 0 zeffUę- 
się przedewszystkiem bardzo estetyczną 
trzną szatą. Dla urzędników galicyjskie ję. 
znaczono specjalne wydawnictwa w pms 
zyku. Na kalendarzu ściennym figuruje P° 
zna jeziora Szczyrbskiego.

W illi Burmester, znakomity s r̂ ‘k0}9 
posiadający już w naszem mieście szer0 ^ 0jej, 
zapalonych wielbicieli przepięknej gry 8 ^
koncertuje 12 b. m. we Lwowie. Bilety <* 
bycia w księgarni Gubrynowicza i Solna1

Z teatru m iejskiego. Jako najb 
premierę w dziale dramatu, zapowiada r£Xe0. 
tuar na środę, 5 grudnia, głośny dramat 
ryka Ibsena „Rosmersholm". W dramacie ^ 
wystąpią w głównych rolach p a n ie : 
i Siemaszkowa, oraz pp. Adwentowicz, Cu 
liński, Sosnowski i Wysocki.

Repertoar Teatru miejskiego 
we Lwowie.

Dziś, w sobotę, o godz. 4 po P°^Û rp  
przedstawienie dla młodzieży szkolnej Adama -1 
ckiewicza „Dziady". ^

W sobotę, o godz. pół do 8 wiecz°re 
„Lalka", operetka Audrana.

W niedzielę,, o godz. pół do 4 po P0’  ̂
dniu „Gajsza", japońska operetka w 3 akta' 
Sidney Jonesa.

W niedzielę, o godz. pół do 8 wieczil,t'1̂  
po raz czwarty „Pani W alewska", s z t u k a  

aktach W acława Gąsiorowskiego i Ignacego 
korowi cza.' ,

W poniedziałek, po raz trzeci, „B o le ^ jj 
Śm iały", dram at w 3 aktach Stanisław a W’ 
spiańskiego. „

We wtorek, po raz drugi, „Tannhiius81 ’ 
opera w 3 aktach R. W agnera; gościnny w'c 
stęp Aleksandra Bandrowskiego i Ireny Bobu8") 

We środę, po raz pierwszy, „RosmerS. 
holm ", dram at w 4 aktach Henryka Ibsen®’ 
z udziałem pp.: Gostyńskiej, Siemaszko#0-1;
Adwentowicza, Chmielińskiego, Sosnowskiej0 
Wysockiego.

We czwartek, po raz trzeci „T an h iiu se r  > 
opera w 3 aktach R. W agnera, gościnny ^  
stęp p. Al. Bandrowskiego i Ir. Bohuss.

W piątek , po raz drugi „R osm ershol®  ’ 
d ram at w 4 aktach H. Ibsena.

W sobotę, o godzinie pół do 4 po p°^g 
dniu „Ach, to Zakopane", krotochwila w 
aktach Kraatza i Neala w przeróbce Ad. 
lewskiego.

W sobotę, o godzinie pół do S wiecZ°l 
rem po raz czwarty „Boccaccio", operetka #  ' 
aktach Suppego.

Wydawnictwo zbiorowe
ku uczczeniu pamięci ś . p. Jana 

Gadomskiego.

Od kom ite tu  redakcy jnego  Bibliotek» 
d zie ł wyborowych o trzym ujem y pism o nastę- 
pu jące :

Prezes K asy lite rack ie j, J u lia n  A d °u 
Św ięcicki, o trzym ał od H en ry k a  S ienk iew icz4 
lis t te j t r e ś c i :

Szanow ny i kochany  K olego !
W sk ładkach  n a  fundusz im ien ia  ś. P- 

J a n a  G adom skiego, zbierany  przy  K asie l i­
te rack ie j, b ierze udzia ł szeroka publiczność 
i słuszn ie , że tak  je s t, albow iem  cały  kraj 
pow in ien  uczcie pam ięć człow ieka, k tóry  
w ed ług  słów  poety  — „tw ardo  i ja sn o  wśród 
n arodu  swego s ta ł"  i k tó ry  leg ł z ręk i zbro­
dn iarzy , zrodzonych z w yuzdania społecznego 
i z zam ętu. B ro n ił on sw ego n aro d u  p rze­
ciw tym  ciem nym  siłom , k tóre go do prze­
paści prow adzą, b ro n ił z zaparciem  i od­
w agą, gotów  w każdej chw ili n a  śm ierć, jak  
żołn ierz, stojący n a  w yłom ie, w ięc słusznie! 
że obyw atele chcą uczcić obyw atela . —' 
A le czyż lite rac i, czyż piszący, je g o  koledzy 
po piórze, n ie  pow inn i także czegoś n a  w ła-



rękę uczynić, aby d ać  św iadectw o, 
^fttylko sz li z n im  w  je d n y m  szeregu , p  
z/ {> ale p am ięta ją  o n im , gdy_ zg m ął^  

nrai<>, n ie  w ątp ię , że o s ta tn ią  je g o  7 “
D w d skonaniem , obok tro sk i o lo sy

troska o lo s  rodziny . Z ostaw i! o . ’ 
!&k  wiecie, w tru d n y c h  w arunkach , 
H ra w d y , p ro stem  obow iązkiem  naszy' 
dopomódz je j w w alce z  życiem . Vv rem  .1 
droofi i - 1 >' • - p iszących  czas r j
... • . •)".) w w

§ ' jest każdem u r ...„,r .jvu  i *  * 
rv 1 bywa trud , ale te n  obow iązek, o kto-
nfi1?  ln°w'ę i może być sp e łn io n y  b e z  zbytniej 

'',ry czasu i  trudu
-V T .

ofia:

jest Niech k1 każdy z n a s  d a  w dow ie, 
jcst w łaścicielka Biblioteki d z ie ł wyoo 
®y°h> prawo w ydrukow an ia  jed n eg o  s 
f * o r u ,  a u sk ład a  s ie  z n ic h  ła tw o  j e d e n  
to® tejże Biblioteki, c iekaw y, bo^ ty ,  k tó re j 
oznorodną, usz lachetn iony  m y sH \  m ie­
lę zrodził znam ienny  jak o  h o łd  za

^ o jo w n ik a ,  po leg łego  w czas.e  w a g a  »  
, i czyste ideały . J a k  n a  grobow cu .
, latJ , tak  poprostu , n ie ch  kaz y ^ wjat  
J  na w ieniec od  b rac i po  coś
Jrosły 1 j eg 0 p racy  i  duszy, . 

^zecie znajdzie w sw oim  0 g r0,^zl ■ D^e p y ta
,? a[ a niewielka, a  p o m o c ,  chocby . e  ^

znaczna, będzie  sz lachetna , j róż­
a n a ,  bedzie taka, k tó r ą  ura. uj n i  przy- 

, cwni najbardzie j d u ch  zmar- eS . J e ś li 
J 1- może n ie jed en  so b ie  p o m j pom flą  o 

1 zginąć przy jdzie, koledzy n ' .j ^ 0j a
^°3eł  żonie i  dziec iach 11 -  1 t h  klęski- 

u otuchy w dzisie jszych  czas* &.

W * 3* #  * *

! laeW ą  in icy a ty w ę ko leżeńską b te  ^  j  ; „ 
3  p rw oł..- - ’O b a .o ^ ^ p u je  -iei w ykonania . Będz 

w ydana książka zbiorow a, złożo-Ha icieC**  ̂ CG)n , ' j  uwUUl 1X0 1 (££JO.Cti U»,/1VJLV„
°Wych j ycn u tw orów  bele try sty czn y ch , nau- 

t,Z(*w P o l»^Utblicy s ty czny cb w ybitnych  pisa- 
D zieło  to bedzie stanow iło  

d  mul p renum era to rów  B iblio teki 
^odnjg d Oroivgch. W  ten  sposób uczci się 
Cysty j Paniigć zm arłego  red a k to ra  i p u b l i ­
k o  uJ p a °eześn ie  p rzysporzy  p iśm ien n i- 

J eczne i w artościow e dzieło.
K o m ite t redakcy jny  

Biblioteki d z ie ł  wyborowych.

P ' Vrijsze, aiflst iv o łra  R a d a  k o le jo w a .  N a  wczo- 
lowej, ,P0siedzeniu  państw ow ej R ady ko le­
ba j , e^Walono w nioski n ag łe  p. A k s m a n -  
M pr, 0VVilrzyszy w sp raw ie  obniżen ia ta ry fy  
akoteżeWozu byd ła  w celu ap ro w izac ji m iast, 
ł ie n .i y  przedm iocie zw ołan ia w te j sp ra-

aJ k,ety.
1 ^fak ° Cẑ a s '§  n as tęp n ie  dłuższa rozpraw a 

u wagonów.
,Qał : '  m in is te r  kolei D e r s c h a t t a  przy- 
'aQlów en ' e te ®° ^raku , zaw iadom ił, że
be w ,0no 4.500 w agonów , k tó re  je d n ak  
*ią ^ s t a r c z ą ;  w la tach  p rzysz łych  uastą- 
oie(s roku w iększe zam ów ienia i m ożna 
l0Wisr  ’ei§> że wobec przychylnego  sta-
'rakow^ M in is tra  skarbu  pow iedzie się 

1 tem u w n ied łu g im  czasie zaradzić,
oleje n iosk i 0 upaństw ow ien iu  kilku lin ij

po dłuższej dyskusyi, w której 
U oj e ż y l i  pp, B a t t a g l i a ,  Z a ł o z i e c k ij^ /h e z y ł i  p p . B a t t a g - . - ,

■w11 e r ,  przekazano osobnej koraisyi. 
g  Następnie obradow ano nad w nioskiem  

i u f  c .z e w s k i e g  o i R  u s s m a n a w sp ra- 
r ja SllD'§eja n iew łaściw ości przy w ydzier- 

H’u res tau racy j kolejow ych.
N astępca Rządu, szef sekcyi B u s e h -  
n i ośw iadczył, iż sp raw a ta  je s t  przed- 

badań  i z pew nością zaradzi się

io J ^ Uzsza d y s k u s ja  rozw inęła s ię  nad  
s'kiem  w sp raw ie  zn iesien ia  ulg, p rzy- 

I j^ b  sk ładom  środków  żyw ności dla słu - 
• .olejowej. P rzem aw iali pp. Z a ł o z i e -  

K u ł a k o w s k i  p rzeciw  zniesieniu , 
it Zuj%c n a  sz lachetny  cel te j in sty tucy i.
’ §Pca Rządu ośw iadczył, że n ie  nas tąp i 

ograniczenie, ani zn iesien ie w spo tnn ia- 
u ła tw ień .
O bradow ano n as tęp n ie  nad  w nioskiem  

, zJz n an ie  urzędnikom  na kolei P ó łnocnej 
sam ych u lg , co n a  kolejach państw o- 

S zef sekcyi B usehm ann  ośw iadczył, 
dniem  1 s tyczn ia  zostaną one 1 n a  ko- 
° lnocnej zaprow adzone.
P rzy ję to  w nioski pp. B a c z e w s k i e g o ,  

s ® a n a  i S e i n f e l d a w  spraw ie  za­
ra d z e n ia  nocnego pociągu posp iesznego 
°w -W iedeń. P rzy ję to  w nioski pp. B a- 
, W s k i e g o ,  R u s s m a n a ,  N i i n h i n a  i 
] n f e l d a  w sp raw ie  zaprow adzen ia re- 
b raey jnych  w agonów  przy dziennych  po- 
“ ach posp ies ,nyeh  z K rakow a do W iednia.

^zyboczna Rada kolejowa. W czo- 
p o c z ę ły  się w W iedniu  obrady  p r z y ­
l e j  R a d y  k o l e j o w e j .  P . M in is te r 
D erschatta zagaił sesyę je s ie n n ą  dłuż- 
zem ow ą pow ita lną .

N a  zap y tan ie  p. E x u e ra  ośw iadczył P . 
M in is te r, że p lan  refo rm y  zarządu kolei p a ń ­
stw ow ych przedłożony będzie w odpow ie­
dnim  czasie Radzie kolejow ej do zaop in io ­
w ania. T erm in  tego p rzed łożenia zależy j e ­
szcze od ukończenia prac przygotow aw czych 
nad  p ro jek tem . Od tego też  zależy, czy p ro ­
je k t będzie przedłożony na zw yczajnej, czy 
n a  nadzw yczajnej sesy i R ady  kolejow ej.

N o w e  przepisy dla biur dyrekcyi 
c. k. kolei państwowych. Z dniem  1 s ty ­
cznia 1907 wejdą w życie n a  próbę w dy­
rekcyi c. k. kolei państw ow ych w In sb ru k u , 
now e przep isy  odnoszące się do m a n ip u la c ji 
biurow ej i w ew nętrznego  sposobu urzędow a­
nia. W  razie gdyby refo rm a ta  okazała się 
dobrą i skuteczną, zastosow aną będzie we 
w szystk ich  d y re k c ja c h  c. k. kolei p ańs tw o­
w ych. P rzep isy  te w zorow ane są na już za­
prow adzonej reform ie u rzędow ania w ładz po­
litycznych  Dolnej A ustry i. Z m ierzają one 
przedew szystk iem  do znacznego uproszczenia 
i p rzysp ieszen ia służby biurow ej i m anipu- 
lacy jne j, k tó ra  do tychczas zanadto  je s t skom ­
plikow ana, i do usun ięcia  n iepo trzebne j p i­
san iny . Położony będzie nac isk  n a  to, by 
zw olnić wyższych i szczególnie ukw alifikow a- 
n y ch  urzędników  od szablonow ej i m niej 
znaczącej p racy  p isarsk iej, by zaprow adzić 
ja k  najw ięcej m aszyn do p isan ia , aparatów  
do kopiow ania, stenografię  i w końcu, za ła ­
tw ian ie  n iek tó ry ch  sp raw  ustn ie.

M in isterstw o  kolei żelaznych przez za­
prow adzenie tak ich  refo rm  spodziew a się, źe 
n ie ty lko  uproszczoną i p rzysp ieszoną będzie 
p raca  b iu row a, lecz nad to , że zaoszczędzone 
będą znaczne kwoty n a  personal i przybory  
kan celary jn e . _________

R a d a  n a d z o r c z a  uprzyw . galie. akcyj­
nego B anku hipotecznego u ch w a liła  w yp łatę  
kuponu styczniow ego od akcyi Banku, p ła ­
tnego  1 styczn ia 1907 po 20 K. od sztuki

OSTATNIA POCZTA.
N a w czorajszem  posiedzeniu  S e j m u  

w ę g i e r s k i e g o ,  w dalszym  ciągu dyskusyi 
budżetow ej, polem izował p. M e z e f f y  z one- 
gdajszą m ową m in is tra  h and lu  i tw ierdz ił, 
że fe rm en t idzie n ie  od n iezorganizow anych  
robotników , ale od pracodaw ców . Zam achem  
n a  robotn ików  jest, jeże li je d e n  z w iększych 
w łaścic ieli ziem skich w celu przeciw działa­
n ia  dążności robotn ików  do polepszenia bytu 
odn iósł sie do rządu o sprow adzenie 2 0 .0 0 0  
kulisów  ch ińsk ich . W śród ciąg łych  p ro te ­
stów  m ów ca om aw iał organizacye fachow e 
robotników  i ośw iadczył, że zapow iedziana 
ustaw a przeciw  stre jkom  zaostrzy tylko walkę 
klasow ą. C ała akcya p o p ie ran ia  przem ysłu 
n ie da sprow adzić się do pop ieran ia  tylko 
rozwoju dyw idend  kapitalistów .

M in is te r han d lu  K o s s u th : To uie p ra ­
wda !

P rezy d en t prosi m in istra , ażeby n ie  
p rze ryw ał rnowcom.

O krzyki w Izb ie : E ljen  K o ssu th !
P rezy d en t dzw oni i p rosi o p rzestrze­

gan ie  reg u lam in iu  i szanow anie enuncyaeyj 
prezydyalnyc-h.

M in iste r hand lu  K o s s u t h, zabraw szy 
n as tęp n ie  głos, polem izow ał z p. Mezeffym
i zapew niał, że rządow i leży n a  sercu dobro 
robotników , m usi jed n ak  w ystąpi* przeciw  
agitacyom  podburzającym . (O klaski i okrzyki: 
Eljen!).

S ek re ta rz  s tan u  S t e z e n  y i p rzem aw iał 
w tym  sam ym  duchu, nazyw ając przem ow ę 
p. M ezeffyego podburzaniem , n a  k tórego  n a ­
p ię tnow anie b rak  dość o stry ch  słów . P o d b u ­
rzan ie tak ie  w yw ołało  w łaśn ie  te  p rądy  an- 
tisocyalistyczne, k tó re  w y stąp iły  w osta tn im  
czasie. M ówca p rosi Izbę, ażeby w ykroczeń 
poszczególnych je d n o ste k  n ie b ra ła  n a  karb  
w szystk ich  robo tn ików , a p o p ie ra ła  tylko 
rząd i jego  politykę.

N a tern posiedzen ie przerw ano.

N a w czorajszej kap itu le  w P oznaniu  
w ybrano zarządcą dyecezyi poznańsk ie j ks. 
b iskupa L i k o w s k i e g o .

Magdb. Ztg. donosi z Bydgoszczy, że 
k 0 IJ V s y a k o l o n i z a c y j n a  k u p iła  trzy 
polskie do b ra  za sum ę 3 '5  m ilionów  m arek. 
Z drugiej s tro n y  C hum iętek  i dw a in n e  do­
b ra  sp rzedane zostały  przez N iem ców  za 2-o 
m ilionów  m arek  P olakow i F ilip ińsk iem u.

, , N acze ln icy  i sk a rb n ic y  z a r z ą d ó w
k o ś c i e l n y c h  w P a r y ż u  odbyli wczoraj 
otoczoną ta jem n icą  n a ra d ę  pod "przewodni- 
c wem k a rd y n a ła  R icharda , i jak  słychać, 
pieską1̂ ^  ^  Przestrzeg ać in stru k cy ę  pa-

F r a n c u s k a l z b a d e p u t o w a n y c h  
u chw aliła  290  g ło sam i p rzeciw  218 p o d ­

w y ż s z e n i e  p ł a c  p o s ł o m  i s e n a t o ­
r o m  na 15.000 franków .

D y w i z y a  f l o t y  f r a n c u s k i e j  pod 
w odzą kom endan ta  T oucharda  w yruszy ła  
w czoraj z Tulonu, dążąc ku wodom  m arok  
kańskim . ___________

lim es  donosi z T angeru , że w edle li 
stów  nadesz łyeh  z Fezu, s u ł t a n  m a r o k -  
k a ń s k i  zarządził p rzygo tow an ia do swego 
w yjazdu z Fezu. D okąd zam ierza w yjechać, 
niew iadom o.

Rada państwa.
Wiedeń, 1 grudn ia . M iędzy in te rp e la ­

c ja m i, w niesionem i dziś, znajduje się in te r-  
pelacya p. B r e i  t e r a  do P. M in is tra  kolei 
w spraw ie spensyonow ania  jednego  z fun- 
keyonaryuszy te leg rafu  n a  kolejach państw o­
wych.

Izba p rzy stą p iła  do dalszej dyskusyi 
szczegółowej nad g ru p ą  XI. (rozdzia ł o k rę­
gów  w yborczych A ustry i D olnej, G órnej, 
T yrolu, P rzed aru lan ii i S a lzburga).

W głosow aniu  przyjęto tę g ru p ę  zgo­
dn ie  z w nioskam i kom isyi, z w nioskam i do­
datkow ym i p. M a l i k a  i pp.  T o l l i n g e r a  
i M u r z a a i e g o ,  poczem przystąp iono  do 
g ru p y  X II. (S ty ry a , K ary n ty a  i K ra ina).

Wiedeń, 1 grudn ia . K om isya cłow a 
przy ję ła  na dzisiejszem  przed południow em  
posiedzeniu przekazaną jej wczoraj handlo- 
w o-polityczną ustaw ę upełnom ocniającą . S p ra ­
wozdawcą w Izb ie w ybrano p. L ich ta .

Kraków, 1 gru d n ia . Dziś w p o łu d n ie  
odbyło się uroczyste o tw arcie i pośw ięce­
n ie  domu Tow arzystw a technicznego , w znie­
sionego w edług  planu  p ro feso ra  Odrzy- 
wolskipgo. W  uroczystości wzięli udział P. 
M arszałek  kraju  S tan is ław  h r. B adeni, de­
legaci Tow. po litechnicznego  we Lwowie, 
Związku inżynierów  i a rch itek tów  w W iedniu  
i s ta łe j delegacyi Tow arzystw  techn icznych  
w W iedniu, prezydyum  m iasta  i rep rez en ­
tanci św iata technicznego.

Kraków, 1 grudn ia . Czas donosi, że 
w Zakopanem  we czw artek  po po łudn iu  dwaj 
m łodzi ludzie dokonali napadu  n a  p. M o­
dlińsk iego , w łaścic ie la  kan to ru  w ym iany n a  
K rupów kach. Przez uchy lone drzw i weszli 
oni do kan to ru , a jed en  z n ich  t. zw. lusznią 
od wozu, osadzoną n a  drzewcu, uderzy ł p. 
M odlińskiego tak  siln ie  w czoło, że ugodzony 
upad ł z krzykiem . R ów nocześnie n afta  roz­
la n a  ze stłuczonej lam py, zajęła się na po­
dłodze. N a odgłos krzyku i na widok p ło ­
m ieni zb iegli się sąsiedzi, m ający w tyra 
dom u sklepy, tak , że n ap astn icy , nic nie za­
braw szy, uciekli. Po pozostaw ionym  w lokalu 
kaszkiecie z firm ą w arszaw ską, dom yśla się 
polieya za k o p a isk a  osób spraw ców . D ocho­
dzenia w ykazały, źe m łodzieńcy ci baw ią w 
Z akopanem  ju ż  od 8  tygodn i.

bezpośrednio  m ajątek  i rach u n k i, obecnie od 
stąp i od tego żądania, tak , że d. 11  g ru d n ia  
pokój w kościo łach  n ie  będzie zakłócony.

Kopenhaga, 1 g ru d n ia . Garowa w do­
wa od jechała  do S chw erinu .

Wiedeń, 1 grudn ia . P. M in ister sk a r­
bu zam ianow ał w k raj. dyrekcyi skarbu  we 
Lw ow ie starszego  kon tro lo ra , W ilhe lm a K o - 
t i e r s a ,  inspektorem  w V II. randze.

W ie d e ń , 1 g rudn ia . P. M in is te r  skarbu  
zam ianow ał ko n tro lo ra  techn icznego , dr. 
F ran ciszk a  B a n d r o w s k i e g o ,  starszym  
k o n tro le rem  techn icznym  w V III. kl. ra n g i.

Berlin, 1 g ru d n ia . Do B iu ra  Wolffa 
donoszą z O d e ssy : T u te jsi w łaściciele okrę­
tów  utw orzy li Tow. okrętow e i wzaj. ubezp. 
tow arów  z k ap ita łem  zakładow ym  2 0 0 .0 0 0  
rubli, k tóre będzie się nazyw ało  „Lloyd Czar­
nego  M orza".

U tw orzono w O dessie Tow arzystw o em i­
gracy jne, k tó rego  zadaniem  je s t p o p ie ran ie  
żydow skich kolonij ro ln iczych  i p rzem y sło ­
w ych poza obrębem  E uropy .

P a r y ż ,  1 g rudn ia . Eclair  donosi, że 
opóźnienie odp ły n ięc ia  eskad ry  w yw ołane 
zostało  rokow an iam i co do głów nej ko m en ­
dy. W  końcu rząd h iszpańsk i zgodził się, 
aby adm ira ł T ouchard  ob ją ł n acze lną  ko­
m endę nad  zjednoezonem i eskadram i.

P a r y ż ,  1 g ru d n ia . W  In s ty tu c ie  kato ­
lickim  odbyło się  zgrom adzenie proboszczów 
i przełożonych fabryk  kośc ielnych , aby u s ły ­
szeć o zarządzeniach  P apieża. W edług  tych  
zarządzeń przy objęciu  m ajątków  kościelnych  
przez państw ow ego sekw estra , fab ryk i ko­
ścielne m ają  zachow ać postaw ę b ierną. P rz e ­
łożeni fab ryk  m ają  oddać w szystk ie księgi, 
rach u n k i i pap iery  w artościow e proboszczom , 
k tórzy  je  ponow nie w łożą do kasy fab ryk  
kościelnych . Proboszczow ie n ie oddadzą k lu ­
czy sekw estrom , lecz zostaw ać one b ęd ą  u 
n ich  do dyspozycyi sekw estra . S podziew ają 
się, że rząd, k tó ry  do tychczas d o m ag ał się, 
aby fab ryk i kościelne oddały  sekw estrow i

Położenie w Królestwie Polskiem  i 
w Rossyi.

W a rs z a w a , 1 g rudu ia . ( le i .  pryw .) 
Sąd w ojenny w arszaw ski skazał wczoraj S ta n ­
kiewicza, R ew edę i N ag redk iew icza  za na- 
napad n a  ks. F ajkow sk iego  n a  śm ierć  przez 
pow ieszenie.

Odessa, 1 g rudn ia . S ąd  wojskowy ska­
zał szeregow ca b a ta lionu  saperów  Ryszyko- 
wa, k tó ry  w lipcu r. u. słów nie zniew ażył 
oficera i nam aw ia ł załogę cio o tw artego  buntu, 
na roboty  przym usow e z n ieokreślom ym  te r­
m inem . N a podobną karę skazano też szere­
gow ca bata lionu  saperów  W ieliszkę z po ­
wodu czynnego zn iew ażenia przechodzącego 
ulicą oficera.

Tuła, 1 g ru d n ia . (Pet. Ag.). W czoraj 
po południu  ośm iu n ieznanych  ludzi uzbro­
jonych  w padło do kan to ru  Tow. tra n sp o rto ­
wego „N adieżda", zagroziło  urzędnikom  re ­
w olw eram i, poczem związawszy ich, zrabo­
wało z kasy 400 rub li. R abusie um knęli.

Petersburg, 1 g rudn ia . (Pet. Ag.). N a 
Radzie m in istrów  stw ierdzono, że firm a Lid- 
wall, k tó ra  o trzym ała  z d epartam en tu  m i­
n is te rs tw a  spraw  w ew nętrznych  dostaw ę 1 0  
m ilionów  pudów  zboża d la  do tkn ię tych  g ło ­
dem gubern ij i m ia ła  dostarczyć ich  w pa­
ździerniku, lis topadzie  i g ru d n iu  b. r., w y­
s ła ła  do dn ia  19 lis to p ad a  zaledw ie ty lko  
500 w agonów . Poniew aż w yw ołało to w ąt­
pliwości, czy firm a ta, k tó ra  o trzym ała już 
zaliczkę 8001300 rubli, będzie m og ła  dopeł­
nić zobow iązania w naznaczonym  te rm in ie , 
postanow iła  Rada m in istrów  w drodze n a ­
tychm iastow ego szczegółowego śledztw a zba­
dać w szystkie okoliczności tow arzyszące tej 
dostaw ie. Ś ledztw o m a być pow ierzone oso­
bom, k tóre posiadają  specyalne zaufanie cara. 
N ad to  R ada m in istrów  w ydała  zarządzenia, 
ażeby z powodu tego częściowego n iedo trzy ­
m ania obowiązku dostaw y gubern ie do tkn ię te  
głodem  n ie poniosły szkody.

Petersburg, 1 grudn ia. W  sp raw ie  po­
m ocnika m in is tra  spraw  w ew nętrznych  H ur- 
ki k tórem u zarzucono, że zam ów ił 1 0 ,0 0 0 .0 0 0  
pudów m ąki (1 ,600.000 c. in .) d la  do tkn ię­
tych  g łodem  u firm y L idw all i że bez ża- 
dnego upow ażnienia dał tej firm ie 800 0 0 0  
rubli zadatku, donosi Nowoje W remia, że 
będzie ona przedm iotem  dzisiejszej R ady m i­
nistrów . Spraw ę przedstaw i prezyden t m in i­
strów  S to ły  pi n i postaw i w niosek o prze­
kazanie je j osobnej kom isyi pod przew odni­
ctw em  ko n tro lo ra  państw ow ego, S ehw anen- 
bacha.

Petersburg, 1 grudn ia. Ukaz c irs k  
uw aln ia  skarb  fin landzki od nałożonych  w r. 
1903 kosztów  u trzym yw an ia  żandarm ery i w 
F in lan d y i. Tylko żandarm i na kolejach po­
zostaną n a  koszcie skarbu  finlandzkiego.

Petersburg. 1 g rudn ia . (P . A .)  P rzy  
w czorajszych w yborach  do Dumy m iejskiej 
zw yciężyli konserw atyści i reakcyoniści ol- 
b rzym ią w iększością. „K adeci" zostali pobici.

Petersburg, 1 grudnia. (A g. Pet.)- 
W czoraj ogłoszono ukaz carsk i, w edług  k tó­
rego chłopom  m ają  być udzielane pożyczki 
n a  zastaw  ich  parce l rolniczych.

Petersburg, 1 grudnia. (Pet. Agencya 
tel.). W  spraw ie dostaw y zboża przez f ir­
mę L idw all car u stanow ił sp ecy a ln ą  kom i- 
syę śledczą z członka Rady p ań s tw a  G otu- 
b iew a, senato rów  K oni i S chreibera , p e te rs ­
bursk iego  m arszałka sz lachty  h r. G udowicza 
i p rezesa petersbursk iego  kom itetu  g ie łd o ­
wego Prozorow a. Car w skazał n a  konieczność 
rozpoczęcia natychm iastow ego  śledztw a.

M o sk w a , 1 g rudn ia . (A .) P rzy  wczo­
ra jszych  w yborach  cen tra lnego  kom itetu  u- 
n iw ersy teck iego  g łosow ało  5497 studentów , 
m ianow icie 2044 socyalnych  dem okratów , 
1462 „kadetów ", 1258 socyalnych  rew olu­
c jo n is tó w , 463 n iezaw isłych , 314 z grupy  
p racy  (trudow ików ), 121 Polaków , 36  syoni- 
stów . Do kom ite tu  w ybrauo  1 2  socyalnych  
dem okratów , 8  „kadetów ", 7 socyalnych re ­
w olucjon istów , 2  trudow ików , 1 n iezaw isłe ­
go, 1 P olaka.

Kazań, 1 g ru d n ia . W e w si Sem enowo, 
podburzeni przez ag ita to rów  ch łop i, zrabo­
w ali zboże ze sp ichrzów  gm in n y ch  i po tu r­
bow ali dw óch  strażn ików . N astęp n eg o  dn ia 
p rzy b y ł kom isarz z 50 s trażn ikam i. C hłopi 
s taw ili opór. S trażn icy  s trze la li; w ielu c h ło ­
pów zg inęło  lub  odniosło  rany , poczem  na­
s ta ł spokój; zboże zw rócono, ag ita to ro w ie  
uciekli.

Kazań, 1 g rudn ia . (Pet. Agencya tel.). 
D oniesien ie  dzienników , jakoby  z powodu 
g łodu  w  gub. kazańsk iej lu d n o ść  m asam i 
sp rzedaw ała  dzieci, je s t  n iep raw dziw e. L u ­
dność s ta ra  się w ynaleźć d la  m łodzieży służ­
b ę ; żadnego w ypadku  sprzedaży  dzieci nie 
było.

O dpow iedzialny r e d a k to r : 

A d a m  E r e e b o w i e c k i .
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N A D E S Ł A N E ,

Ś W I f  nowe polskie tutki
c y g a r e to w e  t y lk o  w  w ię k s z y c h  l e p s z y  oh  
tra fik a  oh.

S p e o y a lis ta  ch o r ó b  n e r w o w y c h

D r .  Ś W I T A Ł 8 K 1
mieszka obecnie Pańska 11.

PRZEKAZY, LISTY KREDYTOWE na 
Paryż, Londyn, Berlin i wszystkie 

miejsca zagraniczne 
w ydaje

Dom M o w y  i M o r  wymiany
S o k a l  i  L i l i e u .
Zlecenia z prowincyi bez doliczenia 

prowizyi.

B r. CrrelifisM
ordynuje w chorobach nerek i pęcherza (dróg mo­

czowych)

obecnie ul. Akademicka 8  od 2— 4.
Daleko mniej bezużytecznych cacek kupowa- 

noby dzieciom n a  g w i a z d k ę ,  gdyby ze-heieli 
rodzice przeczytać bardzo ciekawy i bogato ilustro­
wany cennik sławnych R ichtera kotwicznych skrzy­
nek mostowych, jakoteż nowych układanek „Saturn" 
i „Meteor". Zawarte w nim listy zadowolonych ro­
dziców i poważnych uczonych potwierdzają jed n o ­
myślnie, że niema l e p s z e j  i t r w a l s z e j  zabawki 
od kotwicznych skrzynek budowlanych i kotwicznych 
skrzynek mostowych; sławny pedagog szwajcarski 
mówi o nich dosłownie: „zastępują cały skład za­
bawek", i kończy temi słowy : „w każdy dom szczę­
śliwych rodziców wprowadzić je potrzeba!" Sądzi­
my, że warto kartą korespondencyjną zażądać od 
firmy F. Ad. Richtera & Oie, król. nadwornych i 
szambelańskioh dostawców w Wiedniu, I. Opern- 
gasse 16, nowego illustrowanego cennika. Ponieważ 
najnowsze wydanie zawiera dokładny opis nowego 
bardzo korzystnego systemu dopełnień i kotwicznych 
skrzynek mostowych, jakoteż nowych ukfadanek 
„Saturn" i „Meteor", przeto powinniby wszyscy c", 
którzy już skrzynki budowlane posiadają, w celu 
sprowadzenia tego cennika, napisać czemprędzej 
kartę pocztową. W tym cenniku znajduią się także 
bliższe szczegóły o Richtera Im perator-instrum en- 
tach muzycznych i aparatach mówiących.

Białko nadaje siły w formie

Somatozy
jest środkiem wzmacniającym ner­

wy, apetyt pobudzającym.

9X A .C tA .Z Y b r  F O T Ł . A
pod firmą

JAN i JÓZEF K R Z Y W Y
w e Lwowie, ulica A M em ic ta  1 .3

obok Magazynu nowości Wielrn. P. SOHAYERÓW

poleca w e w szystk ich  ro d za jach  po­
dług; n a j n o w s z y c h  fasonów  F u tr a ,  
G a rn itu ry , C zapki, W ierzchy do fu te r .

Wykonanie staranne. Ceny przystępne. 
Zamówienia z prowincyi przyjmuje się.

Sercom ofiarnej publiczności polec „j. I ' 
cej Józefę Sikosińską, zamieszkałą P . #
P io tra i P aw ła 1. 5, dotkniętą ^  p
wadą serca, sparaliżowaną, chorą 
zbawioną wszelkich środków do żyęia- 
camy się « prośbą o nadsyłanie -yio* 

datków do Administracyi pafl:ze^

Przyjechali do LwoW*
D n ia  30 lis topada  1906.

Hotel G e o r g e ’a .  W
P P . E . M akom  aski z 

C zajkow ski z P ie tn iczan , J- ,
z Rużow iee, K. A gopsow icz z i  %
K. B roki z K ijow a, A. BandreWsKi 
kowa. .

Hotel I m p e r i a l .
P P . M. B ogdanow icz z K<>s s ’ 0  

H orodysk i z K ociubiniec, T. G od le^s 
szaw y.

Hotel Europejski. p0isk.
P. K. L ipczyńsk i z Królestw* 

Hotel Saski.
P. J .  G. S iec ińsk i z W arszaw?'

płacą żądają

101-70 102-70
97-60 98-60
98-70 99-70

96 — 9 7 - -

101-— 10920
164-10 16510

listy  dłużne

98-75 99-50
281-— 291-—
238 50 298-50
102-— 102-90
99-25 100-25

110-— 111 —
100-45 101-45

9725 98-25
97-50 98-50
98-50 9 9 - -
98-50 99 —

100-65 101-65

1 0 1 -- 101-60
9 7 - - 9 8 - -
99-45 100-45
99-70 100-70

C E i n r i K  
lwowskiej Izby hanaiowej i przemysłowej
Lwów, dnia 1 grudnia 1906 płacą |żądają

I .  Akcye za sz tukę.
walutą koron.
K h K h

Banku hip. gal. po 200 zł. (400 kor.) 566 - 576 —
Bankn gal. dla handln i przem.

po zł. 200 (400 kor.) . . . . _ 160 —
Kol. Lwów-Gzern.-Jassy po 200 zł.

w. a. w srebrze (400 kor.) . . 579 - 586 -
Fabryki wagonów w Sanoku przed­

tem Lipińsktego po 500 kor. . 300 — 400 -
Tow. dla gal. przedsieb. elektry­

cznych wod. po 200 zł. (400 kor.) 400 - 410 -

I I .  L is ty  zastaw ne za 100 kor.

Bankuh. g. 5% w. a. wyl. z 10% ^ 110 30 111 -
„ „ 47,%  „ los w 50 1. „ 100 50 101 20

„ „ „ 4°/o „ 601. po 200 k. „ 97 20 97 90
„ k ra j.47 ,%  „ los w 51 1. o!. 100 70 101 40

„ 4% „ los w 57 1. _ 97 70 98 40
Tow. kred. gal. ziem. (pierw- 9

sza e m is y a ) ................................^ 98 80 _ _
Tow. kred. galie. ziemsk. 4% ^

los w 4.17, l a t .......................... 98 80 _ _
4% los. w 56 lat . . . . . e 97 60 98 30

I I I .  OMiyi za 100 kor. "

Gal. funduszu propin. w. a. 99 - 99 70
Buków, funduszu propin. 5 % w. a. B 102 - — —
Komunalne Banku kr. 5 %  (2 em.) ^ __

„ „ 47, % (3 em.) „ 100 70 101 40
„ „ „ 454 (4 em.) „ 97 20 97 90

Kol. lokalne dtto 4% . . . . 97 20 97 90
Pożyczki kr. 4% po 200 kor. z ro­

ku. 1893 ..................................... 98 20 98 90
Pożyczka m. Lwowa4% . . . . 95 80 96 50

„ „ „ 4 konwen. . 98 10 98 80
IY . Losy.

M. Krakowa po zł. 20 (40 kor.) 86 - 94 -

V . M onety.
Dukat c e sa r s k i................................ 11 24 11 40
20 f r a n k ó w k a ................................ 19 - 19 25
100 rubli rossyjskich srebrnych . 249 - 251 50
100 rubli rossyjskich papierowych 258 255 -
100 marek niemieckich . . . . 117 40 117 90

M . u b *s  g i e ł d y  w i e d e ń s k i e j .
Dnia 29 listopada 1906.

A. Ogólny dług państwa. płacą żądają 
Jednolity dług państwa w banknot.

m a j- l is to p a d ................ ..... 9925 99-45
styczeń lipiec . . . . . . .  99 15 99 85

Koronowa waluta. płacą żądają
Jednolity dług państwa w srebrze

lu ty -s ie rp ie ń  10020 100-40
kw ieeień -październ ik   100-35 100-55

Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 3-2 pr. —•— —■—
„ „ 1860 po 500 zł. wa. 4 pr. 157-50 159 50

,, 1860 po 100 zł. 4 pr. . . 218--- 224 -
„ 1864 po 100 z ł.......  271-25 273 75
„ 1864 po 50 zł. . . . .  271-25 273 75

Listy zast. domen państ. po 120 zł. 5pr. 29025 29P—
B. Dług państw" (wszystkich w Radzie państwa 

reprezentowanych krajów koronnych).
Austr. renta złota wolna od podatku

za 100 zł. 4 p r  117.50 117-70
Austr. renta w wal. kor. wolna od 

podatku 4 p r   9915 99'35
C. OMigacye kolejowe.

Kol. Arcyks. Albrechta za 100 zł. 4 pr. 99 25 100-25
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne

od podatku za 100 zł. 4 pr. . . 117 25 118-25
Kol. Ces. Elżbiety za 200 zł. mk. 5s/4

pr. (ostemp. akcye)  462-— 463 50
Kol. Cesarza Franciszka Józefa za 100

zł. 51/* p r .............................................  123-65 124 65
Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk.

(ostemp. akcye) 4 p r   99-15 100-15
Kol. Arcyks. Rudolfa w wal. koron, 

wolne od podatku 4 p r.............................99 25 100-25
Obligacye pierwszeństwa (kolejowe).

KOi. Arc. Albrechta za 300 zł. 5 pr. 106'— 107.— 
w złocie za 200 zł. 5 pr. . . .  —•— —•—

Kol. Czeskiej zach. za 200, 1000 i 
5000 zł. 4 pr. . . . . . . .  99 20 100-20

Kol. Czeskiej emiss. z r. 1895 za 400
kor. 4 p r.......................................  99 30 100 30

Kol. bukowińskiej lokaln. za 400 kor.
4 p r ..............................................................99-10 100-10

Kol. galie. Karola Ludwika 4 pr. . 9925 100-25
Kol. lwowsko-ezern.-jasskiej z r. 1894

4 p r ........................................................ 99-20 100-20
Kol. Arcyks. Rudolfa (Salzkammer- 

gut) za 400 marek 4 pr. . . .  117'25 118-25
D. D ług państwa (krajów korony węgierskiej). 

Węg. złota renta za 100 zł. 4 pr. . —■— —■—
„ „ „ w wal. kor. 4 pr. . 95 90 96-10

Węg. obi. pr. reguł, Cisy 4% . . . —
„ poż. prem. za 100 zł. (200 kor.) — — •—
„ „ „ za 50 zł. (100 kor.) —■— —•—

E. Obligacye indemnizacyjue.
Kroacyi i Sławonii . . . . . .  96-— 97 20
Węgier za 100 zł. 4 pr. . . . .  95 85 96 85

F. Inue publiczne pożyczki.
Poż. reguł. Dunaju z r. 1878 los 5 pr. 105-— 106’— 
Poż. kraj. Bukowiny z r. 1893 los za 

200 kor. 4 p r  97-10 98-10

Koronowa waluta.
Bukowińskie obi. propinacyjne los za

100 zł. 5 p r ........................................
Gal. poż. kr. z r. 1893 4 p r...................

„ obi. prop. „ 1889 4 p r ...................
Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896

4 p r ........................................................
Renta włoska za 100 lirów (96 kor.)

4 pr.  ..........................................
Poż. serb. prem. za 100 frank. 2 pr. 
Tureckie obi. prem. kol. za 400 frank.

G. L is ty  zastaw ne. Oblig. hipot. : 
(za 100 zł. Nom.)

Anglo-Austr. banku los w 30 1. 4 pr.  
Austr, zakł. kr. ziem. los w 501. 4 pr.

„ „ obi. prem. z r. 1880 3 pr.
„ „ „ „ 1889 3 pr.

Bukowiński zakł. kred. ziem. los 5 pr.
„ los 4 pr.

Grał. akc. 1>. kip. 10 pr. prem. los 5 pr.
„ „ „ „ los 50 1. 41/, pr- . .
„ „ „ „ „ 60 1. 4 pr. . .

Gal. Tow. kred. ziem. 4 pr. los. 56 lat 
„ 4 pr. los. 41 lat
„ 4 pr. stare . .

Banku krajowego dla Galicyi Lodom.
41/, pr. 511/, lat zwrotne . . .  

Banku krajowego oblig. komun. 3 emi-
sya 42 la t 41/, p r ................................

Banku kr. losy 571/, 1. za 200 k. 4 pr. 
Austro-węg. banku 50 4 pr. . . .

„ 50 la t w. k. 4 pr.

H. Obligacye z prawem pierwszeństwa 
za 100 zł. nom.

Tow. żegl. par. po Dunaju za 400 i
10.000 m. 4 p r ...................................

Tow. żegl. par. po Dun. Em. r. 1886 pr.
Kol.półn. ces. Ferd. em. z r. 1886 4 pr. 

n » n u  » » 1887 4 pr.
„ „ „ „ » p 1888 4 pr.
„ » n „ „ „ 18914 pr.

Kolej Lwów-Czern.-Jassy z r. 1884 za
300 zł ' . „ . . .

Kolej Lwów-Czern. z r. 1884 za 300
zł. 4 p r .................................

Gal. kol. lok. wschód, za 100 zł. 4 pr.
Węg. gal. kol. em. 1870 za 200 zł. 5 pr.

„ „ „ „ 1890 za 200 zł. 4 pr.

J .  Losy (za sztukę).
Budapeszteńskie (Basiliea) 5 z ł . . .
Zakład kred. dla hand. i przem. 100 zł.
Clary 40 zł. m. k..................................
Pożyczka miasta Insbruku 20 zł.
Losy m iasta Krakowa 20 zł. . . .
Pożyczka miasta Lubiany 20 zł . .
Palfy 40 zł. m. k.................................

115-60 116-60
115-75 116-75
99-65 100-65

1 0 0 - 100-70
100-05 10105
1 0 0 - 101 —

90-90 9190

9 9 - - 1 0 0 --

103-— 103-70
99-75 -- ’---

22-80 24-80
453 — 463 -
143-— 148-—
79-— 87-—
89-~ 95 —
58-50 64 50

164'— 172 —

Koronowa waluta. A7 75
Czerw, krzyża austr. tow. 10 zł . • gg
Czerw, krzyża węg. tow. 5 zł. . •
Losy fund. Arcyks. Rudolfa 10 zł. . “7
Salma 40 zł. mk................................
Pożyczka m iasta Salzbnrga 20 zł. . 7

K. Akcye banków (za sztukę)-
Banku Anglo-Anstr. 240 kor. . . . S R 8
Peszt. Banku handl. 500 zł. . . . 3250 ,
Zakł. kred. dla handlu i przem . . 683
Węg. Banku kredyt. 200 zł. . . .
Dolno austr. tow. esk. 400 kor. . .
Galie, banku bip. 200 z ł....................®

„ „ dla handl. i przem. 200 zł. ^
Banku dla krajów koronnych 200 zł. j

„ Austro-węg. 1400 k............... 17'
„  Związku (Unionbank) 200 zł.

Czeskiego banku związkowego 100 zł. 245 ' '  
Ziynosteńska banka 100 zł. . . .  242 *

L. Akeye Przedsięb iorstw  transportom?

Buk. kol. lok. akc. pierw. 200 zł. . —'
„ „ „ akeye zakład. 200 zł. 43 j

Kolei półn. ees. Ferd. 1000 zł. mk. 5660'- 
Kol. Lwów-Bełzee (ake. pierw.) 200 zł. 411 '

„ Lwów-Czern.-Jassy 200 zł. . . 5 7 7 '''
„ wsehod.-galic.-lokaln. 200 zł. . 3 9 2 '"  j 

Austr. Tow.żegl. na Dunaju500 zł. mk. 1048 ' '

M. Akcye Przędsiębiorstw
Tow. kopalń węgla w Briix 100 zł. 730-- _
Galie, karpackie naft. tow. 500 kor. 661'"'
Austr. tow. górnicze Alpine 100 zł. 608’̂ " ^
Pragskiego tow. Żelazn, przem. 200 zł. 2680
Sehodnicy 500 kor................................. 6 3 0 '''
Tureck. zarz. tytoniow. 500 lranków 422 50 ^
Trifail. tow. kop. węgla 70 zł. . . 287 ^

N. W e k s l e .
Berlin za 100 marek 5 pr. . . —
Londyn za 10 funt. szt. 4 pr. . 240-82l/i 
Paryż za 100 franków . . . .  95-37‘/j
Petersburg za 100 rubli 5% pr. —■—
Niemieckie b a n k i .....................  117 477»
Włoskie b a n k i ........................... 95-42l/«
Francuskie banki . . . . , —
Szwajcarskie b a n k i ................ 95-40

O. W A L U T Y .
Dukat cesarski...........................11-35
Austr. węg. 8 guld. złota moneta —•—
2 0-frankow ka .........................   . 19-12
2 0 -m ark ó w k a .......................... 23-50
Rosyjski półimperyał . . . .  —•—
Niem. banknoty za 100 marek . 117-477* 
Włoskie banknoty za 100 lir. . 95 50
R u b le ................................................ 2-5374

U’

W  J B I  m  J Ę  J M

Licytacyc.
L. cz. E . 6 6 /6  (3 ) (9415  3 - 3 )

N a  żądanie S am uela L ille , kupca w 
T arnopo lu  zastąp ionego  przez adw okata  d r. 
B in d e ra  w T arnopo lu , odbędzie się  d n ia  3 
s tyczn ia  190? o godzin ie 9 przed  po łudn iem  
w sa li N r. 8  w sądzie niżej w ym ienionym  
lic y ta cy a  D m y tra  D iaczuna w łasnych  5/6 
(p ięć  szóstych) części m aję tnośc i tab u la rn e j 
„Część K rasów ka także Podsm ykow ce" zw a­
nej w gm in ie  k a ta s tra ln e j Dyezków położo­
nej w ykazem  h ip o teczn y m  1. 390 ks>ęgi 
g ru n to w ej c. k. sąd u  obw odow ego w T a r­
n opo lu  d la  w iększych  posiad łośc i objętej a 
sk ładające j się  z parce l budow lanych  i g ru n ­
tow ych  obszaru  około 40 h ek tarów  w raz z 
b u d y n k am i m ieszkalnym i gospodarczym i i 
m łynem  tu rb inow ym , w szczególności także 
p arce li budow lanej 1. kat. 1 1 0  i g run tow ej 
1. kat. 913, co do k tó ry ch  zanotow ano p rzy
1. dz. h ip . 2666/6 adnoiacyę o d p isan ia  z te ­
go c ia ła  h ipo tecznego .

N ieruchom ość, w ystaw iona n a  licy tacyę, 
je s t oceniona n a  79.935 kor. 70  h a l.

N ajn iższa  cena w ynosi 53 .283 kor. 80 
h al., poniżej tej ceny  sprzedaż n ie przyjdzie 
do skutku .

W aru n k i licy tacy jn e  i odnoszące się do 
ty c h  n ie ruchom ośc i dokum enta (w yciąg  ta b u ­
la rn y , w yciąg  k a ta s tra ln y , p ro toko ły  ocenie­
n ia  i t. d .) m oże każdy, m ający  chęć kup ie­
n ia , p rzejrzeć podczas godzin  urzędow ych, 
w  sądzie niżej w ym ien ionym , w  biurze jtfr. 6 .

T ak ie p raw a, w  obec k tó ry ch  n in ie jsza  
licy tacy a  b y łab y  n iedopuszczalną, należy  
zg łosić do sądu  najpóźniej p rzy  w yznaczo­
nym  te rm in ie  licy tacy jn y m , inaczej roszcze­
n ia  tego rodzaju  co do sam ej n ieruchom ości 
n ie  m og łyby  być ju ż  ze sk u tk iem  p o d n o ­
szone.

Te osoby, d la  k tó ry ch  jak ie  p raw a  lub 
ciężary  n a  powyższej n ie ruchom ości bądź 
obecnie już is tn ie ją , bądź w  toku  postępo ­
w an ia  licy tacy jnego  pow staną, zaw iadam ia­
ne będą o dalszych  w ydarzen iach  tego p o stę­
pow ania  je d y n ie  przez p rzyb ic ie  n a  tab licy  
sądow ej, je ś li n ie  m ieszkają  w o k ręgu  sądu 
niżej w ym ienionego  i n ie  w skażą tem uż są ­
dow i p e łnom ocn ika  do doręczeń, w siedzibie 
sądu  zam ieszkałego.

0 . k. S ąd  obw odow y, O ddział IY .

T arnopo l, d n ia  3 lis to p ad a  1996.

j Ś roda  5 g ru d n ia  1906 od 10 do 12 godz.: 
m eble, fo rte p ia n , kalosze i obaw ie. 

C zw artek  6  g ru d n ia  1906 od 10 do 12 godz.: 
jn e b le  i ch iń sk ie  s reb ro .

P ią te k  7 g ru d n ia  1906 od 10 do 12 godz.: 
m eble i fo rtep ian .

S przedać się m ające p rzedm io ty  m ogą 
być og lądane w h a li p rzed  lic y ta cy ą  w go­
dzinach  urzędow ych.

Lwów, d n ia  26 lis to p ad a  1906.

(9444  3 - 3 )  

S ądow a h a la  aukcy jna w e Lw ow ie 
ul. Ja g ie llo ń sk a  1. 15.

G odziny urzędow e (ty lko  w  dn ie  pow szednie) 
p rzed  p o łu d n iem  od 8  do 1 2 , po po łudn iu  
od 2 do 6 , w sobotę po po łu d n iu  od 3 do 8 .

L i c y t a c y ę :
P on iedzia łek  3 g ru d n ia  1906 od 10 do 12 

godz.: sukna, tow ary  korzenne, m ąka 
m eble.

W to rek  4 g ru d n ia  1906 od 10 do 1 2  godz.: 
m eble, kasa, fo rtep ian , m eble i sukna.

L, cz. E . 2171/6  (41) (9487)
N a  żądan ie  N afta leg o  P eczen ika  odbę­

dzie się d n ia  14 g ru d n ia  1906 o godzinie 
1 L przed  po łudn iem  w sądzie niżej w ym ie­
n ionym , w b iu rze  N r. 27 w T arnopo lu , li­
cy tacy a  połow y rea ln o śc i lw h. 324 ks. gr. 
gm . T arnopo l ob ję tej, P ep i H irsc h h o rn  w ła ­
snej, sk ład a jące j się  z pb . 9, n a  k tó re j sto ją  
dw ie kam ien ice  pod  N r. kons. 7.

N ieruchom ość, w ystaw iona n a  licy tacyę , 
je s t  ocenioną n a  30.489 kor. 50 hal.

N ajn iższa  cena w ynosi 15 .244 kor. 75 
h a l., poniżej tej ceny sp rzedaż n ie  p rzy j­
dzie do sku tku .

W aru n k i licy tacy jn a  i odnoszące się do 
tej n ie ruchom ości dokum en ta  (w yciąg  ta b u ­
la rn y , w yciąg  k a ta s tra ln y , p ro toko ły  ocen ie­
n ia  i t. d.) może każdy, m ający  chęć k u p ie­
n ia , p rze jrzeć  podczas godzin  urzędow ych 
w sądzie niżej w ym ienionym , w biurze N r. 32.

T akie praw a, w obec k tó rych  n in ie jsza  
re licy tacy a  by łaby  n iedopuszcza lną, należy

zg łosić  do sądu  najpóźniej p rzy  w j211 c 
nym  te rm in ie  iicy taey jnem , inaczej r °Łjji0' 
n ia  tego rodza ju  co do sam ej n ie ru 6*1 j -  
ści n ie  m ogłyby  być już  ze skutkiem  r 
noszone. T

O. k. S ąd  pow iatow y, O ddział IR ’ 
T arnopol, dn ia  13 lis to p ad a  190G-

L. cz. E . 239(6  (5 ) i E . 240/6 (4) (9V
W biurze N r. II. podp isanego  

będzie się  d n ia  10 g ru d n ia  1906 o g°® ^
3 po po łu d n iu  licy tacya  a) 1/8 i 1/ 1 * * c2§7 
ści p o siad ło śc i lw h . 427, 1 9 ó i 1/1^* M l 
ści posiad łości lw h. 558, 1/64 i 1 /8 9 6  f  ^  
posiad łośc i lw h. 559 ks. g r . gm . Dzl, b) 
ob ję tych , W ojciecha G ruszki w łasn y c ^ 7, 
1 /8  i 1 /1 1 2  części posiad ło śc i 558,
1/96 i 1/1344 części posiad łości 
1 6 4  i 1/896 części posiad łośc i lw h. Ł us0‘ 
gr, gm . D zianisz ob ję tych , R ozalii z . 
ków  K urkow sk iej, rec te  G urkow skiej 
snych .

N ieruchom ości powyższe ocen i°u 
a) i b) po 217 kor. d8Ż

N ajn iższa  cena, niżej k tórej spr* ^ 5  
n ie  n a s t ą p i , w ynosi ad a) i b) P°

k o ro n ' . . rmośb0
W aru n k i licy tacy jn e  i in n e  0

d okum enta  m ożna prze jrzeć  w  tu t. sąd 

O. k. Sąd pow iatow y, O idz ia ł IL 

Oz. D unajec, d n ia  11 październ ika I 9



9877. (9473  1 - 2 )

Obwieszczenie.

ll ^ D,a ^  Rudnia 1906 o godzinie 
^ el Przed południem odbedzie się
odd Szu Publiczna licytacya w celu 

ania w dzierżawę prawa poboru
. PYtkowego w obrębie gminy miasta

Ka lat trzy, począwszy od 1 
Czhia 1907 do 31 grudnia 1909

ko ^6na wyw°lanla wynosi 20 200 
n> wliczając w to czynsz najmu 
teszkań dla poborców kopytkowe- 
Da Przedmieściach: Strusina, Po 

lzdów i Zabłocie, wynoszący 800 
°r0Q rocznie.

Ubiegający się o tę dzierżawę ze- 
c 2l°żyć przed rozpoczęciem licy ta­
ty ̂ ^ a s i e  miejskiej 10 prc ceny wy- 

0 ani&, a to tytułem wadyum.
^ Warunki licytacyi mogą być przej- 
^ h e  w ekspedycie Magistratu w go- 

b*ch urzędowych.

barnów, dnia 26 listopada 1906.
Burmistrz: W. Rogoyski.

n y ch  a a  podstaw ie  fp rm alnego  p ro jek tu  po ­
działu.

W ierzycielom  n a  audyency i lik w id a­
cyjnej jaw iącym  się i zgłoszonym  służy p ra ­
wo w m iejsce zaw iadow cy m asy, jego  za­
stępcy  i członków w ydziału  w ierzycieli, d o ­
tychczas u rzędujących , pow ołać osta teczn ie 
w olnym  w yborem  inne osoby, sw ego zaufania.

A udyencyę likw idacy jną  przeznacza się 
zarazem  do postępow ania  ugodow ego.

D alsze og łoszen ia  w toku postępow a­
n ia  konkursow ego um ieszczać się będzie w 
części urzędow ej „G azety L w ow skiej".

W ierzyciele, k tórzy  n ie  m ieszkają w J a ­
śle lub  w pobliżu Ja s ła , m ają w ym ie­
nić w  zgłoszeniu pe łnom ocn ika d la do rę­
czeń, w tem że m iejscu  zam ieszkałego, w 
przeciw nym  bow iem  razie n a  w niosek ko­
m isarza  konkursow ego ustanow i się d la  n ich  
n a  ich  koszt i n iebezp ieczeństw o  p e łn o m o ­
cn ika d la doręczeń.

O. k. Sąd obwodowy, O ddział IY.
Ja s ło , dn ia 26 lis to p ad a  1906.

L. cz. P . 48/6 (4) (9 4 6 4  2 __3 j
Iw an  K szim irczuk z W orw o lin iec  u- 

znany  m arno traw nym .
K uratorem  j go u stanow iono  Ju rk a  

B ezkorow ajny  w W orw olińcach .
0. k. Sąd pow iatow y, O ddział IV. 
T łuste , dn ia  12 m arca 1906.

Ł,
v ~  692/6 ( 2 ) . Tr S j . J

k o w  . żądanie Powiatowej K asy za“ ez" 
'ię oszczędności w Zydaczowie odbędzie 
P o l l S  20 grudnia 1906 o godz. 10 przed
C 1?  W s ą d z i e  n i ż e j  w y m i e n i o n y m  w

13o7 K r ' L  licy tacya rea lności w hh i 1 
gr o 0raz 2/3 części rea lności lw h .7 b 5  ks. 

kat. Zydaczów obję tych , w raz z przy-
osciami.

bcytr, ^ruchomości powyższe, wystawiones na 
• ? S ę ,  ocenione na 2546 koron, przy-

(9507)

" > t e■fOści zaś n a  1 2 1 0  koron.
Hiże; l j ajn iższa cena w ynosi 2351 •> P

Ceny sprzedaż nie przyj

W a n in ti Unut.ap.Tine i odnoszące siędotv vW&runk i licy tacy jn e  i odnoszące się 
nieruchom ości dokum ent*, może k y 

dz U ^ chęć kum euia przejrzeć podczas go 
1  1 * 6d o ^ y e r w  sądzie niżej w ym ienionym , 

1Urze N r 1 • ■ ■
^  , ^ k i e  praw a, w obec k tó rych  ninrej- 
* g ł J ctta c y a  byłaby  niedopuszczalną, należy 
C ) c d0 sądu najpóźniej przy w y zn aczy  
tee termia ie licy tacy jnym , inaczej roszczenia

co' d o Ł e j  n im c h o m M e i m .  
^  być już ze sku tk iem  podnoszone- 

cie ż a rv „ Osoby, d la  k tó ry ch  jak ie  p raw a lub
obeeufe f  ^ w y ż sz y c h  n ieruchom ościach  bąd
Wo..: 6 Juz łwrH. W  t o k u  D O S t ę p O

L. cz. s .  1/8 (275) (9483
W  konkursie  C haim a K srm ela  w y zn a­

cza się  audyencyę do rozpraw y, celem  u s ta ­
len ia  roszczeń zaw iadow cy m asy do w yna­
g rodzen ia  i zw rolu pon iesionych  w ydatków  
n a  dzień  7 g ru d n ia  1906 o godz. 11 przed 
po łudn iem  w c. k. sądow ym  w biurze N r. 42
II. p ię tro .

N a audyencyę tę  zaprasza się w ierzy ­
cieli konkursow ych.

O. k. Sąd obwodowy, O ddział Y. 
Rzeszów, dn ia 28 listopada 1906.

L. 25 .250  p rzen iesien ia  go n a  urząd c. k 
no taryusza w S try ju  z dn iem  28 lis topada  
1906 z urzędow ania w Janow ie ustępuje , a 
dn ia 30 lis to p ad a  1906 urzędow anie w S try ju  
obejm uje.

Lwów, dn ia 27 listopada 1906.

L. cz. L. 10/6 ( 8 ) (9457  2 - 3 )
E ite l Ross uznano um ysłow o chorą , jej 

ku rato rem  je s t  Jak ó b  Ross z B obrom ila.
0 . k. Sąd pow iatow y, O ddział V. 
M ości-ka, dn ia 29 w rześn ia  1906.

Spadki.

L. cz. S. 9 6  O. O. (89) (9502)
W  konkursie Is ra e la  L ipy LU en fe 'd a  

w yznacza się do likw idacyi dodatkow o z g ło ­
szonych w ierzytelności B eiii K ofler, B e n ja ­
m ina H am era, M arkusa S p iech era , D ory Le­
w in i do 18 g iu d n ia  1906 zgłosić się  m a ją ­
cych p retensy j, audyencyę na 19 g ru d n ia  
1 9 0 6 ‘godzinę 10  rano  w tu tejszym  sądzie,
biuro^ N r. 5.

T łum acz, 15 lis to p ad a  1906.
K om isarz konkursow y.

Konkursa.
(9442 3 — 3)

K o n k u r s .
Zwierzchność gminna Wielkie Oczy 

ogłasza konkurs na posadę lekarza 
miejskiego w tut gminie z roczną 
płacą 1000 roczną. Podania wnosić 
mogą tylko doktorowie wszech nauk 
lekarskich do tutejszej gminy w ter- 

juecnift :" ęuwyzszycn — ~~ - minie do końca grudnia b. r.
**uia n iu? i^ n ie ją , bądź w toku p Zwierzchność gminna
»  •  W M k ie  oczy, d . 2 7  listopada 1 9 0 b .i- '‘ty lnego  powKiaucj, —

PowanL if3 b i  w ydarzeniach tego

h C ?  P™ 1 PriyblC ,\ naJ  saduPiżej J ’ n ie  m ieszkają w okręgu ą 
dow{ S m ienionego i n ie  w skażą temuż, są
SM.. Pełnomn»niifo dn .doreczen, w siedzibie
<Wi y,?pm ieni°nego  i n ie  w skażą tem az ?
8ądu p o m o c n i k a  do . doręczeń, w siedzibie

U Za>nieszk„łego.
k. Sąd pow iatow y, Oddział III- 

% daczów, dn ia 25 październ ika 1906.

. Upadłości.
Cz- S. 3/6 (1) (9479 1 _ 8 )

n  E d y k t konkursow y. „„™nlił 
Ha k - sąd  obwodowy w Jaś le  z■ .

b a rc ie  konkursu  do m ajątku
r y R endlów  z Ja s ła . . •„

c. u k o m isarzem  konkursow ym  m ianuj 
ck;5: ra <lcę sądu k raj. M ieczysławaj B.e 
m ' ? 0 w Ja ś le  zaś tym czasow ym  zawlad° S  
r ^ ^ p a n a  d ra  J a n a  W ilusza, adw okata

dłoT, P rz y c ię li w zyw a się, ażeby n a  au 
l90ftĈ ’ wJ znaczonej n a  dzień 14 g 
i-T ?  o godz. 1 0  przed  poł. w tym  sądzie 
i%ib> .  N r. 31 przed łożyli dokum enty, po 

dczające ich  roszczenia, w ystąpi 
ZaJ?11 Względem  za tw ierdzen ia  tym cza g

ladowcy lub zam ianow ania innego■ J g 
J j^ P c y  i p rz y s tą p ih  do w y b o r u  wydziału

.W zJw a  się także tych  w szystkich, kto
J  chcą  w ystąp ić jako  w ierzyciele ko.n k u r® 
ei 2 roszczeniam i, ażeby roszczenia > 
s0 ®Clażby co do n ich  spó r już zaw isł, sto- 

do p rzepisów  ord. konkurs., zg * 
a y® sądzie najdale j do dn ia 1 lu tego  >
h.,1® audyencyi likwidacyjnej, na

1-907 godzina 10  przed po łudniem  w 
j ®z« sądzie w yznaczonej, polikw idow a J 

s ta n o w il i  d la  n ich  porządek, 
zol W ierzyciele , k tórzy  zan iedbają  te r 
ja t° s.Zenia , tak  poszczególnym  wl,erzy ® e„17 “
i., i masift linadłościow ej zw rócą > ł

L . 4374/6 (9447 3 - 3 )
K o n k u r s .

Celem obsadzenia posady e. k. zastępcy 
P ro k u ra to ra  P ań stw a  w Now ym  Sączu w zglę 
dnie przy in n e j P ro k u ra to ry i P ań s tw a  tu te j­
szego okręgu  rozp isu je się konkurs.

P o d an ia  należy  wnosić w diodze j rze- 
nisanej n a jd a le j do 20 g ru d n ia  1906 do c. k. 
N adproku ra to ry i P ań stw a  w Krakow ie.

K raków , dn ia 28 lis to p ad a  1906.

L  145.405/11. (9470 2— 3)
K o n k u r s .

N a posadę ekspedyen ta  przy c. k. u rzę­
dzie pocztowym w K alw aryi pacław skiej z 
poboram i 3  k lasy  6  s topn ia  i ryczałtem  na 
służącego później oznaczyć się  m ającym .

P odania w nieść należy najpóźniej do 
5 g ru d n ia  b. r. do c. k. D yrekcy i poczt i 
te leg r fów we Lwowie.

Lwów, dn ia 27 lis topada 1906.

Kuratele.
L, ez. P . XI. 165/6 (10) (9404  3 - 3 )

Za um ysłow o chorą  uznano K atarzynę 
K ow alów nę we W yciążach.

K uratorem  jej u stanow iono  P io tra  Krzyw- 
dziaka we W yciążach.

C. k. Sąd pow iatow y O ddział XI. 
K raków , dn ia  20 październ ika 1906.

L. cz. P . 158/6 (9 ) (9427  3 - 3 )
0 . k. Sąd pow iatow y w  O hodorow ie po­

daje do w iadom ości, że A n ton i Szewców z 
pow odu m arn o traw stw a  oddany  został pod 
ku rate lę , a k u ra to rem  je g o  M ich ał H uzar ze 
S trzelisk  now ych  u stanow iony .

O. k. Sąd pow iatow y, O ddział IV. 
Ohodorów, d n ia  25 październ ika  1906.

cu  i Daaanie a n u ł u u n y s ” -o --  
w ykluczeni od podziałów , uskuteczm o-

„ G a z e ta  L w o w s k a "  Nr. 276 z  dnia 2 grudnia 1906.

L. cz. A . 307,6 (5) (9430  3 - 3 )
E  d y k t ; 

z w ezw aniem  dziedzica, k tórego  pob y t je s t  
niew iadom y.

C. k. Sąd pow iatow y w G rzym ałow ie 
ogłasza, że przed 25 la ty  w S taw kach  zm arł 
B artko  P o d ^ó rn iak  nie pozostaw iając rozpo 
rządzenia osta tn ie j woli.

P oniew aż sądow i m iejsce pobytu  A n ­
toniego i F e d k a  Szaraw arów  n ie je s t  znane, 
przeto wzywa się L h , aby w przeciągu j e ­
dnego roku, licząc od d a ia  niżej podu .ego , 
zgłosili się  w tu te jszym  sądzie i w nieśli o- 
św iadczenie co do dziedziczenia, w przeci­
wnym  bow iem  razie spadek  zo tan ie  p rze­
prow adzony ze zg łaszającym i się dziedzicam i 
i z ku rato rem  dr. H erm anem  K offlerem  u s ta ­
now ionym  dla n ieobecnych .

0. k. Sąd pow iatow y, O ddział IV .
G rzym ałów , d n ia  11 październ ika  1906,

(9399 3— 3)
O b w i e s z c z e n i e .

P. Dr. Jo aen im  K rug  adw okat w B ur­
sztynie zam ierza przesied lić  się do H alicza. 

Z W ydziału  Izby  A dw okatów .
Lwów, 10 lis to p ad a  1906.

L. cz. A. 174/6 (5) (9262 3— 8 )
E d y k t

z w ezwaniem  n ieznanych  sądow i dziedziców.
0 . k. Sąd pow iatow y w N ow em siole 

zaw iadam ia, że w dniu  23 m aja  1906 w Ko- 
sz h k ac h  zm arła  A n n a  K re t bez pozostaw ie­
n ia  rozporządzenia o sta tn ie j woli.

Poniew aż Sądowi n ie  w iadom o, czy i 
k tórym  osobom przysłużą praw o dziedzicze­
n ia  spadku, przeto  wzywa się n in ie jszem  
tych  w szystkich, k tórzy  do tegoż spadku  z 
jakiegokolw iek bądź ty tu łu  roszczenia pod­
n ieść zam ierzają, aby w przeciągu jednego  
roku, licząc od dn ia niżej podanego, swe 
praw a dziedziczenia w tutejszym  Sądzie zgło­
sili i w ykazując takowe, w nieśli ośw iadcze­
n ie co do spadku, w przeciw nym  bowiem  
razie spadek, dla którego Tom ko Ł acm n ik  
ku rato rem  zosta ł ustanow iony, będzie p rz e ­
prow adzony z tym i i tym  przyznany , k tórz; 
się do n iego  zgłoszą i swe p raw a dziedzi­
czenia w ykażą, część zaś spadku n ie  przyjęta, 
lub w razie  gdyby do spadku n ik t się n ie  
zg łosił, cały spadek  p rzypadnie P aństw u, 
jako  bezdziedziczny.

O. k. Sąd pow iatow y, O ddział III. 
N ow esioło, dn ia  30 m aja 1906.

Firm y.
L. cz. F irm . 270/6 Sp. 1/204 (9218 3 — 3)

Z m iany  i dodatk i do w pisanych  już firm 
pojedynczych i spółkow ych.

W pisano  w re jestrze  dla firm  pojedyń- 
czych, F irm  sp ó łk o w y c h :

S iedziba f irm y : B orysław .
B rzm ienie firm y : E lg in  Scott i K arol 

B uber w B orysław iu.
W pisy  szczegółow e (U m ow y m ałżeń­

skie, zastępstw o prow izoryczne w czasie p rze­
w odu spadkow ego, rozw iązanie i ustanow ie­
n ie  likw idatorów  i t. d.)

W skutek  o tw arc ia  konkursu  do m a­
ją tk u  spó lu ika  E lg in a  S coita  spó łka została  
rozw iązaną, likw idacyę przeprow adzać będą 
spó ln ik  K arol B uber i adw. dr. Izydor Lau- 
te rb ach  jako  zaw iadow ca m asy konkursow ej 
E lg in a  S cotta .

D ata w p isu : 7 październ ika  1906.
0. k. Sąd krajow y jak o  hand low y, 

O ddział V.
Sam bor, dn ia  6 p aździern ika 1906.

Rozmaite obwieszczenia.
(9397 3 - 3 )  

O b w i e s z c z e n i e .
P P . DDr. A dam | B orysiew icz i Ig n acy  

K aro l dw. im. C z em en ń sk i adw okaci we 
Lw ow ie zam ierzają przesied lić  się, a to 
p ierw szy  do Z łotego Potoka, a  d ru g i do
Jan o w a .

Z W ydziału  Izby A dw okatów .
Lwów, 27 październ ika 1906.

(9398 3 - 3 )  
O b w i e s z c z e n i e .

P P . D D r. Sam uel G ruder i Jakób  S ehyja 
dw. im. R eich  w pisan i zostali z dn iem  10 
lis topada 1906 n a  lis tę adw okatów , a to 
p ierw szy z siedzibą w Janow ie , a drugi 
z siedzibą we Lwowie.

Z W ydziału Izby A dw okatów .
Lwów, dn ia 10 lis topada 1906.

L. cz. 0. IV  254/6 (1) (9460 3 - 3 )
Przeciw  D aw idow i E ifenbeinow i, którego 

m iejsce pobytu je s t  n ieznane, w niesiony został 
do sądu tu t.jprzez Roźę G endrer pozew o 325 
kor. 8  bal.

N a  podstaw ie pozwu tego wyznaczono 
audyencyę n a d z ie ń  29 lis topada 1906 godz. 
9 rano, w biurze N r. 7.

Celem strzeżenia praw  powyższego, u sta ­
naw ia się pana  dr. A uerbacha w Podw oło- 
ezyskach kuratorem .

Tenże k u ra to r zastępyw aó będzie po­
wyższego w rzeczonej sp raw ie  n a  jego  koszt 
i niebezpieczeństw o, dopóki oa w sądzie się 
n ie  zgłosi lub pełnom ocn ika n ie zam ianuje. 

C. k. Sąd pow iatow y, O ddział IV. 
Podwołoczyska, dn ia 25 lis topada 1906.

L. ez. C. IV  222 6 (1) . (9500 1 - 3 )
Przeciw  Teodorow i Żuk, k tórego m ie j­

sce pobytu je s t  nieznane, w niesiony został 
do sądu tu t. przez H erscha  H ah n a  pozew o 
472 kor. 25 hal. i 8 8  hal.

N a podstaw ie pozwu tego wyznaczono 
audyencyę n a  dzień 12 g ru d n ia  1906 godz. 
10  rano, w biurze N r. 7.

Celem strzeżen ia p^aw powyższego u s ta ­
naw ia się p an a  dr. G rom nickiego w Pod- 
w ołoczyskach kuratorem .

Tenże k u ra to r zastępyw ać będzie po­
wyższego w rzeczonej spraw ie n a  jego  koszt 
i niebezpieczeństw o, dopóki on w sądzie się 
oie zgłosi lub pełnom ocnika n ie zam ianuje. 

0 . k. Sąd pow iatow y, O ddział I. 
Podw ołoczyska, dn ia  28 lis topada 1906.

L. cz. O. I I  335/6 (2) (9501)
Przeciw  A ronow i H orow itzow i, rabinow i 

z Biecza, którego m iejsce pobytu je s t  n ieznane, 
w niesiony został do c. k. sądu pow iatow ego 
w T arnobrzegu przez Ozyasza H orow itza i 
spół. pozew o zn iesien ie  w spółw łasności lw h. 
300 gm iny  T arnobrzeg .

N a podstaw ie pozwu w yznacza się w 
tu tejszym  sądzie biuro N r. 2 audyencyę do 
rozpraw y n a  dzień 17 g ru d n ia  1906 o godzi ­
n ie  9 rano.

Celem strzeżen ia praw  pozw anego u sta ­
naw ia się p an a  adw okata dr. A ntonieg i !u- 
row ieckiego w T arnobrzegu kuratorem . •; ' 

Tenże k u ra to r zastępyw ać będzie po­
zw anego w rzeczonej sp raw ie  n a  jego koszt 
i n iebezpieczeństw o, dopóki on sam  w sądzie 
się n ie  zgłosi lub pełnom ocnika n ie za­
m ianuje.

0 . k. Sąd pow iatow y, O ddział I I . 
T arnobrzeg , dn ia  22 lis to p ad a  1906.

L. cz. Prez. 24.939 (9468 —23)
O b w i e s z c z e n i e .

C. k. wyższy sąd krajowy we Lwowie 
ogłasza niniejszem, że pan dr. Abraham 
Wiesenberg, c. k. notaryusz w Janowie, wsku­
tek przyzwolonego reskryptem ck. M inister­
stwa sprawiedliwości z 25 października 1906

L. cz. C. I I I  340/6 (1) (9527)
Przeciw  W ojciechow i O sieckiem u, k tó ­

rego m iejsce pobytu  n ieznane, w niesiony  zo­
s ta ł do c. k. sądu pow iatow ego w L im anow ej 
przez P io tra  Szlagę w Szczawie pozew o u- 
znan ie  p raw a w łasności 6/32 części rea l. 
lw h. 78, 6 ,64 części real. lw h. 159 i 195 i 
6/128 części real. lw h. 158 gm iny  Szczawa.

N a podstaw ie pozwu w yznacza się a u ­
dyencyę n a  dzień 5 g ru d n ia  1906.

Celem  strzeżen ia  praw  W ojciecha 
O sieckiego, u stan aw ia  się p an a  W ojciecha 
K urzeję w Szczaw ie kuratorem .

Tenże kurator zastępywać będzie swego 
kuranda w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I I I .  
Limanowa, dnia 7 listopada 19u6

L. cz. C. II  264/6 (1) (9E
, Przeciw Elżbiecie, Annie i Joannie P 

których miejsce pobytu jest nieznane, W 
siony został do e. k. sądu powiatoweg< 
Busku przez Franciszka Surmę pozew o 
koron.

N a pedstaw ie  pozw u z 2 2  październ 
1906 C. I I  264/6 (1 ) w yznacza się  »udy



eyę n a  dzień  8 g ru d n ia  1906 godz. 8 po po­
łudn iu .

Celem slrzeżen ia 'p raw  powyższych, u s ta ­
n aw ia  się p an a  dr. H ahua , adw okata w B u ­
sku, ku rato rem .

T enże k u ra to r  zastępyw ać będzie po­
w yższych n iew iadom ych  w rzeczonej spraw ie

n a  ich  koszt i n iebezpieczeństw o, dopóki oni 
w sądzie się n ie  zgłoszą lub  pełnom ocnika 
n ie zam ianują.

C. k. Sąd pow iatow y, O ddział II .
Busk, dn ia  27 lis topada 1906.

L. 17 .292 /p r.

O B W I E i Z C Z E I I E .
(9518)

Z pow odu rów noczesnego  ro zp isan ia  uzupe łn ia jącego  w yboru  p o s ła  n a  Sejm  k ra jow y  
z okręgu  w yborczego g m in  w iejskich  pow iatu  borszczow skiego n a  dzień  15 s tyczn ia  1907 
r. og łasza się n in ie jszem  n a  podstaw ie  § 2 2  o rdynacy i wyb. sejm . w ykaz w łaśc ic ie li dóbr 
ta b u la rn y ch , u p raw n ionych  w m yśl § 14 ord . wyb. sejm ., w edle b rzm ien ia  ustaw y z 26 
czerw ca 1887, N r. 46. dz. ust. kr. do w yboru  p o sła  w pow yższym  okręgu  w yborczym .

R eklam acye przeciw  tem u w ykazow i m ożna w nosić do P rezydyum  c. k. N am ies tn i­
ctw u we Lwowi® w przec iągu  dn i 14, licząc od dnia. ogłoszen ia.

E ek lam acye, w niesione po up ływ ie  tego  te rm in u , n ie  będą uw zg lędn ione .

Im ię  i nazw isko w yborcy N azw a ta b u la rn e j posiad łości

Dzierzek E d m u n d  F ra n c isz ek  2 im.

N iem czew eki Ja n  
Soś J a n  i Bazyli

W ierzchn iakow ce część W ierzchn i akowce, 
D zierzkow czyzna.

F ilip k o w iee  IV .
P iłatkow ce-Z iem bów ka.

Z Prezydyum c. k. Namiestnictwa.
Lw ów, d n ia  29 lis to p ad a  1906.

L. 17.293 pr.

OBW IESZCZENIE.
(9514)

Z pow odu rów noczesnego rozp isan ia  uzupełn ia jącego  w yboru p o sła  n a  Sejm  krajow y 
z okręgu w yborczego gm in  w iejsk ich , pow iatu  s ta ro sam b o rsk ieg o , n a  dzień 24 styczn ia  
1907 r. og łasza się n in ie jszem  n a  podstaw ie  § 22 o rdynacy i w yborczej sejm ow ej w ykaz 
w łaścic ie li dóbr tab u la rn y ch , u p raw n io n y ch  w m yśl § 14 ord. wyb. sejm . w edle b rzm ie­
n ia  ustaw y z 26 czerw ca 1887 N r. 46 Dz. u k. do w yboru p o sła  w pow yższym  okręgu 
w yborczym .

R eklam acye przeciw  tem u  w ykazowi m ożna w nosić do P rezydyum  c. k. N a m ie s t­
n ic tw a  we Lw ow ie w p rzeciągu  dn i 14, liceąc  od d n ia  og łoszenia.

R eklam acye w niesione po up ływ ie  tego  te rm in u  n ie będą uw zględnione.

śO .rc a W t* ' /lY z/n/H M  M O j - t -w i c i 1

1 /J J t /S Z fT  G ({0 5 5 Z G O  W jW T K O U ł lE

Im ię  i nazw isko w yborcy N azw a ta b u la rn e j posiad łości

B ie lań sk a  K rystyn* , S topn icka Ju s ty n a , W ą­
sowicz Ja n , B ielańsk i K arol, K oczyndyk 
P io tr , H ry n tc k i Jęd rze j i D om icela, S tane- 
cka K onstaneya z B ie lań sk i-h  i C hw alibóg  
A ndrzej 

B leich fe ld  Sam uel 
F re u n d lie h  S ara  
K n au e r A lb e r t m łodszy 
Łowy et W in te rb erg  firm a h an d lo w a  w 

P radze
P op ław ska  E u g e n ia  M ary a  2 im. i K obry- 

now a z P o p ław sk ich  K azim iera  Zofia 2 im. 
P o la  S tan is ław , P aw eł i M arya, P o jn a r  

W ojciech , M ateusz, Ja n , W u lf  J a n  i P io tr . 
Sam bor m ie jska K asa oszczędności

T urze część, w. h . 1117.

B aczyna.
Buczów ad S tarasó l. 
S m olm ca.
Ł opuszanka, C hom ina. 

T urze części.

P osada  fe lsz tyńska  część „Zofiówka" zw aca.

Suszyca rykow a część „K an d le ró w k a  i K an- 
d le rów ka I I .“ zw ana.

T opo ln iea  część.S tupn ieka Ju lia

Z Prezydyum c. k. Namiestnictwa.
Lw ów, d n ia  29 lis topada  1907.

Doniesienia prywatne.

aby ła sk aw a  P an i mogła w największym spokoju wybrać n a ­
s tę p n ą  sk rzynkę dopełn iającą.
T o ć !  i  " P a n i  r l - r io n i  nie maJ% jeszcze żadnej kotw icznej 

U  o & I l  i  a i-L il, U a l t / U i .  sk rzy n k i budow lanej, albo je ś li  p o s ia ­
dają przez pom yłkę sk rzynkę bez ochronnej marki 
„Kotwicy11, a więc naśladownictwo, w tenczas 
nowy cennik jest podwójnie ważnym dla 
skawej Pani, gdyż podaje on n a jd ro b n ie jsze  szcze­
gó ły  o każdej

Kotwicznej s t a n c e  M o e t a j
i um ożliw ia łaskaw ej P an i w y b rać  w zu p e ł­
n ym  spokoju na jodpow iedn ie jszą  sk rzynkę 
d la  sw oich dzieci. W  każdym  raz ie  prosim y  
we w łasnym  in te re s ie  z a p u n ię tać , że tylko 
skrzynki opatrzone ochronną marką 
kotwicą, są od ĆWIERĆ WIEKU do­
św iadczonym  R ich te ra  oryginalnym fa­
brykatem, w szystk ie zaś inne  ty lko  naśla­
downictwem.
W tym bogato ilustrowanym cenniku opisane są 
także kotwiczne skrzynki mostowe, kotwiczne nkła- 
danki, jak  kulisto-mozajkswe zabawki itd. Prawdziwe 

tyłka z kotwicą.

A d .  &  CJo,
król. nadw orni i szambelańsey dostawcy.

K antor i sk ład : Fabryka:
I . O p ern g a a a e  1 6 . W  .*.«'■ S E R B I I  9  X I I I .1 (H ie tz in g ) .

Rudolstadt, Norymberga, Olten (Szwajcarya), Rdterdam, St. Petersburg, N»w Yo'k.
Kto lubi muzykę, niseh zażąda także cennik sławnych Im perator - instrumentów muzycznych, 

aparatów  mówiących i kotwicznych membran.

za pomocą gorącego powietrza
ściśle podług zasad hygieny, znakomita w smaku i aromacie

codziennie św ieżo palona
/2 kilo ka,wy palonej Melange Nr. 1 1 kor 60

Nr. I I  1 kor. S0 W
N r. III............................................. 2 kor. 30
Nr. IV............................................. 2 kor. 40 b»

„ Melange cesarska Nr. V............................... 2 kor. S0 b®
poleca

Handel lierMty i ka^y

Edmunda Rieela
we Lwowie, Teatralna 3,

naprzeciw katedry.

Rzadowo uprawniona

F a W a  ¥01 p r a M  wmrn i s w a M i  loczilozycii
pod firmą

K. R Ż Ą C A  i C H M U R S K I
w K rakow ie , ni. św. Gertrudy 1. 4

wyrabia pod kontrolą komisyi Przemysłowej Tow. Lek. Krak. polecone przez to T o w a r z y s t w o

W o d y  m i n e r a l n e
odpowiadające składem chemicznym wodom: B i l i r & s b l e j ,  O i e s l i f i b l e r s k i e j ,  S e l t e r *  

s k l e j ,  V i c h y ,  M a r y e n b a d z l d e J ,  J O to m b n r g ,  K b s i a g e n ,  tudzież
S P E C Y A Ł B f lE  Ł E C Z J fI C Z E , jak  litową, bromową, jodową, żelazistą, kwaśną, oraz 

n o r m a l n e  w o d y  m i n e r a l n e  z przepisu p r o f .  J a w o r s k i e g o .

Sprzedaż cząstkowa w aptekach i drsgueryach. 
C e n n i M  n a .  ż ą d a n i e  f r a n c o .

Główny skład dla Lwowa w aptece J. Wewiórskiego, Halicka 5.

Rzadka okazya! Za bezc^ ’

Mn di loiicicl KsiąźKi i Czytelń
Nowo otwonzona antykwapnia

Zygmunta Igla
ppzy rogu ul. Chox>ążczyzny i Akadem ickiej

sprzedaje następujące zupełnie nowe książki 
dopóki zapas starczy 

po bajecznie zniżonej cenie:
Abgar-Soltan. „Rywale". Powieść. Kraków 1904. Zam;ast K. :P50 tylko K. T50.
Abgar-Soltan. „W idziane i odczute". Szkice. Kraków 1904. Zamiast K. 4-— tylko K 1-70. Ilf0
Barbey d’Auravilly. „Kawaler der Touelies". Przekład L. Rydla. Kraków. 1901. Zamiast K. 3'20 tp  

K. 1-40.
Bazśn. „Z Pruskiego zaboru11. (Rodzina Obsrl-). Kraków. 1902. Zamiast K. 3‘50 tylko K. 1'40. 
Benedykiowicz. „Stanisław W .tkiewiez jako krytyk, jego pojęcia, zasady i teorye w malarstwie". Krako*' 

1902. Zamiast K. 2’50 tylko K. 1.
Brodziński K. „W spomnienia mojej młodości". Wyd. prof. J. Tretiak. Kraków 1901. Zamiast K. 1 

tylko K. —'70.
Czermak W. „Studya historyczna". Kraków. 1901. Zamiast K. 6‘— tylko K. 2 40.
Dębicki L. „Z dawnych wspomnień 1846—48". Kraków. 1903. Zamiast K. 160 tylko K. —-70.

autentyezheI111
50-

' • 9

Gloger Z. „Geografia historyczna ziem dawnej Poiski". Wyd. 2-gie poprawione, 
rycinami. Kraków. 1903. Zamiast K. 2 — tylko K. 2 —.

Hoiiienstam. „korolińezycy". Opow. z wojen Karola XII. Kraków. 1905. Zamiast K. 1'20 tylko K. ~ ' ' a '
Koroleńko. „Niewidomy muzyk". Kraków. 1900. Zamias: K. 21— tylko K. —-80. ’ . „
Kołaczkowski Generał. „Wspomnienia od roku 1793—1831". 5 tomów z 33 ryeinam '. (Portrety p o lsk i 

Generałów). Kraków. 1902. Zamiast K. 10’— tylko K. 5-—.
Kowarska Z. „Podlotek". Opowiadania. Kraków. 1902 Zamiast K. 4-— tylko K. 1'60.
Kowerska Z. „Powieści". Kraków. 1899 Zamiast K. 3 60 tylko K. 1-40.
Kowerska Z. „Z pam iętnika Ornitologa". Kraków. 1900. Zamiast K. 3 — tylko K. 1-40.
Kożmlau St. „Rzecz o roku 1863". 3 obszerne tomy. Kraków. 1896. Zamiast K. 6 — tylko K. 3'— . 
Murawiew Generał. („W ieszatei'). „Pamiętniki 1863—65 “ Wyd. St. Tarnowski z 16 rycinam i 

Grotgera, Kossaka i (Matejki. Kraków. 1903. Zamiast K. 3-— tylko K. L40. 
Pepłowski-Schniir. „Jeszcze Polska nie zginęła". H istorya legionów polskich 1796—1806. Z 15 rycini

Kraków. 1897. Zamiast K. 4 '— tylko K' 1.60. _
Rys historyczny kam panii odbytej w roku 1809 w Ks. Warszawskiem, pod dowództwem ks. Józefa 1° 

niatowskieso. Kraków. 1905. Zamiast K. 3 60 tylko K. T40.
Rydel L. „Awantnruik XVIII. wieku". Szkic histor. Kraków. 1903 Zamiast K. 2 — tylko K. 1 -—- ^
Sizeranne R. „Malarstwo współczesne A nglii" z 12 pięknemi illustracyam i. Kraków. 1901. Z a m ia s t  K- 

5 '— tylko K. 2 '—.
; Zacharjasiewicz i. „Tajemnica Stefanii". 2 tomy. Kraków. 1902. Zamiast K. 5 — tylko K. 2 —.

wedie

tiaiB1'
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W y k a z

dnia 27 kwietnia 1906 i poprzednio wylosowanych, 
jeszcze w obiegu będących

Ą 0!,, l i s t ó w  h i p o t e c z n y c h .

32
329
595
128

1085
1240
1382
1577
1182
1964
8191
2488
2640
2871

Ser. A. po 100 zł. =  200 K.

3280
355g
J191
4076
}299
4526
1135

5167

6171

118
5937
Jl92

? ? 361593
n835

84 
363 
634 
750 

1115 
1242 
1385 
1583 
1786 
1966 
2198 
2444 
2658 
2946 
3129 
3281 
3565 
3828 
4094 
4311 
4534 
4748 
4900 
5200 
5644 
5931 
6204 
6382 
6746 
6940 
7196 
7373 
7595 
7878 
8106 
8323 
8427 
8689 
9050■ 
9276 
949if 
9715 
9932 
0132 
0465 
0730 
0908 
1101 
1411 
1613 
1854 
2311 
2710 
3063 
3218 
3544 
3931 
4262 
4608 
4864 
5275 
5561 
5854 
6114 
6361 
6562 
6902 
7072 
7269 
7541 
7801 
6016 
8155 
8372 
8587

9003
9187
9364
9485
9723
9835

20014
20143
20355
20437
20583
20745
20929
21141
21260
21427
21602
21771
22013

50
373
646
756

1133
1243
1390
1589
1793
1980
2214
2445
2664
2967
3159
3294
3570
3836
4096
4323
4540
4750
4915
5236
5730
5953
6212
6433
6752
6981
7207
7381
7613
7901
8109
8334
8430
8690
9077
9278
9493
9730
9934

10168
10477
10733
10931
11138
11429
11632
11914
12377
12730
13065
13262
13552
13941
14275
14652
14872
15295
15573
15870
16115
16384
16583
16903
17095
17288
17565
17825
18024
18184
18396
18594
18868
19053
19190
19366
19498
19729
19874
20018
20152
20369
20441
20615
20750
20948
21142
21278
21451
21651
21782
22030

53
397
648
821

1155
1244
1395
1604
1820
2010
2225
2490
2676
2968
3162
3348
3627
3865
4149
4372
4568
3769
4920
5254
5748
5955
6238
6436
6768
6989
7208
7390
7681
7902
8120
8337
8528
8705
9097
9289
9506
9747
9947

10197
10480
10734
10938
11150
11435
11637
11957
12434
12834
13069
13275
13564
13962
14308
14674
14873
15301
15611
15871
16149
16443
16593
16904
17123
17299
17567
17827
18038
18231
18419
18597
18869
19064
19192
19377
19504
19730
19888
20021
20154
20379
20443
20621
20751
20980
21165
21282
21453
21669
21805
22040

128
426
655
822

1163
1246
1413
1625
1840
2033
2270
2491
2711
2972
3174
3352
3639
3883
4154
4382
4586
4770
4932
5262
5760
5954
6263
6529
6782
7000
7223
7405
7708
7905
8125
8349
8535
8711
9173
9335
9560
9757
9948

10255
10484
10788
10940
11239
11442
11638
11984
12435
12836
13120
13291
13621
14012
14321
14678
14888
15319
15612
15872
16151
16448
16630
16907
17124
17320
17586
17843
18045
18239
18437
18608
18877
19092
19194
19404
19533
19734
19891
20053
20166
20380
20452
20639
20769
21013
21168
21295
21467
21691
21812
22044

154
482
656
842

1207
1262
1423
1626
1885
2043
2298
2498
2737
2978
3184
3353
3641
3884
4166
4384
4602
4838
4969
5315
5809
5956
6274
6539
6783
7026
7232
7410
7713
7910
8127
8350
8540
8811
9177
9336
9566
9793
9954

10285
10489
10750
10954
11284
11446
11640
11985
12532
12872
13135
13323
13720
14013
14333
14695
14894
15356
15639
15909
16152
16450
16689
16912
17136
17343
17594
17906
18047
18277
18447
18518
18878
19095
19196
19407
19572
19737
19915
20075
20176
20388
20481
20660
20775
21019
21170
21306
21476
21695
21821
22050

158 
524 
670 
924 

1218 
1267 
1436 
1728 
1890 
2047 
2334 
2507 
2748 
3021 
3204 
3365 
3664 
3886 
4175 
4395 
4608 
4841 
5011 
5351 
5831 
5965 
6276 
6552 
6799 
7042 
7255 
7423 
7720 
7927 
8200 
8352 
8544 
8841 
9181 
9337 
9587 
9810 
9971 

10314 
10558 
10777 
10992 
11306 
11451 
1.1655 
12024 
12533 
12880 
13137 
13346 
13761 
14055 
14338 
14724 
14970 
15377 
15705 
15969 
16165 
16464 
16697 
16916 
17151 
17346 
17595 
17922 
18048 
18281 
18450 
18645 
18897 
19116 
19199 
19414 
19575 
10752 
19922 
20081 
20202 
20389 
20482 
2  '661 
20777 
21022 
21183 
21309 
21495 
21698 
21877 
2.2077

165
526
677
933

1231
1286
1497
1734
1902
2051
2340
2514
2752
3042
3212
3386
3735
3892
4189
4415
4622
4843
5053
5366
5850
6020
6278
6555
6802
7045
7271
7461
7731
7928
8235
8354
8581
8890
9189
9356
9591
9811
9990

10342
10568
10790
110 20
11315
11479
11656
12045
12535
12831
13144
13349
13762
14075
14347
14762
15010
15411
15715
15976
16201
16483
16750
16969
17159
17382
17596
17950
18061
18291.
18456
18676
18898
19121
19231
19421
19592
19767
19924
20087
20240
20398
20520
20668
20812
21027
21196
21332
21515
21719
21901
22104

182
557
684
973

1232
1331
1517
1740
1933
2076
2344
2536
2771
3057
3235
3395
3738
3899
4252
4418
4651
4847
5103
5427
5859
6032
6309
6572
6834
7075
7300
7463
7747
7944
8249
8355
8589
8906
9192
9363
9592
9813
9992

10347
10585
10798
11023
11318
11495
11680
12082
12579
12907
13146
13365
13764
14076
14411
14796
15016
15476
15723
15987
16204
16484
16773
16981
17169
17429
17616
17960
18064
18298
18458
18725
18902
19148
19234
19443
19594
19768
19934
20088
20263
20401
20582
20678
20815
21035
21.202
21335
21510
21729
21934
22137

216
558
685

1023
1233
1336
1521
1748
1959
2078
2380
2538
2829
3071
3253
3401
3743
3930
4258
4435
4663
4849
5108
5469
5870
6076
6326
6583
6836
7108
7304
7465
7756
8014
8276
8357
8607
8914
9201
9388
9617
9861

10010
10389
10588
10805
11043
11323
11499
11695
12174
12580
12925
13159
13403
13767
14138
14487
14806
15072
15479
15724
16027
16259
16512
16865
16983
17201
17507
17639
17965
18085
18306
18462
18732
18929
19167
19251
19457
19610
19793
19940
20094
20265
20407
20533
20679
20848
21076
21209
21338
21520
21730
21935
22146

219
567
695

1026
1236
1339
1541
1763
1960
2093
2412
2540
2854
3081
32134
3475
3768
3931
4 2 p
4484
4668
4855
5117
5539
5883
6087
6328
6635
6883
7121
7309
7516
7761
8015
8298
8360
8609
8943
9254
9440
9648
9873

10018
10412
10590
10831
11055
11325
11522
11748
12195
12583
13013
13162
13431
13876
14172
14497
14826
15124
15489
15802
16039
16291
16523
16874
17006
17243
17520
17789
17966
18100
18312
18471
18790
18973
19168
19297
19463
19647
19809
19963
20125
20300
20416
20558
20711
20860
21088
21233
21380
21544
21732
21942
22153

276
578
723

1032
1237
1346
1555
1764
1961
2144
2422
2610
2861
3085
3277
3514
3770
3962
4272
4512
4669
4880
5118
5585
5886
6095
6358
6716
6889
7129
7312
7537
7762
8063
8302
8392
8636
8945
9260
9447
9649
9881

10054
10446
10599
10834
11076
11339
11564
11767
12285
12584
13022
13189
13470
13889
14235
14506
14828
15222
15524
15823
16040
16302
16538
16877
17068
17245
17526
17740
18000
18114
18332
18500
18813
18984
19176
19323
19468
19663
19810
19973
20127
20305
20422
20566
20722
20894
21093
21234
21385
21565
21734
21944
22158

320
593
724

1040
1239
1381
1561
1772
1963
2189
2437
2637
2869
3093
3279
3521
3777
3992
4292
4513
4690
4887
5166
5602
5887
6167
6369
6717
6918
7178
7333
7553
7766
8077
8305
8404
8678
9021
9261
9476
9684
9913

10068
10452
10631
10875
11091
11343
11598
1 1 8 0 6
12295
12634
13043
13196
13502
13901
14242
14569
14829
15243
15525
15841
16063
16303
16556
16880
17069
17247
17539
17776
18007
18139
18345
1853'*
18814
18991
19178
19356
19476
19708
19817
19974
20129
20325
20432
20569
20733
20906
21105
21247
21398
21581
21751
21962
22208

22209
22343
22498
22640
22793
22959
23175
23351
23596
23784
23951
24118
24250
24374

22213
22361
22500
22650
22798
22962
23176
23354
23603
23806
23952
24156
24266
24416

22219
22372
22516
22652
22830
23018
23177
23363
23609
23833
23970
24159
24273
24417

22227
22376
22541
22660
22848
23027
23179
23378
23614
23837
23976
24187
24290
24452

22228
22387
22546
22669
22869
23032
23211
23425
23619
23872
23981
24188
24319
24454

22249
22395
22547
22694
22891
23033
23228
23445
23626
2-3880
24000
24190
24325
24471

22274
22443
22568
22731
22908
23038
23274
23458
23630
23882
24010
24196
24334
24475

22278
22444
22594
22760
22910
23062
28287
23468
23637
23884
24025
24208
24338
24519

22285
22449
2*616
22762
22926
23072
23295
23495
23649
23906
24034
24227
24356
24703

22324
22469
22617
22774
22937
23079
23296
23526
2365.1
23907
24049
24231
24357
24709

22328
22478
22624
22776
22938
23108
23302
23536
23690
23908
24079
24238
24359

22334
22489
226*5
22785
23943
23140
23340
23593
23715
23929
24090
24242
24361

79
410
634
991

1291
1535
1979
2514
2900
3261
3734
3919
4189
4462
4814
5338
5742
5947
6260
6732
6944

95
452
654

1049
1302
1536
1981
2525
2922
3269
3745
3931
4194
4529
4828
5368
5758
5983
6262
6756

54
403 
615 
989 

1278 
1534 
1942 
2469 
2889 
3238 
3648 
3910 
4167 
4407 
4798 
5278 
5739 
5912 
6210 
6692 
6932 
7217 
7649 
7943 
8347 
8628 
8959 
9217 
9673 
9970

10134 10146 10159 
10323 10355 10366 
10511 10515 10516 
10716 10743 10757 
10956 10962 10963 
11245 11248 11268 
11369 11398 11410 
11686 11693 11694 
11852 11856 11880 
11945 11948 11966 
12235 12258 12259 
12378 12382 12386 
12563 12566 12570 
12690 12724 12752 
12992 13015 13018 
13240 13246 13259 
13450 13453 13478

6965 
7269 

7671 7678 
7968 7980 
8358 8383 
8632 8647 
8971 8992 
9277 9-331 
9695 9696 
9973 9980

Ser. B. po 500 zł. =  1.000 K.
103 163 173 175 176 214 289
478 495 496 530 532 533 555
787 807 832 840 846 853 857

1065 1066 1089 1140 1143 1191 1218
1804 1347 1359 1365 1367 1486 1517
1537 1538 1590 1606 1673 1691 1720
2030 2046 2081 2089 2193 2231 2263
2544 2614 2667 2732 2735 2758 2762
2928 2968 2979 2994 3085 3105 3117

*3320 3373 3394 3423 3433 3468 3486
8747 3749 3754 3770 3794 3807 3827
4028 4054 4065 4091 4109 4121 4127
4205 4239 4265 4303 4318 4341 4358
4588 4648 4651 4662 4663 4689 4691
4830 4858- 4896 4957 4971 4989 5090
53^9 5408 5464 5511 5554 5602 5633
5799 5805 5828 5833 5834 5836 5837
5984 6005 6076 6085 6095 6098 6151
6278 6323 6327 6393 6437 6522 6596
6771 6782 6785 6788 6811 6830 6860
6986 7003 7008 7023 7041 7054 7099
7345 7352 7356 7392 7467 7484 7512
7691 7718 7733 7 7 7 0 ' 7784 7870 7904 
8077 8105 8124  8149 8157 8  i 87 8188
8431 8440 8449 8490 8504 8505 8507
8649 8672 8712 8741 8761 8785 8795
9022 9027 9036 9010 9050 9078 9081
9346 9359 9417 9497 9522 9554 9556
9750 9804 9816 9850 9858 9887 9915
6989 9997 10046 10052 10056 10087 10090

10161 10163 10164 10183 10215 10217 10220
10368 10393 10405 10408 10444 10446 10453
10577 10581 10608 10644 10650 10672 10681
10763 10787 10788 10795 10797 10847 10854
10985 11012 11034 11035 11065 11075 11140
11271 11272 11273 11274 11287 11299 11302
11417 11533 11545 11557 11634 11657 11660
11696 11711 11733 11740 11747 11748 11820
11884 11895 11896 11897 11898 11903 11904
12003 12009 12014 12020 12059 12105 12132
12264 12309 12317 12325 12331 12332 12336
12390 12409 12414 12423 12452 12473 12496
12583 12590 12593 12620 12662 12664 12665
12822 12831 12857 12858 12896 12967 12969
13118 13121 13136 13151 13154 13169 13196
13297 13314 13352 13368 13995 13410 13435
13481 13491 13499

298 
569 
901 

1225 
1523 
1782 
2350 
2796 
3125 
3493 
38-32 
4140 
4380 
4727 
5123 
5652 
5840 
6155 
6637 
6863 
7104 
7523 
7922 
8201 
8517 
9922 
9152 
9582 
9948 

10104 
IW  36 
10470 
10686 
10895 
11141 
11339 
11664 
11821 
11905 
12136 
12347 
12516 
12666 
12971 
13218 
13436

308
573
966

1240
1524
1788
2353
2864
3140
3547
3849
4152
4384
4729
5226
5676
5842
6157
6670
6887
7107
7534
7923
8215
8521
8934
9157
9658
8958

10118
10266
10482
10397
10903
11142
11341
11665
11827
11906
12139
12349
12533
12667
12987
13224
13439

22339
22496
22629
22791
22945
23174
23345
23-395
23766
23943
24103
24246
24367

312
574
981

1269
1533
1934
2443
2870
3210
3566
3869
4159
4390
4731
5263
5719
5870
6179
6674
6902
7201
7602
7935
8303
8569
8947
9184
9864
8965

10132
10275
104S3
10711
10937
11188
11359
11666
11841
11910
12203
12368
12552
12684
12988
13234
12440

Ser. C. po 1.000 zł. =  2 .000 K.
6

655
1 1 1 2
1486
1825
2215
2925
3341
3695
4239
4943
5403
6144
6682
7236
7550
8070
8462
9170
9573

10058
10339
10845
11205
11887
12343
12772
13216
13620
14141
14515
14934
15502
15954
16294
16908
17195
17666
18035
18389
18969
19547
20000
20391
20814
21862
21900
22323
22659
23091
23402

137
656

1128
1488
1831
2285
2926
3368
3721
4279
5049
5409
6190
6734
7301
7562
8082
8507
9182
9579

183
674

1218
1496
1832
2304
2998
3369
3740
4377
5088
5443
6193
6766
7305
7568
8118
8592
9183
9599

10062 10063 
10399 10406 
10849 10905 
11305 11343 
11993 12048 
12392 12418 
12796 12931 
13229 13307 
13632 13639 
14166 14182 
14537 14582 
15057 15061 
15503 15523 
15980 15998 
16295 16373 
16938 16940 
17198 18281 
17672 17679 
1*131 18138 
18405 18437 
19002 19023 
19693 19732 
20016 20085 
20394 20412 
20961 20963 
21379 21438 
21901 21935 
22870 22405 
22698 22725 
23119 23123 
23414 23419

237
731

1219
1502
1835
2479
2999
3370
3835
4379
5093
5505
6194
6838
7338
7590
8153
8738
9323
9:>3'J

242 
805 

1230 
1509 
1836 
2503 
3044 
3409 
384 i  
4383 
5094 
5506 
6239 
6916 
7347 
7644 
8156 
8756 
9105 
9657 

10064 10090 
li>411 10455 
10931 10986 
11436 11488 
12067 12087 
12420 12463 
12960 13049 
13367 13385 
13640 13641 
14184 14249 
14627 14646 
15081 15088 
15533 15588 
16029 16053 
16375 16401 
15945 16959 
17328 17346 
17712 17733 
18162 18179 
18439 18471 
19053 19169 
19756 19758 
20196 20230 
20441 20500 
20968 21000 
21485 21509 
21946 21959 
22418 22423 
22731 22733 
28138 23179 
23445  23446

269 270 349
806 908 981

1221 1228 1231 
1566 1600 1609 
1839 1872 1997 
2507 251.4 2518 
3146 3176 3225 
3511 3545 3574 
3857 3922 3948 
4579 4611 4739 
5204 5239 5270 
5578 5601 5618 
6269 6312 6398 
6948 6981 7027 
7373 7390 7391 
7663 7757 7771 
8176 8211 8221 
8831 8832 8844 
9406 9412 9453 
9687 9753 9754 

10095 10126 10165 
10551 10636 10637 
11026 11067 11147 
11490 11564 11579 
12089 12115 12123 
12492 12514 12526 
13102 13104 13135 
13413 13417 13423 
13667 13717 13779 
14250 14267 14273 
14687 14695 14718 
15110 15155 15163 
15606 15628 15630 
16098 16102 16119 
16402 16484 16524 
17021 17039 17087 
17560 17577 17590 
17767 17817 17818 
18200 18257 18380 
18658 18815 18323 
19279 19289 19294 
19837 19839 19869 
20274 20283 20284 
20502 20510 20571 
21029 21.068 21091 
21530 21625 21700 
2 i 970 21995 22112 
22467 22526 22541 
22785 22795 22818 
23204 23215 23217 
23465 23468 23469

350 358 438 631 651
988 1004 1054 1062 1115

1244 1247 124S 1296 1445
1628 1701 1754 1818 1824
1998 2016 2120 2202 2205
2688 2724 2768 2806 2890
3226 3243 3251 3325 3332
3633 3654 3667 3680 -3692
3954 4069 4032 4183 4211
4776 4862 48<BS 4909 4941
5318 5345 5376 5390 5395
5770 5924 6053 6073 6115
6501 6548 6611 6 6 ?2 6660
7088 7104 7 i. i  3 7225 7230
7401 7423 7433 7457 7485
7822 7884 7995 8053 8062
8246 8255 8386 8405 8443
8 -0 3  8920 9096 9154 9165
9455 9456 9453 9459 9555
9807 9973 9989 10036 10056

10166 10228 10320 10329 10331 
10653 10707 10725 10765 10831 
11170 11176 11205 11210 11221 
11677 11695 11734 11753 1 1 ,1 3  
12128 12144 12187 12274 12337 
12587 72644 12650 12677 12718 
13150 13163 13164 13212 13215 
13467 13471 13529  13548 13609 
13871 13951 13983 14076 14101 
14295 14323 14325 14409 14442 
147*0 14761 14762 14769 14897
15215 15240 15241 15300 15448 
15851 15875 15876 15879 15889
16131 16156 16184 18209 182*3 
16573 16582 16620 16633 16801 
17091 17100 17113 171-38 17183 
17595 17638 17642 17662 17663 
17820 17836 17927 17947 17972 
18331 18332 18333 18334 18366 
18841 18858 1 8 )1 8  18923 18938 
19331 19377 19412 19492 19330 
198 :4 19895 19900 19958 19965 
20293 2033 i 20333 20334 20339 
20579 2u601 2*008 20703 20744 
21119 2 !.250 21271 21288 21296 
21705 21834 21887 MM17 21899 
22113 22201 22234 22258 22321 
22561 22586 22593 22624 22653 . 
22S34 22902 22907 22954 23078 
23254 23309 23332 23339 2-3375 
23470 23477 23482 23510 2-3540



10
23559
23863
23972
24217
24497
24748
25078
25550
25849
26273
26468
26558
26939
27412
27839
28177
28615
28S34
29140
29887
30149
30238
30501
30946
31165
31304
31577
31960
32267
32544
32791
33218
33347

23560
23872
24011
24217
24521
24749
25076
35622
25897
26277
26470
26560
26944
27461
27905
28182
28641
28906
29141
29896
30153
30239
30502
31017
31175
31366
31608
31989
32279
32558
32799
33222
33348

23642 
23875 
24021 
24256 
24546 
24751 
25094 
25638 
25898 
26285 
26497 
2656 i 
26979 
27462 
28000 
28191 
28651 
28951 
29166 
29912 
30159 
30240 
30520 
31018 
31197 
31379 
31617 
32917 
32287 
32589 
32824 
33262 
33352

23669
23877
24040
24262
24575
24798
25139
25652
25922
26297
26502
26594
26990
27463
28033
28322
28655
28960
29292
29940
30165
30241
30521
31027
31199
31389
31639
32040
32334
32617
32888
33271
33382

23682
23893
24061
24263
24582
24847
25161
25673
25959
26312
2651.4
26618
27016
27472
28061
28439
28668
29012
29299
30003
30166
30269
30550
31030
31229
31390
31680
32047
82342
32666
32895
33277
33385

23711
23901
24087
24301
24610
24855
25220
25715
25961
26316
26515
26652
27030
27484
28071
28475
28676
29013
29748
30006
30169
30298
30577
31031
31230
31428
31695
32060
32344
32667
32909
33279
33394

23735
23904
24148
24358
24637
24925
25250
25716
25962
26324
26527
26719
27056
27512
28095
28515
28698
29027
29760
30039
30170
30316
30599
31053
31231
31445
31698
32061
32345
32710
32922
33280
33426

23753
23906
24149
24375
24663
24971
25423
25787
26010

26542
26722
27059
27692
28126
28533
28732
29029
29761
30069
30211
30318
30696
31060
31241
31446
31699
32062
32347
32717
32963
33286
33469

23785 
23923 
24150  
24401 
24707 
24988 
25428 
25800 
26055 
26344 
26547 
26772 
27060 
27697 
28132 
28556 
28751 
29031 
29768 
30070 
30215 
30339 
30713 
31087 
31243 
31454 
31748 
32081 
32402 
32728 
33050 
33302 
33475

23809
23950
24151
24422
24720
24999
25436
25815
26058
26363
26548
26773
27230
27699
28140
28570
28754
29051
29799
30072
30217
30360
30714
31117
31252
31502
31770
32169
32479
32730
33097
33316
33476

23810
23951
24152
24429
24723
25054
25461
25838
26139
26368
36552
26797
27271
27724
28145
28595
28762
29063
29827
30079
30219
30374
30866
31120
31269
31537
31786
32193
32481
32784
33140
33319

23832
23952
24184
24446
24729
25057
25485
25839
26159
26441
26554
26863
27318
27753
28149
28604
28763
29067
29857
30106
30223
30447
30873
31121
31280
31565
31920
32251
32485
32787
33153
33321

^23862
23964
24194
24448
24738
25060
25488
25848
26272
26454
26556
26896
27411
27827
28155
28610
28772
29128
2987S
30125
30224
30483
30881
31164
31282
31567
31926
32258
32520
32790
33157
33325

Ser. D. po 5 .000 zł. == 10.000 K.
92 116 177 191 198 215 269 337 348 389 434 485 569

587 601 613 736 744 770 782 808 837 862 879 993 1019
1061 1165 1 2 1 1 1246 1264 1327 1364 1665 1740 1784 1846 1851 1893
1960 1977 1994 2049 2059 2139 2165 2265 2231 2245 2304 2367 2381
2444 2451 2558 2585 2600 2682 2794 2816 2836 2853 2903 2906 2944
2947 2986 3006 3017 3028 3030 3053 3054 3065 3077 3094

Ser. E. po 10.000 zł.. =  20 .000 K.
40 6 6 119 268 299 310 381 439 471 537 606 743 753

652 693
Ser. E. po 20.000 K.

rs-
O procen tow an ie  w yżw ym ien ionych  lis tów  u s ta je  z te rm in em  ich  p ła tności ^  ^  

zie gdyby  m im oto kupony  p ła tn e  po tym że te rm in ie  zostały w ypłacone, 
trącone  przy  w yp łac ie  kap ita łu .

Losow anie 4 °/0 L istów  h ipo tecznych  odbyw a się dwa razy do r o k u ,  a 
cie z końcem  kwietnia i z końcem  października.

W postępowaniu amortyzacyjnem:
4 : ° / o  l i s t y  h i p o t e c z n e

w raz z k u p o n a m i:

Ser. G. po 2 .000 K. Nr. 37, 625, 1570, 1714, 1723, 1799, 1889, 1896’ 
2203, 2903, 2904.

Następne losowanie z końcem kwietnia 1907.

Lw ów, d n ia  15 lis to p ad a  1906.

C. K. mm. GALIC. A r a  B A !  h ipo tec zn y .

806 818 822

O procen tow an ie w yżw ym ien ionych  lis tó w  u s ta je  z te rm in em  ich  p ła tn o śc i, a w r a ­
zie gdyby  m im oto kupony p ła tn e  po tym że te rm in ie  zosta ły  w y p łaco n e , będą one p o ­
trącone  p rzy  w ypłac ie  k ap ita łu .

W postępowaniu amortyzacyjnem:
4ł/a% l i s t y  h i p o t e c z n e

w raz z k u p o n a m i:

Ser. A. po 100 zł. =  200  K. Nr. 6032, 8544, 9015, 14144.
Ser. B. po 500 zł. =» 1000. K. Nr 2045, 2046  3261, 7261, 83S3,
Ser. G. po 1.000 zł. =  2 .000 K. Nr. 1004, 12940, 23029, 23030, 23031, 

23032, 23215, 23216, 23217.

Kupon płatny 1 maja 1903 od 4V20/0 listu Ser. G. Nr. 27298.
Kupony ołatne 1 listopada 1904 od 4 0 0 listów  Ser. A. Nr. 8935  i 16630. 
Kupony płatne od 1 maja 1905 do 1 listopada 1908 od 4 1/„% listu Ser. B, 

Nr. 7538.

Następne losowanie z końcem kwietnia 1907.

Lw ów , dn ia  15 lis to p ad a  1906.

C. Ł  OPRZ. GALIC. AKCYJNY BANK HIPOTECZNY.
C. k. uprzyw. A  galic. akcyjr.y

B A N K  H IPOTECZNY.

W y k a z
dnia 27 kwietnia 1906 i w poprzednich ciągnieniach 

wylosowanych, a w obiegu będących

4°|0 l i s t ó w  h i p o t e c z n y c h .
Ser. A. po 200  K.

626 801 861 1092 1156 1230 1558 1642 1780 1731 1893 2176
2356 2364 2495 2566 2584 2951 3299 3323 3602 3804 3946 4081
4282 4578 4725 4733 4734  4782 4834 5001 5016 5111 5289 5335
5528 6548 6586 6697 6818 6828 7116 7118 7151 7379 7399 7676
7929 8104 8216 8237 8316 8422 8430  9170

2313
4090
5465
7820

Ser. B. po 1 OOO K.
8 6  412 474 630 664 756 1556 1563 1642 1829 2016 2380

3095 3267 3559 3666 3955 4016 4202 4846 5056 5061
2925

Ser. G. po 2 .000 K.
3 468 974 1078 2037 2658 3158 3677 4032 4301 4428 5308

6729 7114 8602 8670 8808 8980 9261 10133 10910 11416 11736 12309
12915 12989  13653 13674 14167 15058

Ser. D. po 10.000 K.
248 320 552 554

5323
12865

ELEKTR9SI01I
lam py spirytusowo-źarowe

bez knota
o sile 75 i 100 świec, zu ży w a j^  
litr spirytusu na 16 godzin świeceń1 ’ 
dla oświetleń, wystaw, ulic, sal, jako* . 
lampy stołowe, pokojowe, wiszące 

stojące.
Eksplozya wykluczona.

Reprezentacya i składy u firmy:

EllMi, M l i SI
Lwów, Kopernika 15a. 

Czerniowce, Hingplatz

Ogłoszenie licytacyL
O. k. uprzyw. galicyjski akcyjny .

BANK HIPOTECZNI
we Lwowie

podaje da powszechnej wiadomości że zapadłe z do^
St>  c z e r w c a  1 9 0 6

a iiieprolongowaiie i ple wykupione

zastawy w kasie zaliczkowej
mianowicie:

w o r y  wartościowe, Kteiioty, ( M e  Kamienie, nerły, Korala, Ufi
srehro i t. il.

dni 10 i 11 grudnia 1906
o godzinie w pół do 10 przed południe#  

w ©bee c. b . M ©tary usza
przez publiczną licytacyę najwięcej ofiarujące# 

za gotowiznę sprzedane będą. 
Licytaeya odbędzie się w lokalnościach gmac^ 

Banku hipotecznego pod Nr. 15. plac Halick1

UWAGA: Tylko do dnia poprzedzającego licytacyę 
by 6 przeznaczone do sprzedaży zastawy wy* 
pione lub odnośne zaliczki prolongowane.
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1 e czyste niezaprawiane alkoholami, wę-

B,P*6sk' aus^ ? a<''k*;<’ francuskie, reńskie, hi- 
6 w najlepszej jakości po cenach naj- 
P«leca handel herbaty, kawy i wina

^ g j i d a  B A e d l a ,  L w ó w .

Matnie nowcki 
śvn2jd+szedł«fy tran sp ort  

ualhow szych  
l o r n e t e k

o b o r z e  i najnowszych 
ach. Ceny najniższe (z per- 

masy od 8 zł.),<CJ iuasy oa o m.)
^Parnicki i Syn
, °Ptycy i mechanicy 

p|. HalicŁi I - 1
sra ś w ię t a

koszyk c y try n  .
5 * 
§ * 
5 ” 
5 * 
5 ” 
5 
5 
5 
5

koszyk pom arańcz - - •
kalafiorów .........
M igdałów  I. 15, II. . -
ro<lzynków I. 1 2 , II. - - 
° r zechów  w łosk ich  bez łup
R zęchów  laskow ych . .
%  s u ł t a ń s k ic h ....................

w iankow ych  • - - •
dakteli fran cu sk ich  . . •
shwek suszonych 2 -50 do 
Pow ideł
^ io d u  pa to k a  . . . • •
Sl®alcu I ...................................
słon iny  solonej 7 ‘30, wędz 
t r o n ó w  I .  . ■ • - •
czekolady S u ch ard  od 3 * 0  do

oraz inne  tow ary  poleca

2-50
3-20 
•3‘2 n

g Y y t r a y S c i  otraymają 6 kawałków eylrowyeh 
^  i Katalog DARMO u NEUKIRCHNERA, GER- 
KAU. Czechy

Z  n n u / n d i l  zmiany lokalu spraednje kołdry i 
p U W U U i i  materacy no zniżonych cenach Jó­

zef Sohnster, Lwów, Kooernika 5. Przenoszę sklep 
na ul Trzeciego Maja 1. 5, pod firmą

Józef Schuster i Kazimierz Toczyski
skład mebli, dywanów 1 pościeli.

Świeży miód deserowy
kuracyjny najlepszy, twardy lub płynny 
(patoka) z własnych pasiek 5 kg. 6 K 

60 h franco,

Korzenieiicz, ul naucz., Iwaaczany.

M m m a i t n ó n i  Dependence B p i s t o l .  Występ pol- 1 UumUlluMul. skiego humorysty LUDWIKOWSKIEGO. 
Dwie sensacyjne komedye. Program familijny. Początek o godzinie pół do 9.

Od 1 września 1906 r. wychodzi w Warszawie pod redakcyą 
ANDRZEJA NIEMOJEWSKIEGO dekada

„M YŚL NIEPODLEGŁA'4
pośw ięcona A U TO N O M II C ZŁO W IEK A .

W aru n k i p rz e d p ła ty : R ocznie 20 K., P ó łroczn ie  10 K., K w arta ln ie  5 K.

Prenumeratę przyjmuje: S. Sokołowski. Binro dzienników czaso­
pism i ogłoszeń. Lwów, Pasaż Hansmana 9.

■ * .V

Już n a d esz ły
d o

9-50 
8-40 
8 '40  
S- — 
8 ‘80

G U R O W I C Z
B ud ap eszt.

V

Magazynu Henryka Schwarza
K rak ów , G rod zk a  13 , te le fo n  43 , 

OKK.YOIA jesienne i zimowe
jakoto:

Żakiety, sączki, okrycia długie wato­
wane — astrach ano we — futrzane.

Mapzyn ty to n n ie  wszelkie oRrycie, łostymy i u n i i
po nader niskich cenach

szybko, dokładnie I punktualnie*

uprzyw. galicyjski ^  akcyjny Bank hipoteczny
■ s i w o  J Ł  w ^ r i o

u

B H e :  

w Krakowie 
w Czerniowcach  
w Tarnopolu

E k s p o z y t u r y :

w Stanisławowie 
w Podwołoczyskach 
w Nowosielicy

l l

p "

^ V L p V L j O  i  S p r ^ O d . a . 3 0

wszelkie papiery wartościowe i monety po najdokładniejszym kursie dziennym, nie
licząc żadnej prowizyi,

Zlecenia giełdowe
uskutecznia się pod najprzystępniejszymi warunkami i udziela wszelkich informacyj

co do pewnej i korzystnej L o k a c y f  k a p i t a ł ó w .
WszeMe t i o i y  i u l u m i i  m i r y  wartościowi wypłaca się k  potrącenia prowizyi i t a l ó w .

Bezpłatne przeglądanie numerów losów i innych papierów podlegających losowaniu.
Ubezpieczenie losów przed stratą z powodu wylosowania.

Oddział depozytowy
przyjmuje wkładki i wypłaca zaliczki na rachunek bieżący, bierze do przechowania

papiery wartościowe i udziela na nie zaliczek.
Nadto zaprowadzono na wzór instytueyj zagranicznych tak zwane

s e b o w k o w e(iafe Deposits).
Za opłatą 50 do 70 kor. rocznie, depozytaryusz otrzymuje w stalowej kasie pancernej schowek do wyłącznego u >y iko 

i pod własnym kluczem, gdzie bezpiecznie a dyskretnie przechowywać może swoje mienie lub ważne dokumenty "
W  tym kierunku poczyni} Bank hipoteczny jak najdalej idące zarządzenia. Przepisy odnoszące sie do *tego rodzaju  

depozytów otrzymać można bezpłatnie w oddziale depozytowym.
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a m # o » x e f n i a

od wyrazu petitem 3 halerzy, tłustym  
petitem 4 halerzy

IBS®

m jąoy  dw a po< til bne fcw*a<ie- 
c t w 1 w n h a r ^ i t t  r / e  ir*struV <>ra 
<i<»mnt» ego  p -s/.u<« u je  lefceyt w 
m iłjscu . Z głoszenia: Pasaż H&us- 

w an a  9.

, r

,;iP>

Miód pszczelny
praw dziw y patoka, de-erow y  tegoroczny  z łąk  
podo lsk ich  z w łasne j pas iek i w 5 kg . b la - 
szankach  za 5 kor., k u rac y jn y  lipow y 5 kg. 
za 7 kor. w ysy ła  pod g w aran c y ą  n ie o p ła tn ie

33b JEfcecojpt.
pieczenia ciast

w szelkipgo rodzaju , d rug ie  w ydan ie  au to rk i 
dzieła  „P rak ty c zn a  k u c h n ia 11 Róży Maka- 
rewiczowej. C ena we. Lw ow ie 2 korony, 
z p rz e s y ł.ą  ko ron  2 -50. Do n ab y c ia  w księ­
g a rn ia c h  lub  u au to rk i Lw ów, ul. C icha 1,

I I
T A K S O

bo lokal o 10.000 koron tańszy.
Kilimy, porty ery  kilimowe, kao", 
patarufki, chodniki, DYWANY 

(Sm yrna) wyrobu krajowego 
poleca

BAZAR KRAJOWY w e Lwowie,
u l. Akademicka 1. 11. 

Kupujmy co kraj wytwarza.

I 1
Przeprowadzenia

pat. wozy 6 i 8 metr. 
G w w n a n c y a  s a  e a ł& ś ć *

52 w łasnych wozów meblowych patentów.

Składy do przechowywania mebli. /

CARO i JELLINE*
Wiedeń, Sefcottenrlng 27, 

Bndapesjity Araay Janos 84
Lwów, Kościuszki 18.

flFelefiw i* 4**«»

Cierpiący na epilepsye!
Zakład leczniczy

w miejscu kąpielowym Balf
koło Ódenbur.m, 2 godziny oddalony od Wiednia, 
zezwolone uchwalą król. węg. Ministerstwa spraw 
wewnętrznych do I. 56.445/1903, miejsce na 250 
chorych obojga płci. Przyjmowanie chorych nastę­
puje w d?óch oddziałach z wiktem a mianowicie: 
I. klasa 1600 koron, II. kla3a 1000 koron rocznie, 
za którą to cenę chorzy utrzymują kompietny wikt, 
pielęgnacyę lekarską i kąpiele Opatrywaniem i do­
glądaniem chorych zajmują się zakonnice św. F ran ­
ciszka. Bliższych wiadomości udziela dyrekcya miej­
sca  kąpielowego BALF lub w łaściciel Dr. Stefan 
Wosiński, poczta, staeya kolejowa i telegraficzna 

w miejscu.
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P o ż y c z k i
załatw ia za kondyktem i bez kondyktu dla P. T. 
urzędników, oficerów « ogólności, profesorów, wie­
lebnego duchowieństwa, nauczycieli, noiaryuszy, le­

karzy, adwokatów i aptekarzy

Reprezentacya „Beamten - Vereinu“
we Lwowie, ul. Kopernika 1. 28.

W Magazynie

H E IE Y tA  SCHWARZA
Iraków. Grodzka 13.

Telefon 43.

Wielb ifs jr ie iiz  [T iu l

Kredyt osobisty
dla urzędników, oficerów, nauczycieli i t. d. Samo­
istne konsoreya oszczędnościowo-pożyczkowe Sto­
warzyszenia urzędników udzielają pod jak najdo­
godniejszymi warunkami także na d n go trw ałe  spłaty 

pożyczek osobistych.
Adresy koasoreyj podaje bezpłatnie Zentralleitung 
de0 IDamten Yereines, Wieu I., Wipii!jngerstra.sse 25

Biuro Fa,c!iole#o
c. k. urzędnika w  p.

przeprow adza kupna , sprzedaże, dzierżaw y 
dóbr, kam ienic, zak ładów  przem ysłow ych , 
pożyczki, sp raw y  p ry w a tn e , osobiste, u rzę­

dowe.
U ła tw ia  w ychodźcom  do A m eryk i. 

D ostarcza persona! b iu row y, ofieyalistów , 
służbę gospodarczą, lasow ą, rzem ieśln ików , 

handlow ców , siły  nauczycie lsk ie . 
P oszukujący pracy w szy stk ich  zawodów 

zna jdą um ieszczenie.
Z astępstw o  firm  k ra jo w y ch  i zag ran icznych  

*  h an d lo w y ch  i p rzem ysłow ych .
Z pow ażaniem  Dyrekcya.

Poszukuje się kupna, starych m sM  
mahoniowych ale w dobrym stanie. 
Ogłoszenia pod „Meble" Biuro ogło­

szeń, Pazai Hausmana 9. Lwów.

C J l A C ł  s  w  i a i t i s a  !
Grat s otrzyma każdy następujące przedmioty, kto 
przez mój skład sprowadzi sobie sto pięknych war- 
toś-iowyeh p cztóweb za 5 koron. 1 Prawdziwy 
szwajcarski zegarek Eoskopf patent, z trzyletnią 
gw arancyą wraz z pozłacanym łańcuszkiem, X je ­
dwabną krawatkę męską, niklowy kałam arz, pię- 
eioostrzowy scyzoryk augielski. Cygarniczka z bur­

sztynu i toaletka, z bursztynu.
W ysyłka za pobraniem lub gotówką (także 

w markaoh).
R WOLF, Dom eksportowy

Bialitz Nr. 128. Auetr. Szląsk. N. B. Przy odbiorze 
dwóch paczek dostarczam gratis angielską brzytwę, 

albo 6 płóciennych chustek do nosa.

P. T. tum
■wielkim właścicielom dóbr o f ia r u je  5 

ełużby (praktykanta) 23-letni WYS g, 
żony podoficer, wykształceniem gosP 
darskiem i handlowem teoretyczpfJ 
znający język czeski i niemiecki L 
w słowie tak w piśmie, władający P°j 
dyn cza i podwójną buchtę Iteryą. Ws • 
pić do służby może z początkiem ^ 

wego roku.
Łaskawe oferty z podaniem ^  

] ruuków należy przesyłać do Bl£h\ 
J OGŁOSZEŃ P a s a ż  H a u s m a n a ,   ̂
Lwowie. v

M f f ż d p  Y iaś l«d< f»v /T śip ,t 'w o  b ę f i z * e  & h r u l e

Księgarnia Polska
w© L w o w ie , u l .  A k a d e m ic k u  I. 2m,

poleca dzieła pedagogiczne

H B U S  S  S T J B R  A
do bardzo prędkiej i najłatw iejszej nauki O b o y o ll 
J ę z y k ń w ,  b a z  n a u c z y c i e la ,  z objaśnieniem 

wymowy i kluczem pod tytułem

amoucxRK
P u j- J a f o e - W ie m le c k i  kurs I-szy k. 210.

kurs Il-gi k. P80. 
P « l s k o > F f a B c n s k i  kurs I-szy k. 3-60, 

f;ur.' 11-gi k 9 60. 
P c le k i i i r - A i ig ie f B ł i i  kurs I-szy k. 2 24 

kurs Il-gi k. 3 60. 
F ’o fsJ li» - łfe« » sy )s lti kurs I-szy k. 4-20.

kurs Il-g i k, 5'40,
A u s c r y l t s » ń s k J  I* r* cw < » d s» ils  z roz­

mówkami angielskiemi k. 1 30.

Now ość  
efektowna!

Aniołki 
dzwonka­
mi na 

drzewko.

Tr®ała ozdoba 
wierzchołka 80 
cm, długa. G -a- 
ranoya za praw. 

funkeyon.
Najpiękniejsza 
i n“/nowsza 

ozdoba drzewca,
która powinna 
się znachodzie 

w każdej ch ze- 
ściań-ikiej 
familii.

Ciepłe powietrze wy twarz -ne trzema świeeami , 
obraca koło t ybowe; umocowane na nim gałki j 
nder/ają w 3 dzwonki, które wydają bardzo przy­
jemny odgłos nast ajająey uroczyście tak młodych 
jak  i starszych Cena razem z kartonem i sposobem 
użycia wyu si z, góry franco z* szouke

K . 150
3 sztoki K. 4-—
6 „ K. 750

12 „ . . . . K. 13-50
Za zaliczką o 20 halerzy więc j Z zamówieniami 

pr szę się zgłaszać do firmy

Ms&miris Mo nr ad
Pierwsza Fabryka zegarków w Briix 

Nr. 2074 (Czechy).
Katalog mój o 200 stronach, zawierając? 3000 wzo­
rów wysyłam każdemu na życzenie darmo i opłatnie.

Cena: 2 
A r t e k u

f i  i. Li 'K LLfJi. 31 j  i i i  J U J J l  U U^UUJLU 1  i . ^
tylko z zieloną m arką zakonnica. Praw nie 'chroniony. Sławny w całym świL, 
niezrównany p rzftiw  niestrawności, kurczom żołąd:;owj m, kolk.-nn, katirow i 
pieniom piersi, influencyi i t. p. Cena: 12 małych lub 6 podwójnych flaszek *

1 wielka specyalna flaszka z patentowanem zamknięciem kor. 5 franko-

Thierry’ego maść centyfoliowa ogólnie znan^
jako „Non plus u ltra", przeciw wszystkim najstarszym ranom, zapaleniom, 9 

czeniom, absccsom i wrzodom różnego rodzaju.
słoiki kor. 3 60 franko wysyła tylko za poprzedniem zapłaceniem lub za pobraniem poaz(°'^())i 
A . T l i i e r r y  in  P r o g r a d a  b o i K o b i ta c h  - S a u e r b r u n n .  Broszura z tysiącem oryginal°f 

pisemnych podziękowań darmo i franco.
N abyć m ożna w  każdej aptece w iększej i  w  drogueryach .

Pięć medali złotych / F U T R A
li t^llko u

Pięć medali złotych

Stanisława WreńsMep i Synów
^  » e  Lwowie, ul, Teatralna L S,
5  Skó^y na sztuki —  futra zupełnie gotowe —- wierzchy do futer -  

przerabianie garniturów. —  Ceny najniższe — jakość doborowa -  
^  cenniki franko.

Dział garniturów według najnowszych modeli.
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Rafinerya Spirytusu i c. k. uprzyw. kraj. 
Fabryka rosoiisów, likierów etc.

M  I f f l f f l  Ir. POTOCKIEGO
poleca

prawdziwą starą 
żytniowkę, tarniak, jarzębiak, 

rosolisy, likiery, wódki niesłodzone etc.
C « n ik i  daremnie i ostatnie.
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Z drukarni W ł. Łozińskiego (pod zarządem J. Niedopada), ul. Czarnieckiego 1. 12, — Telefon Nr .  527. Papier z fabryki Braci Fiałkowskich.


